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. aniiu; Borowska przed sądem.
T y d z ie ń  ju ż  m in ą ł od  c h w il i ,  g d y  p r z e d  t r y b u ­

n a łe m  k r a k o w sk u  h  s ę d z ió w - o b y w a t e l i  s ta n ę ła  J a n i­
n a  B o r o w s k a ,  p o d  z a r z u te m  c ię ż k im , s tr a s z n y m ,  
p r z y g n ę b ia ją c y m , p o d  z a r z u te m  zb ro d n i s k r y to b ó j ­
c z e g o  m o r d e r s tw a . A  r o k  w ła ś n ie  d o b ie g a , jak  ta  
sa m a  J a n in a  B o r o w s k a  w  te j  sa m e j s a l i  o sk a r ż a ła  
r e d a k to r a  N a p r z o d u  o o b r a z ę  c zc i.

Janina Borowska,

Z m ie n iły  s ię  w ię c  r o le  w  ty m  c z a s ie . O sk a r ż o ­
n y  w  p o p rz e d n im  p r o c e s ie ,  d z iś  j e s t  w id z e m  i sp r a ­
w o z d a w c ą  d z ie n n ik a r sk im , o s k a r ż y c ie lk a  z t a m t e g o  
p r o c e s u , z a ję ta  d z iś  je g o  m ie js c e ,  a  jej ż a r l iw y  z  o- 
w c g o  c z a s u  o b r o ń c a , a d w o k a t  dr. L e w ic k i,  w  g r o b ie  
od  s ie d n u u  m ie s ię c y .  A le  n ie ty lk o  r o la  B o r o w s k ie j

in n a . I  o n a  sa m a  n ie p o d o b n a  do B o r o w s k ie i  z  p r z ed  
ro k u . D z iś  t o  r u in a  c z ło w ie k a , r u in a  k o b ie ty ,  c h o ­
d z ą c y  tr u p . C h o ra  od  d łu ż s z e g o  c z a s u , z d e n e r w o  
w a n a  do n a j w y ż s z e g o  s to p n ia , p o ż ó łk ła  i w y c h u d ła ,  
ro b i w r a ż e n ie  w p r o s t  p r z y k r e  ju ż  sa m y m  w y g lą d e m .  
P o z o s t a ł  je d n a k  u m y s ł  jau u y , t r z e ź w y  i z n ie z w y ­
k łą  p r z y to m n o ś c ią  n a  s y t u a c y ę  p a tr z ą c y ,  p o z o s ta ła  
en erg ia , i s iła  w o l i ,  n ie z w y k ła  in t e h g e n c y a  i w y m o ­
w a  —  to ,  co  i w  p o p r z e d n im  je j  p r o c e s ie  z d u m ie ­
w a ło .

P e łn e  c z t e r y  d n i, od  ś r o d y  d o  s o b o t y  u b ie g łe ­
g o  t y g o d n ia  w łą c z n ie ,  t r w a ło  p r z e s łu c h a n ie  o sk a r ­
żo n e j  p r z e z  p r z e w o d n ic z ą c e g o ,  n a d ra d cę  B ło n a r o w i-  
cza . W  c ią g u  t e g o  p r z e s łu c h a n ia  r o z p a tr z o n o  n a ;- 
d o k ła d n ie j , z  o g r o m n ą  sk r u p u la tn o ś c ią  i d o k ła d n o ­
ś c ią ,  k r ó tk ie ,  a le  o b fite  w  m o m e n ty  b a rd zo  d r a m a ­
t y c z n e ,  d z ie je  z n a jo m o śc i  i s to s u n k u  B o r o w s k ie j  z e  
ś .  p . L e w ic k im . Od c h w i i i  p o z n a n ia  s ię  t y c h  d w o j  
g a  lu d z i , a ż  d o  c h w i l i  śm ie r c i  j e g o .  P u n k t  k u lm i­
n a c y j n y  z e z n a ń  B o r o w s k ie j  w y p a d ł  n a  s o b o tę  p o ­
p o łu d n iu . W  c ią g u  p r z e s z ło  t r z y g o d z in n e g o  p r z e s łu ­
c h a n ia , o p is a ła  p r z e b ie g  tr a g ic z n e j ,  a  ta je m n ic z e j  
n o c y  z 4  n a  5  c z e r w c a  z . r .,  te j  n o c y ,  w  k tó r e j  
ś .  p . L e w ic k i  ż y c ie  p o s tr a d a ł.

Z  w ie lk ą  k o n s e k w e n c y ą ,  n ie z r a ż o n a  n ie p o m y ś l ­
n y m i d la  s ie b ie  w y n ik a m i ś le d z t w a ,  p r z e d s ta w iła  
B o r o w s k a  ś m ie r ć  L e w ic k ie g o  ja k o  s a m o b ó js tw o ,  p rze  
p r o w a d z a ją c  s w ó j  o o is  t r a g e d y i  z  w ie lk ą  lo g ic z n o ­
ś c ią  i ś c i s ło ś c ią .

"W ielk ie z a in te r e s o w a n ie  w z b u d z a ły  t e ż  z e z n a n ia  
o sk a r ż o n e j  o s to s u n k u  do m ę ż a , d ra  M a ry a n a  B o ­
r o w s k ie g o .  A  w z b u d z iły  n ie t y lk o  z a in te r e s o w a n ie  
a le  i  w s p ó łc z u c ie  d la  t e g o  c z ło w ie k a ,  k t ó r y  c h o ć  
w ie d z ia ł  ta k  w ie le  o s w e j  ż o n ie ,  c h o ć  c z u ł s w ą  o- 
g r o m n ą  k r z y w d ę ,  p r z e b a c z a ł, k tó r y  i t e r a z  w ie r z y  
w  n ie w in n o ś ć  s w e j  ż o n y  i c h c e  jej b r o n ić .

W ię c  n ie  d z iw , ż e  r o z p r a w a  s ą d o w a , w  c z a s ie  
k tó r e j  o m a w ia  s ię  n a j ta jn ie j s z e  d z ie je  c h o r y c h  d u sz ,  
b u d z ; n ie s ły c h a n e ,  n ie p a m ię tn e  w p r o s t  z a c ie k a w ie n ie ,  
ż e  p u b lic z n o ś ć  c iś n ie  s ię  i c h ę tn ie  z n o s i  n ie w y g o d y ,  
b y le  ty lk o  z o b a c z y ć  b o h a te r k ę  n ie s z c z ę s n e j  t r a g e d y i  
i w y s łu c h a ć  je j  o b r o n y .

N ie  z a w s z e  jed a a it  ta  p u b lic z n o ś ć  z a c h o r u j e  się  
z  n a le ż y t ą  p o w a g ą . S e n s a c y j n y  j e s t  te n  p r o c e s  n ie ­
w ą t p l iw ie ,  a le  j e g o  s e n s a c y a  b a r d z o  b o le s n a , b a rd zo

Regina z Grzesiewiczów hr. Tyszkiewiczów a.

sm u tn a . S łu s z n ie  te ż  p o d n ió s ł  p r z e w o d n ic z ą c y  t r y ­
b u n a łu , n a d ra d ca  B io n a r o w ic z ,  ż e  p o w a g a  i sp o k ó j  
p o w in n y  c e c h o w a ć  r o z p a tr y w a n ie  te j s p r a w y . P o -  
y /a g i  str z e ż e  te ż  czu jn ie  p B io n a ro w icz , rz^ m  z y ­
s k a ł  s o b ie  o g ó ln e  u z n a n ie . P is m a  k r a k o w s k ie  i  z a ­
m ie j s c o w e ,  n a w e t  w ie d e ń s k ie ,  p o d z iw ia ją  m is tr z ó w

Z sali sądowyj podczas rozprawy przeciw Janinie Borowskiej (X). (Zdjęcie aparatem redakcyjnym)
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sk ie  w p r o s i  p r o w a d z e n ie  z a w ik ła n e j  r o z p r a w y  i p o d ­
n o s z ą  z g o d n ie  w ie lk i  t a k t  i sp o k ó j p r z e w o d n ic z ą c e g o .

T e n  sa m  sp o k ó j c e c h u je  z a c h o w a n ie  s ię  o sk a r ­
ż y c ie la  p u b lic z n e g o , p r o k u r a to r a  d ra  M a r o w s k ie g o .  
N a t o m ia s t  ż y w io ł  p o le m ic z n y , b a rd z ie j  w y b u c h o w y ,  
r e p r e z e n tu ją  a d w o k a c i dr. S z a la y ,  o b r o ń c a  o sk a r ż o ­
nej i  dr . K łę b k o w s k i ,  z a s tę p c a  r o d z in y  ś . p . L e w i-

bo m a ją  o n i r o z s tr z y g n ą ć  s p r a w ę  n ie z w y k le  t a j e ­
m n ic z ą , m a ją  r o z s tr z y g n ą ć  lo s  k o b ie ty ,  j e ś l i  w in n e j ,  
t o  b a r d z o  n ie s z c z ę ś l iw e j ,  a  j e ś l i  n ie w in n e j ,  t o  je s z c z e  
n ie s z c z ę ś l iw s z e j .  B o  m a ją  r o z s ą d z ić  jed n ą  z  n a jb a r ­
d z iej z a w ik ła n y c h  z a g a d e k  p s y c h o lo g ic z n y c h ,  jed n ą  
z  z a g a d e k , p e łn y c h  ta je m n ic  i n ie ja sn o ś c i .  P r z y s ł u ­
c h iw a li  s ię  t e ż  z  o g r o m n ą  u w a g ą  s ło w o m  o sk a r ż o -

d z ie n n ik a r sk ic h . T r u d n e , a  n ie  m n ie j o d p o w ie d z ia ln e .  
R e la c y i  ic h  o c z e k u je  k a ż d e g o  d n ia  ż ą d n a  s e n s a c y i  
p u b lic z n o ś ć ,  n ie  zd a ją c  so b ie  n a w e t  s p r a w y  z  t e g o ,  
ja k  c ię ż k ie  s ą  w a r u n k i p r a c y  w  s a l i  k r a k o w s k ie g o  
s ą d a  p r z y s ię g ły c h .  P r z y  n ie w ie lk im  s t o le ,  m u s ia ło  
s ię  ich  aż  o śm iu  p o m ie ś c ić ,  p r ó c z  s p r a w o z d a w c ó w  
k r a k o w s k ic h  d z ie n n ik ó w , ta k ż e  k o r e sp o n d e n c i  S ł o i r a  
P o l s k i e g o  i B i  l ir a  k o r e s p o n d e n c y jn e g o .  D la  sp r a ­
w o z d a w c ó w  p ism  z a g r a n ic z n y c h  u s ta w io n o  o s o b n y  
s t ó ł  p o  d r u g ie j  s t r o n ie  sa li .

Zdjęcie z procesu Borowskie! przeciw hapr.iodowi. 1 ś p, dr. Lewicki; 2. oskarżony red. Hoeeker; 3. świadek Bakaj.

c k ie g o . P r z y s z ło  t e ż  ju ż  k ilk a k r o tn ie  w  c ią g u  r o z ­
p r a w y  do o s t r y c h ,  n a w e t  g w a ł t o w n y c h  s ta r ć  m ię d z y  
m m i.

Ł a w a  s ę d z ió w  p r z y s ię g ły c h  s p e łn ia  s w ó j  c ię ż k i  
^ S C y W S t c i s k i  o b o w ią z e k  z w ie lk ą  su m ie n n o śc ią . A le

n e j , s ta r a ją c  s ię  n ie  u r o n ić  n ic  z  te j  w ie lk ie j  sp o  
w ie d z i ,  s łu c h a ją  z u w a g ą  i z e z n a ń  ś w ia d k ó w , a b y  
w y r o b ić  so b ie  n a  te j  p o d s ta w ie  w ła s n e  a  s ta n o w c z e  
p r z e k o n a n ie .

T r u d n e  j e s t  r ó w n ie ż  z a d a n ie  s p r a w o z d a w c ó w

Dr. Maryan Borowski, mąż oskarżonej.

S p r a w a  B o r o w s k ie j  j e s t  i s t o t n ie  d z iś  s e n s a c y ą  
ś w ia t o w ą .  N ie  m a p ism a , n ie  m a  d z ie n n ik a , k t ó r y ­
b y  n ie  p o d a ł w ię c e j  lu b  m n ie j d o k ła d n e g o  s p r a w o -

<

Ława sędziów przysięgłych.
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z d a n ia  o  d o ty c h c z a so w y m  p r z e b ie g u  p r o c e su . B a r ­
d zo  s z c z e g ó ło w o  za jm u ją  s ię  tą  sp r a w ą  i p ism a  w ie ­
d e ń sk ie , z  k tó r y c h  k ilk a  p r z y n io s ło  r ó w n ie ż  illu -  
s t r a c y e ,  do te j s p r a w y  s ię  o d n o sz ą c e , a w y k o n a n e  
na p o d s ta w ie  zd jęć  fo to g r a f ic z n y c h  N o w o ś c i  i llu -  
s tro //:o n /'/ch .

z  B o r o w sk ą . O w sz e m , w ie d z ia ła  o n ich  d o ść  d o k ła ­
d n ie . P r o s iła  te ż  L e w ic k ie g o  i o s tr z e g a ła ,  b y  m ia ł  
s ię  p r z ed  n ią  n a  b a c z n o śc i, z e  w z g lę d u  n a  g w a ł t o ­
w n y  ch a ra k ter  B o r o w sk ie j .

M im o t y c h  o s tr z e ż e ń  sp r a w a  sk o ń c z y ła  s ię  b ar­
dzo sm u tn o , b a rd zo  tr a g ic z n ie  d la  L e w ic k ie g o .

 S Z ezn a n ia  hr. T y -
sz k ie w ic z o w e i  r z u c i­
ły  bard zo  c ń a ra k te -  
r y s ty c z n e  ś w ia t ło  na  
c a ły  d ra m a t ora z  na  
j e g o  b o h n te r ó w . S łu ­
ch an o  ich  w ię c  z o- 
g ro m n em  n a p ięc ie m , 
bo n ie  ty lk o  p r z y ­
s ię g li ,  n ie  ty lk o  t r y ­
b u n a ł, a le  i o g ó ł  p u ­
b licz n o śc i zro z u m ia ł  
i o c en ił ich  don io  
s ło ś ć .  N ik o m u  ni , 
b y ło  ta in e ,  ż e  przed  
są d em  s ta n ę ła  w ó w ­
c z a s  o so b a , k tó rej  
p r z y p a d ła  bodaj c zy  
n ie  n a jw a ż m e isz a ,  

ch o ć  b iern a  ro la  w  
d ra m a cie  ta je m n i­

c zy m , ż e  m o ż e  jej 
p o ja w ie n ie  s ię  na w i  
d o w n i, sp o w o d o w a ło  
ta k ie  a n ie  in n e  r o z ­
w ią z a n ie .

P o p r z e d n io  s łu ­
ch a n i św ia d k o w ie ,  
dr. D o b r z a ń sk i, kon-  
c y n ie n t  a d w o k a c k i i 

K o s iń s k i , a r t y s t a  
d r a m a ty c z n y , m niej 
d o n io s łe  z ło ż y l i  ze  
zn a n ia . S c h a r a k te r y ­
z o w a ły  o n e  ty lk o  
s to s u n e k  L e w ic k ie ­
g o  do B o r o w s k ie i ,  
z im n y  a  n a w e t  w p r o s t  
n ie c h ę tn y  w  o sta -  

t y g o im a c ń  M  
g o  ż y c ia .

N a  p o s ta ć  B o  
r o w sk ie j  r z u c iły  d u ­
żo  ś w ia t ła  zez n a n ia  
p. W a c ła w y  z W ó j ­
c ick ich  R y d z e w sk ie j .  
B o r o w s k a  b o w ie m  

w  c z a s ie  p o b y tu  w  K i-ak ow ie, g d y  to c z y ł  s ię  p r o ­
c e s  p r z e c iw  N a p r z o d o w i  i g d y  z a w ią z a ł  s ię  s t o s u ­
n ek  b lisk i m ię d z y  n ią  a  L e w ic k im , m ie sz k a ła  w  d o­
m u pp. W ó jc ic k ic h , r o d z ic ó w  t e g o  św ia d k a . W  ty m  
c z a s ie  m ia ła  s p o so b n o ść  p. R y d z e w s k a , w ó w c z a s  j e ­
sz c z e  n ie za m ę żn a , p o zn a ć  b liże j c h a r a k te r  B o r o ­

w sk ie j , m ia ła  t e ż  s p o so b n o ść  p r z y p a tr z e ć  s ię  s t o ­
su n k o w i L e w ic k ie g o  do B o r o w sk ie j .

I  sa m a  p o w ie r z c h o w n o ść  św ia d k a  te g o  i  je g o  
zezn a m a , w y w a r iy  n a  o g ó ł  k o r z y s tn e  i s y m p a ty c z n e  
w r a ż e n ia . 3 o  p . R y d z e w s k a , o so b a  p r z y s to jn a , p ię ­
k n ie  zb u d o w a n a , m a w  so b ie  d u żo  u ro k u  k o b iec o śc i,  
d u żo  w d z ię k a  i sz c z e r o ś c i. J e s t  to  t y p  k o b ie ty , jaki 
n a jch ę tn ie j  s ię  w id z i, k o b ie ty  p r a w d z ;w e j , oddanej 
d o m o w i, m ę ż o w i, d z ieck u , la ick iej od  p rzesa d n ej  
e m a n c y p a c y i lu b  n ie zd ro w ej e g z a lta c y i .

Woźny sądu Majtyka, odbiera od publiczności bilety przy drzwiach sali, prowadzących do miejsc
rezerwowanych i dziennikarskich

R o z p r a w a  to c z y  s ię  w o b e c  b a rd zo  liczn ej p u b li­
c z n o ś c i,  k tó ra  z n ie z w y k ły m  z a p a łem  s p ie s z y  do sa li  
s ą d o w e j ,  c h o ć  sz c z u p ło ść  m ie js c a  a stą d  i o g r a n i­
c zo n a  b a rd zo  lic z b a  b ile tó w  w s tę p u ,  n ie  w ie lu  ty lk o  
o so b o m  p o z w a la  o so b iśc ie  ś le d z ić  to k  p o s tę p o w a n ia .
T ru d n e  w ię c  b y ło  s ta n o w isk o  s z e fa  k r a jo w e g o  są d u  
k a r n e g o  dra P o g o r z e ls k ie g o , k tó r y  w ię k sz o śc i  z g ła ­
sz a ją c y c h  s ię  po b i le ty  w s t ę p u  o só b , m u sia ł ich  o d ­
m ó w ić ;  m im o to  śc isk  w ś r ó d  p u b licz n o śc i j e s t  k a ­
ż d e g o  dn ia  o g r o m n y  i n ie m a l cudem  n a z w a ć  m o żn a ,  
iż  o b e sz ło  s ię  dotąd b ez  n ie s z c z ę ś l iw e g o  w y p a d k u .

Od p o n ied z ia łk u  o d b y w a  s ię  p r z e s łu c h a n ie  ś w ia d ­
k ó w . W ś r ó d  t y c h .  o g ó ln e  z a c ie k a w ie n ie  sk u p iło  s ie  
p r z e d e w s z y s tk ie m  n a  o so b ie  hr. T y s z k ie w ic z o w e j ,  
k tó r a  w  tr a g e d y i  z  5  c z e r w c a  z  r. od. g r a ła  b a r­
dzo d o n io s łą  r o lę . Ś . p . L e w ic k i b o w ie m  z a p o zn a ­
w s z y  s ię  b liże j  z  p. T y s z k ie w ic z o w ą , p o w z ią ł  z a ­
m iar p o ś lu b ie n ia  jej i d ą ż y ł  w c e lu  p r z e p r o w a d z e ­
n ia  ty c h  z a m ia r ó w  do u z y sk a n ia  r o z w o d u  z  p ie r ­
w s z ą  żo n ą . Jr.sną j e s t  te ż  r z e c z ą , ż e  w  c z a s ie  ty m  
m u s ia ły  p ó iś ć  w  k ą t  in n e  m iło s tk i  L e w ic k ie g o , a 
m ięd zy  te m i i B o r o w s k a  I  t u  zd a je  s ic  le ż y  z a w ią ­
z ek  tr a g e d y i. B o r o w s k a  b y ła  in d y w id u a ln o ś c ią  z b y t  
siln ą , by m o g ła  b ie rn ie  z n ’e ść  t e g o  ro d za ju  o b e lg ę .
S p o n ie w ie r a n ie  jej u c z u ć , m o że  s z c z e r y c h  i serd e -  
czm ych, w y w o ła ło  w  te j  ch o rej d u iz y  reaK cyę_ b a r ­
dzo siln ą . C ierp ia ła  w s k u te k  o b o ję tn o śc i L e w ic k ie ­
g o , n a c h o d z iła  g o  c z ę s to ,  s w ą  m iło śc ią  g o  w p r o s t  
p r z eś la d o w a ła . A le  n a  t w a r d y  ch a r a k te r  L e w ic k ie ­
g o  to  n a rzu ca n ie  s ię  B o r o w sk ie j  w y w ie r a ło  w p r o s t  
p r z e c iw n y  sk u te k . O n d ą ż y ł do z e r w a n ia  z n ią  
to z e lk iem i s iła m i i g ło s i ł  to  w o b e c  w ie lu  o só b .  

b o r o w sk a  w ie d z ia ła  o te m  i to m  b a rd z iej p r a g n ę ła  
L e w ic k ie g o . S z u k a ła  t e ż  bodaj p o z o r ó w , b y le  ty lk o  
m ieć  sp o so b n o ść  i o k a z y ę  do z b liż e n ia  s ię  doń , b y le  
sp ęd z ić  z  nim  c h w il b od aj k ilk a .

W s z y s tk o  n a  darm o. W id o c z n e  b y ło ,  iż  L e w ic k i  
za m ierza  n a  p r a w d ę  z m ie n ić  tr y b  ż y c ia ,  ż e  ch ce  s tw o -  
i z y ć  so b ie  o g n isk o  ro d z in n e . A le  p i z y  tem  o g n isk u  
n ię  b y ło  m ie jsca  d la  B o r o w s k ie j .  K to  in n y  m ia ł je  
zająć. P rz ez n a c z o n o  je p . T y s z k ie w ic z o w e j .

te j  nie były tajne stosunki Lewickiego

Andrzej Bylu.ki.

Z ezn a n ia  p . R y d z e w s k ie j  d o t y c z y ły  t y lk o  p ier ­
w s z e j  fa z y  s to s u n k u  ś . p . L e w ic k ie g o  z B o r o w sk ą ,  
w  je s ien i r | 0 8  r ., a b y ły  p r z e w a ż n ie  z g o d n e  z  te m ,  
co n a  te n  te m a t o p o w ia d a ła  o sk a rżo n a . S t w ie r d z iła  
on a , iż  w  ty m  c z a s ie  o d w ie d z a ł L e w ic k i c z ę s to  d o  
r o w sk ą  w  jej m ie sz k a n iu , sp ęd za ją c  c za s  na w s p ó l ­
nej le k to r z e  p o w a ż n y c h  k s ią ż e k  W ie d z ia ła  te ż  p. 
R y d z e w s k a , ż e  u  B o r o w sk ie j  zb u d z iło  s ię  u c z u c ie  
k u  jej o b ro ń cy .

W  r o z p r a w ie  p r z e c 'w  B o r o w sk ie j  n a s tą p iła  w e  
w to r e k  p r z e r w a . O sk a rżo n a  b o w ie m , w y c z m p a n a  
k ilk u d n io w y m  w y s iłk ie m , p> d c c z y m y w a n a  r o z m a ity m i  
n a r k o ty k a m i i ś -o d k a m i p o b u d za ją cy m i dość  s ijfiie  
u le g ła  o s ta te c z n ie  ta k  s iln e m u  o s la o ien iu  iż  o k a za ia  
s ię  k o n ieczn o ść  p r z e r w a n ia  r o z p r a w y  p r z y n a jm n ie j  
na d z ień  jeden .

(Ciąg dalszy na str. 15)

L .4  •• >  L i w *  M , . .

■ "I c Jamna Borowska w czasie przesłuchania na sali sądowej; obok jej pielęgniarka, Ludwika Kamińska.
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T e  o s ta tn ie  s i e w a  p r z e r a z iły  m n ie  n ie w y m o w n ie .  
Z d a w a ło  m i s ię ,  ż e  n a d ch o d z i m a o s ta tn ia  g o d z in a .  
W z r o k  m ó j, u c k w io a y  w  t w a r z y J o e  D u n ca n a , m u ­
s ia ł  w y r a ż a ć  ja k ą ś sz a lo n ą  ro zp a cz , g d y ż  o p ra w ca  
mó,j p r z y su n ą i do łó żk a  fo t e l  i s ia d a ją c  w  m m  w y ­
g o d n ie , r z e k ł m i:

—  U sp o k ó j s ię , d r o g i J o n a ta n ie ! ...  T o  d la  tw e  
g o  d o b ra ... N ie  b ę d z ie  to  n ic  b o le s n e g o ...  B ę d ę  t y l ­
k o  m u s ia ł w ło ż y ć  c i u a  o c z y  o k u la ry . T o  d la  b e z ­
p ie c z e ń s tw a , g d y ż  ręk a  m o ż e  m i z a d r że ć .

Z a c zą i sa m  z a d a w a ć  so b ie  p y ta n ia  i na  n ie  o d ­
p o w ia d a ć , d o m y ś la ją c  s ię  b ez  tr u d u  p o w o d ó w  m e g o  
n iep o k o ju .

—  P y t a s z  s iy , do  c z e g o  to  w s z y s t k o  m a s łu ­
ż y ć ?  J e s t  to  n a d z w y c z a j  p r o s te . B ę d z ie m y  m u sie li  
o ię  w k r ó tc e  r o z s ta ć , J o n a ta n ie . N ie  b ęd z ie  to  na  
d łu g o , n ie  m o ż n a  jed n ak  an i na c h w i'ę  n a w e t  tr a ­
c ić  k o r z y ś c i  z  te g o  sp o so b u  ż y c ia , ja k i u m n ie  zna, 
d u jesz  ju ż  od  m ies ią c a . Z a p e w n e  z o b a c z y s z  n ie z a ­
d łu g o  s w ą  có rk ę  E w e lin ę ,  b ę d z ie sz  m u s ia ł b y w a ć  
w  ś w ie c ie ,  ż e  ta k  p o w ie m , z o tw a r tą  tw a r z ą ! ...  
A  n ic  m o żn a  za  bard zo  l ic z y ć  na sw e. s z c z ę ś c ie ! .. .  
T o , ż e  M arcad ian  n ie  p o zn a ł c ię  p o d cz a s  s w e j  p ie r ­
w s z e j  w iz y t y ,  n ie  d o w o d ź , w c a )e ; ż e  z b y te c z n e m  
j e s t  p r z e d s ię b r a n i  śr o d k ó w  o s tr o ż n o ś c i! . . .  N ie  m o ­
żn a  d o p u śc ić , b y  E w e lin a  lub  k to k o lw ie k  in n y  po  
zn a ł s ię .. .  Nie, m o żn a , b y  ci s ię  p r z y g lą d a n o  p r o sto  
w  n o s  c z y  tu ta j  w  P a r y ż u , c z y  te ż  w  B o s to n ie ! . . .  
T w a r z  tw o ja  m u si b y ć  n a  t y le  ra żą r a , iż  m u s i o d ­
p y c h a ć  od s ie b ie  w e jr z e n ia  w s z y s t k ic h ,  k to  zn a l  
B a r ra b a sa ... jak  r ó w n ie ż  i ty c h , k to  b ę d z ie  m ia ł in ­
t e r e s  d o  B r e u t a n a L .  R o z u m ie sz  teraz-?; Z t e g o  te ż  
p o w o d u  m y ś la łe m  p o c z ą ck o w o  o czarn ej o sp ie  lub
0 w i lk u ! . . .  P o n ie w a ż  jed n ak  n a tu ra  n ie  p r z y c h o d z i  
nam  n a  p o m o c , m u s im y  w -ęc  m y  p r z y jść  z p o m o cą  
n a tu  z e ! .. Z a ra z  s ię  p r z ek o n a sz !

B a m b u  p o w r ó c ił  z  g a r n k ie m , p o  k tó r y  ch o d z ii...  
J o e  r o z p a k o w a ł o s tr o ż n ie  o b ie  paczk i, k tó r e  p r z y ­
w ió z ł  z  P a r y ż a . P ie r w s z a  z a w ie i  a ła  ja k iś p ły n , k tó ­
r y  w y la ł  do p r z y n ie s io n e g o  n a c z y n ia . . W  d ru g ie j  
b y ła  w a ta  h y g r o sk o p ijn a  i ja k a ś m a ść ... W sk a z u ją c  
na p ie r w s z e , r z e k ł z  d y a b e lsk im  u śm iech em :

—  O to  z ło !
P o te m , p o k a zu ją c  d ru g ie :
— A  t o  le k a r s tw o !

I  d o d a ł s z y d e r c z o :
—  K to  p o w ie ,  ż e  ja  n ie  je s te m  o p a tr z n o śc ią ,  

k tó r a , jak  n a s  u c z o n o , g d y ś m y  b y li m a li, n ie  d o p u ­
sz c z a  z ła , n ie  dając  za ra z  i  le k a r s tw a  n a  n ie !

N ie sp o k o jn e g o  s w e g o  w z ro k u  n ie  sp u sz c z a łe m  
z  n ie g o .. .  N ic  je s z c z e  n ie  ro zu m ia łem ... N ie  m o g łem  
z r o z u m ie ć .. .  N ie  śm ia łem  z ro z u m ieć !

—  I  có ż  t y  —  u n ió s ł s ię  —  m e p o jm u je sz  je ­
s z c z e  m e g o  p la n u ? ...  P o w ie d z ,  c h c e s z , c z y  n ie  
c h c e s z ,,  b y  t w a  có rk a  E w e lin a  w y s z ła  za m ąż za  
m e g o  sy n a  W il l ia m a ?  C zy  n ie  c h c esz  p o s ia d a ć  od  
te j  r h w :!i s t o  p ię ć d z ie s ią t  m ilio n ó w  d o la r ó w ? ...  C zy  
w o lis z  s ta ć  s ię  na n o w o  B a r ra b a se m , le ż e ć  ju tro  
w  w ię z ie n iu , z n ie s ła w ić  s ie b ie , P o lid o r a  i E w e lin ę ,  
jednera s ło w e m  b y ć  n ie sz c z ę ś c ie m  d la  s ie b ie  i  w s z y -  
s t k :c h ?  W y b ie r a j ! . . .

P o w ie k i  m o je  an i n ie  d r g n ę ły .
- -  Z r e s z tą  —  m ó w ił  d a le j —  n ie  przyznaje, c i 

p r a w a  w y b o r u .. .  Z n am  s w ó j  o b o w ią z e k  m u szę  do ­
k o n a ć  p la n u , ja k i so b ie  u ło ż y łe m  i  od k tó r e g o  n ic  
m n ie  r ;e o d w ie d z ie ...

Z a w o ła ł  n a  B a m b u :
—  G arn ek  p ę d z e l, p r ę d k o ! .. T r zy m a j m eg o  

p r z y ja c ie la  m o cn o  z a  u s z y . . .  b y  n ie  z ro b ił nam  ja- 
z ię g o  g łu p s t w a . . .  T a k , d o b rze , k o la n em  na p iers i, 
d o s k o n a le !

Z d a w a ło  m i s ie , ż e  o sz a le ję ..  N e g r  ca ły m  
s w e m  c ię ża r e m  g n ió t ł  m i p ie r s i . . .  nad sob a  w n  v i  
ło m  j e g o  w s tr ę tn ą ,  cza rn ą  tw a r z  o b ia ły ch  o cza ch
1 c z u je m  jak  je g o  s t a lo w e  p a lc e  w p ija ją  m i s ię  
w  g ło w ę  p r z y  u sz a c h ...

O śtr o z n y m  ru c h e m  J o e  z b liż y ł  do m ej tw a r z y  
ta jem n icz y  p ę d z e l... W y j a ś n ił  w r e s z c ie .  _

—  I  c ó ż  strasznego! j e s t  t o  ty lk o  w itr io l ,  n\c  
w ię c e j ! . . .  N ie c h  ci s ię  zd aje , ż e  L u c y a  ' '-e ii l ,  k tó r ą  
o p u ś c iłe ś  w p r zed d z ień  o b ie ca n eg o  ś lu b u !. m śc i s ię  
te r a z , jak  t o  z w y k le  c z y n ią  p o r z u c o n e  P ob iel k i ' . .
I  p o c o  t y l e  h a ła su  o ta k ą  d r o b u o stk ę ... P r a w d a , że  
n ie  m ia łe ś  j e s z c z e  c za su  n a  to  m a łż e ń s tw o .. .  z n ią  
jed n a k  b y ło b y  g o r z e j .. .  J a  d ok on am  te j p r a c y , jak  
s k o ń c z o n y  a r ty s ta .. .  T o  ty lk o  d la  t w e g o  dolara!... 
N ie  r u sz a j  s i ę l . . .  D o k o n a m y  t y lk o  g ó w n e j  r z e c z y .. .  
N a  w y p . d ek , g d y b y  ręk a  m a  z a d r ża ła , o c z y  s w e

m a sz  z a b e zp ie cz o n e  o k u la ra m i!... J e s t  to  n ie p i - y j e -  
inn a  c h w ila , a ie  t y lk o  c h w ila ! .. .  M y śl o E w e lin ie ,  
k o ch a n y  B a r r a b a s ie ! ... M y ś l o s tu  p ię ć d z ie s ię c iu  m i­
lio n a ch  d o la r ó w , k tó r e  są  t w ą  w ła s n o ś c ią ,_ B ren ta-  
n ie !... M asz d o w ó d  m e g o  d o b reg o  serca  i dobrej 
w o l i ' . . .  O każ ją i t y ,  m ój s ta r y  p r z y ja c ie lu  J o n a ta ­
n ie  !...

... S z a la łe m ! Z d a w a ło  s ię , ż e  o sz a le ję  z b e z ­
siln e j w ś c ie k ło ś c i!  O b la n y  w itr io le m ! ...  J o e  D u n can , 
m ilio n e r  ch ce  m n ie  sp a lić  w itr io le m !

J ę z y k  o g n is t y  p r z y p ie k ł m i c z o ło ! .. .  M y śla łem ,  
że  m ó z g  m i p ęk n ie , że  o c z y  w y s k o c z ą  z s w y c h  o r ­
b it ! . ..  P ę d z e l  sm a r o w a ł m i p o lic z k i... .  C ały  p o to k  
ś l in y  i ż ó łc i r zu c ił mi s ię  w  u s ta .. .  J ę z y k  m ój n a ­
b r z m ie w a ł, p u ch ł... s ta w a ł  s ię  w  p o d n ie b ien ie  ta k  w ie l ­
k im , jak  ca łe  m e c ia ło ! C ia ło  m e  za m ien iło  s ię  w  ję -  
z j k .L .  W  ja k ie m ś s tr a sz n e m  p o m ie sz a n iu  z m y s łó w  
ję zy k ie m  o d b ier a łe m  w s z y s t k ie  w r a ż e n ia ! ...

•N '3  znam  sp o so b u  o p isu  r ep o r te ra  ir la n d zk ie ­
g o , k tó r y  z z a m iło w a n ia  do s w e g o  za jęc ia , z n o sił  
w s z y s t k ie  to r tu r y  w ie s z a n ia ! .. .  J? t y le  ty lk o  m o g ę  
p o w ie d z ie ć , ż e  p r z y  tr z e c ie m  d o tk n ięc iu  p ędzlem  
m e g o  n ie z w r u s z o n e g o  k a ta , w y c z e r p a n y  z  s i ł ,  bez  
ż a d n y c h  m j ś l i ,  b e z  w r a ż e n ia  i a w e t  n a  t e  s tr a sz n e  
m ęk i, zem d la łem .

IX .

J e s ie ń , j e s t  to  p o ra  ro k u , k tó r ą  d la  jej czaru  
m elan i h oh .fn ego , z a c ier a ją c eg o  w  n a s  w sp o m n ie n ia  
ż a r ó w  le tn ic h , najbardziej lu b ię . J e s t  to  jak b y  le  
k e y a , na k tó re j u c z y m y  s ię  p o z n a w a ć  p r ó ż n o ść  r ó ­
ż n y c h  z a p a łó w  m ło d o śc i ż y c ia , p o d o b n ej do p ięk a e -  
g o  la ta  b e z  o w o c ó w . T e g o  ro k u  je s ie ń  o Diadem  
n i b ie , za m iera ją cem  s ło ń cu  i ła g o d n ej te m p er a tu r z e  
b y ła  c u d o w n a ... B y ła  to  je s ie ń  r e k o n w a le sc e n c y i ,  
w k tó rej z b ier a ło  s ię  s i ły ,  b y  p r z e tr z y m a ć  z im ę ...  
Mój p o w r ó t  do z d r o w ia  p o s tęz m w a ł w o ln o , m o n o ­
to n n ie ...  M o g łem  te ra e  r o z m y ś la ć  sp o k o jn ie  o  sw em  
str a sz n e m  p o ło żen iu . S ta n ą łe m  w o b e c  fa k tu  ta k  n ie ­
o d w o ła ln e g o  jak śm ie r ć  G a b ry e li. N ie  m ożn a  już  
b y ło  n a p r a w ić  z b r o d n ic ze g o  za m a ch u  J o e  D u n can a , 
k tó r e g o  ja s ta łe m , s ię  ofiarą . B y łe m  z e sz p e c o n y  na  
z a  w aze, p a trzą cy  jedna'" n a  to  p o  o d rzu cen iu  w s z e l­
kiej c z u ło s tk o w o ś c i  z  d o d a tn iej s t r o n y ,  by łem  g o ­
t ó w  p r z y z n a ć , że  J o e  d z ia ła ł,  f | g  to  c h ę tn ie  t w ie r ­
d z ił, ty lk o  d la  m e g o  don  a ! p r z e z  cal. c za s  m ej 
r e k o n w a le sc e n c y i J o e  b y ł  d la  m n ie  jak  n a jg o r liw sz y ,  
n a ju w a ż n ie jsz y  i n a jc z u lsz y  p r z y ja c ie l ., N ie  p o z w ą  
la l, b y  n a je m n y  c z ło w ie k  zm ie n ia ł m i b a n d a że... R ę ­
ce  m ia ł deln catn e  jak  sio stra , m iło s ie r d z ia : o k a z y w a ł  
m i p o ś w ię c e n ie  b ez  g r a n ic , z d ra d za ł p r a w d z iw ie  z ło ­
t e  s e r c e 1... N ie  m o g łem  w a h a ć  sie  eo  do w y b o r u  
m ięd zy  nim a lek a rz em , ja k ie g o  d la  pozoru  z a w e ­
z w a ł. D o g lą d a n ia  J o e  D u n c a n a  m e g o  o p r a w c y , b y ­
ły  m i ty lk o  p r z y je m n e ! . ..

L e k a r zo w  p r z e d s ta w ił  c a łą  a w a n tu r ę  ua sw ó j  
sp o só b , a ja  te m u  ńięj p r z e c z y łe m . O p o w ied z ia ł m u, 
że  z p o w o d u  z e r w a n ia  m a łż e ń s tw a , z a p o w ie d z ia n e g o  
ua ju tro , o p u sz c z o n a  Ł u c y a  W e il ł  tak  s ię  n a  m n ie  
zem śc iia . L ek a rz  w e s tc h n ą ł jak  na z a w o ła n ie  i p o ­
tw ie r d z ił  :

A.ch! t e  h is t o r y e  z  k o b ie ta m i! .. .  T o  okro-
|n fc l:

W  s z e ś ć  dni p 0 za m a ch u , ho je s t  g d y  s i ln a  g o ­
rą czk a , tójijl u n ie  tr z y m a  a w  łó żk u , o p a d ła , J o e  
z a w e z w a . m e g o  s z w a g r a ,  M arcadiana. I  je m u  o p o ­
w ied z ia ł t ę  sa m ą  h is to r y ę , k tó r a  za ra zem  c z y n iła  
b a H z o  p r a w d o p o d o b n ą  u c iec zk ę  Ł u c y i. D z ię k i”ty m  
w s z y s tk im  o s tr o ż n o śc io m  i łą czą c  w s z y s t k ie  w y p a d ­
k i ra zem . J o e  f. un cau  od ra zu  z d o ła ł u su n ą ć  w s z e l ­
k ie  p o d e jr z en ia , jak ie  m o g ły b y  s ię  z ro d z ić  u z a iu te -  
r e s o w im y c h  co  do zn ik n ięc ia  te j d z ie w c z y n y . W  te n  
sp o só b  z a b ó jca  s ta w a ł  s ię  zu p e łn ie  b e z p ie c z n y m  a ja  
p r z ez  s w e  m ilc z e n ie  z m u sz o n y  b y łe m  s łu ż y ć  m u  z a  
■wspólnika.

M arcad ian  n ie  m ó g ł d o ść  w y r a z ić  s w e g o  o b u rz e ­
n ia  z  Dow odu te j p o d ło śc i Ł u c y i  i w s p ó łc z u c ia  dla  
m n ie . r y t a ł  s ię ,  c z y  m am  za m ia r  w n ie ś ć  sk a r g ę  do  
są d u  n a  t ę  Ł u c y ę  W e i l l . . i o f ia ro w a ł s ^ o j e  u s łu g i.  
S w ą  c iężk ą  g ło w ą , o b w ią z a n ą  jak  m u m ia  b an d a ża ­
m i, k iw n ą łe m  p rzeczą co . J o e  za ra z  w y t łó m a c z y l:

—  T a k a  b y ła  m a  p ie r w s z a  m y ś l .  N ie  z w ie r z y ­
łem  s ię  z  n ią  jed n a k  s w e m u  p r z y ja c ie lo w i J o n a ta ­
n o w i B r en ta n o , k tó r y  p r z y  sw e j  w ie lk o ś c i  d u sz y ,  
s w ą  o s o b is tą  z e m stę  p o ś w ię c ił ,  za  co  je s te m  m u  
w d z ię c z u y ^ d la  d ob ra  m e g o  sy n a  i p a ń sk ie j u ro czej  
s io s tr z e n ic y ! .. .  P o d o b n a  sk a r g a  p o r u s z y ła b y  w  n a ­
s t ę p s t w ie  d a w n e  b r u d y , w  z łem  ś w ie t le  p o s ta w iła ­
b y  w  oczach  E w e l in y  W ill ia m a  i n a r o b iła b y  k a żd e­
m u  w ie le  p r z y k r o śc i. ..  a wr g r u n c ie  r z e c z y  p o co  to  
to  w s z y s t k o ?  D la  p la to n ic z n e g o  z a d o w o le n ia  J o n a ­
ta n a , k tó r y  o tr z y m a łb y  za  ca łą  s a t y s f a k c j ę  sk a z a ­

n ie  ta k ie g o  p o tw o r o ! . . .  P r z y te m  j e s z c z e  tr ze b a  
z w r ó c ić  u w a g ę  n a  t o ,  ż e  sąd  p r z y s ię g ły c h  j e s t  bard zo  
w z g lę d n y  n a  w y s t ę p k i  z  m i ło ś c i! . . .  G zy  to  w s z y s tk o  
n a p r a w iła b y  z e s z p e c e n ie  m e g o  d r o g ie g o  p r z v ja c ie  
L . , . . .  J a  os< . iś c ie  je s te m  z a  z e m s tą , z a  z e m stą  
do o s ta te c z n o ś c i . ..  u s tą p iłe m  jed n a k  w o b e c  p ró śb  
i , ig o d n o sc i  J o n a ta n a  o s w o b o d z iliś m y  s ię  w r e s z c ie  
w s z y s c y  od t e g o  p o tw o r u  i p e w n i j e s t e ś m y , ż e  
n ig d y  ju ż  g o  n ie  z o b a c z y m y ...  U c i e k ł a !... N ie c i ł  
u c ie k a !

S z w a g ie r  m ój p r z y ta k iw a ł  t y lk o  te m u , t i k  ja ­
sn em u  t ło m a c z e n iu . W y d a w a ł ,  się” bardzo  z a d o w o lo ­
n y m  z t e g o  p o s ta n o w ie n ia . Ś c is k a ł  m n ie  z  w d z ię ­
c z n o ś c i  za  r ęk ę  i  r z e k ł u r o c z y ś c ie .

-  M a ster  B r e n ta n c  pan  j e s t  b o h a te r e m !
J e g o  p iz e s a d a , jak  s ię  p o te m  o k a ż e , m ia ła  p o z o ­

r y  p r a w d z iw o ś c i.  Z w r ó c ił  s ię  do J o a :
Z a w ia d o m ię  za ra z  o te m  p a ń sk ie g o  sv n a  

W ill ia m a .. .  1
—  N ie  p o tr z e b a !  —  p r z e r w a ł m ilio n e r   W i ł ­

am  p o d d a je  s ię  rafcwo w r a ż e n io m  i ła t w o  zn a jd z ie
p o w o d y , Dy p o m śc ić  B r e n t a n a !... N ie  p o tr z e b a  - 
p o b u d za ć  do r o l i e m a  n o w y c h  g łu p s tw ..!  N ie ch  p a n  
p a m ię ta , d r o g i m e c e n a s ie , ż e  tu  c h o d z i o d ob ro  p a ń ­
sk iej s i j s t r z e n ic y .. .  T ak  3 r e n ta n o  jak  i ja  d b a m y  
o n ie  b a r d z o ! ... C z y ż  n ie  ta k . J o n a ta n ie ?

Z n o w u  p o tw ie r d z iłe m . T en  b a n d y ta  J o e  m ia ł  
ja k iś sp e c y a ln y  dar. iż  o k a z y w a ł  s ię  k a ż d e m u  p o ­
m o c n y m !... B ły s z r z ą c  c ią g le  p rzed  n a sz e m i o cza m i  
sta ra n iem  o n a sz e  d ob ™ , z m ie r z a ł p r o s to  do s w y c h  
n iep rzen ik n io n y ch  c e ló w ! . . .

M ó w ił d a lej:
—  Z z a w ia d o m ien ie m  o te m  W ill ia m a  p o c z ek a j­

m y  na zu p e łn e  w y g o je n ie  m e g o  p r z y ja c ie la ...  O ni 
sam i p oro zu m ieją  s ię !

M arcadian p rzy zu  ł  m u s łu s z u o ś ć  i je szc z e  raz  
śc isn ą ł  m n ie  bardzo  se r d e c z n ie  z a  ręk ę .

G d y  po raz p ie r w s z y  w s ta łe m  z łó żk a , J o e , k tó ­
r y  w  s w y c h  s ta ra n ia ch  o  m n ie  b y ł  c ią g le  jed n a k o ­
w o  c z u ły ,  p o ć p r o v /a d z ił  m n ie  do o k n a , o b la n eg o  

• s ło ń c e m ...  F a r t  w y d a ł m i s ię  sm u tn y m , d r z e w a  o- 
g o ło c o n e  z l iś c i  z a m a r łe m i, k lą h y  b ez  k w ia tó w  
s p u s to sz o n e m i...  B a m b u , n e g r , k tó r y  p r z y k ła d a ł r ę ­
kę  do rnych  to r tu r , z a m ia ta ł a D je  z a sy p a n e  ze sen n ię -  
tv m i liś ć m i.. .  Jak  s ta r y  p r z y ja c ie l ,  k tó r y  z a sy ła  p o ­
z d r o w ien ie , k iw n ą ł m i n a  p o w ita n ie  g io  Ą

P o d c z a s  s w e j  r e k o n w a le sc e n c y i  c z ę s to  w id y w a ­
łem  B am b u . ani razu  jed n a k  n ie  sp o tk a łem  d łu g ie ­
g o  n e g r a  D ż .m a , św ia d k a  z a b ó js tw a  Ł u c y i W e il l . . .  
O n ie o b e c n o ść  je g o  z a p y ty w a łe m  n a iw n ie  B e m b u ,  
le c z  za  k a ż d y m  r a zem  o d p o w ia d a ł m i s w e m  w ie -  
c z u e m :

—  P f iu t L .  P r z e p a d ł ja k  z a c z a r o w a n y , p a n ie ! .,.  
P o je c h a ł jak  Ł u c y a ! . . .

N ie  m ia łe m  n a jm n ie jsz e g o  zam iaru  p r z y p o m in a ć  
J o e  D u a c a m o w  te j  k r w a w e j n o c y , an i w y c ią g a ć  g o  
n a  z w ie r z e n ia ,  k tó r e  m n ie  p r z e r a ż a ły .. .  J o e  z a ś  za- 
;h o w y  w a ł o te m  g łę b o k ie  m ilc ze n ie . D la  s z c z ę śc ia  

E w e l in y  b y łe m  g o t ó w  w s z y s t k o  z n ie ś ć ...  Z n ik n ięc ie  
D ż im a  i Ł u c y i  b y ły  t o  fa k ty  ju ż  d o k o n a n e  i n ic  na  
n ie  n ie  m o ż n a  b y ło  p o ra d z ić , jak  i  n a  śm ie r ć  m ej 
u k o ch a n ej ż o n y  G a b r y e li, jak  na m e  z e s z p e c e ­
n ie  !...

D n ia  t e g o ,  lek a rz  zd ją ł z e  m n ie  o s ta te c z n ie  w s z y ­
s tk ie  b a n d a że ... P o w r a c a ł  o n  c ią g le  do s w e g o  u lu ­
b io n e g o  fr a z e su  o  z ło ś l iw o ś c i  k o b ie t:

—  A c h '  t e  h is to r y e  z k o b ie ta m i! .. .  B ę d z ie  pan  
o te m  p a m ię ta ł p r z e z  c a łe  ż y c ie !

P ie r w s z e  lu s t r o ,  w  k tó r e m  z p r z er a że n ie m  m o ­
g ła m  u jr z e ć  s w ą  s tr a sz n ą  tw a r z , p r z y n ió s ł  m i J o e .  
T e ra z , g d y  już p r z y z w y c z a iłe m  s ię  do s w e j  od ra ­
ża ją cej b r z y d o ty , n ie  sp r a w ia  to  już n a  m n ie  ta  
k ie g o  w r a ż e n ia ...  P r z y s ię g a m  jednak , ż e  w  te j  c h w ili  
lu s tr o  za d rża ło  w  m ej r ę c e !  I  ta  g ło w a  sz y m p a n sa  
to  m a b y ć  m oja g ło w a !  ta  tw a r z ,  w  k tó re j n iem a  
n ic  lu d z k ie g o , ta  tw a r z  z jed zo n a  p r z ez  ja k iś  o h y ­
d n y  c z e r w o n y  lisza j , to  m o ja  t w a r z ' . , .  T a  sk ó ra  p o ­
m a r sz c z o n a . p o z w ija n a , ja k b y  w y m o c z o n a  w  so k u  
p o r z ec zk o w y m  t o  j e s t .m o j a  sk ó r a ! ...  I  ta k i d o p iero , 
b u d ząc  w s t r ę t  w  k a ż d y m , m o g ę  ż y ć  sp o k o jn ie  b ez  
o b a w y  p o z n a n ia 1...

T rzęsą c  s ię  c a ły ,  o d d a łem  lu s tr o  J o e  D u n ca n o w i;  
p r z ez  jak ąś jed n a k  łą c z n o ś ć  m ię d z y  ż a le m  za  u tr a ­
coną na z a w s z e  w ła s n ą  tw a r z ą , a p e w n o śc ią ,  ż e  b ę ­
dę ż y ł  sp o k o ja ie ,  n ie  m o g łe m  p o w s tr z y m a ć  s ię  od  
w y r a ż e n ia  sp o jr z e n ie m  s w e m u  k a to w i p e w n e j w d z ię ­
c zn o śc i, k tó r ą  o n  za ra z  z ro z u m ia ł i od k tó re j c a ły  
r o z p r o m ie n ia ł... W y p ła c ił  sa m  h o n o ra ry u m  d o k to ro ­
w i . . .  J a k  t y lk o  lek a rz  w y s z e d ł  p o  w ie lu  u k ło n a ch ,  
p o d sz e d ł do o k n a  i s ta r a n n ie  je  za m k n ą ł. P o te m  z a ­
d z w o n ił  n a  B arnim , k tó r y  p r z y n ió s ł  nam  h e r b a ty  
u o n d e łk o  c y g a r . Y /y b r a ł  m i z  n ich  jed n o , n a p e łn ił  
f iliż a n k ę  i w s y p a ł  cu k r u ... N a s tę p a ie  u s a d o w ił  m nie  
w  f o t e lu  z  tr o s k l iw o ś c ią ,  jak ą  ty lk o  m a tk a  m o ż e  e
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k a z a ć  sw e m u  s ła b e m u  d z ieck u , s ia d ł z d ru g ie j s t r o ­
n y  s to lik a , p o ł o ż y ł  n a  n im  s>vą ręk^, o zd o b io n ą  p ie r ­
śc io n k a m i i z a cz ą ł m ó w ić  z p e w n e m  n a m a s z c z e ­
n iem  :

—  T era z  m ój p r z y ja c ie lu , n ie  m am y an i m in u ty  
do s tr a c e n ia l .. .  Z a  p ó ł g o d z in y  b ęd z ie  t u  W ill ia m  
W  j e g o  ręc e  od d a ję  c ię  aż do z u p e łn e g o  w y z d r o  
w ie n ia .. .  P r z e w ie z ie  c ię  do s w e g o  d om u  zd r o w ia .

W y s k o c z y łe m  z fo te lu .
—  J a  u  le k a r z a  p s y c h ia tr y ! . . .  W  dom u z d r o ­

w ia !  —  p r z er a z iłem  s ię . . .
—  Z a w s z e  w s z y s t k o  n ie p o tr z e b n ie  p r z e s a d z a sz !  

o d r z ek ł ła g o d n ie  J o e .. .  U  s w e g o  p r z y s z łe g o  z ię c ia ...  
w  je g o  p r z y ja c ie lsk im  d o m u ... g d z ie  b ę d z ie sz  m ó g ł  
n a w e t  lep ie j  s łu ż y ć  m oim  za m ia ro m  i sw o im  n iż  
tu ta j . . .  U sp o k ó j  s ię , B a r r a b a s ie L .  Od d z iś  z a  d w a  
lu b  tr z y  m ie s ią c e  W ill ia m  p o ś lu b i ju ż  t w ą  córk ę, 
E w e l in ę  M iej w ię c  c ie r p liw o ś ć ,  B r e n ta n o !  Z a  c z t e ­
r y  m ie s ią c e  b c d z ie m y  w  N o w y m  J o r k u  i t y  b ę d z iesz  
m ia ł p e w n e  p r a w o  do s tu  p ię ć d z ie s ię c iu  m ilio n ó w  
d o la r ó w , k tó r e  z u p e łn ie  le g a ln ie  p o w r ó c ą  do c i e ­
b ie .. .  B y  je d n a k  o d g r y w a ć  o d p o w ie d n io  i b ez  ża  
d n y cb  p r z e sz k ó d  w o b e c  m e g o  sy n a  
r o lę  z m a r łe g o  w s p ó ln ik a , m u szę  c ię  
p r z ed tem  p o in fo r m o w a ć  o p r a w d z iw e j  
h is to r y i  p r a w d z iw e g o  B r e n t a n ? !... B a r ­
dzo  m i p rzykro ,'- n ie z w y k le  p r z y k r o ,  
m ój p r z y ja c ie lu , że  m u sz ę  tr z e c ią  o 
so b ę  w ta je m n ic z a ć  w  p o d o b n e  sp r a w y ,  
m am  jed n ak  do c ie b ie  n a jz u p e łn ie jsz e  
z a u fa n ie ... J a k  t y  n ie  u p a d n ie sz  p o d  
ciężarem , m ej s tr a sz n e j  ta je m n ic y , ta k  
ja  zd o łam  z a c h o w a ć  do śm ie r c i tw o ją .

P o d su n ą ł k u  so b ie  b u te lk ę  z l ik ie ­
rem ...

—  K ie lis z e k  n a  p o k rz e p ien ie  s i ł . . .
B ę d z ie m y ' t h  p o tr z e b o w a li! . ..

W y p i ł  d w a , je d e n  p o  d ru g im , z a ­
p a lił  c y g a r o  i b a w ią c  s ię  p ie r ś c io n ­
k iem , o z d o b io n y m  w ie lk im  b r y la n te m  
n a jc z y s ts z e j  w o d y , z a cz ą ł w  te  s ło w a ,  
ja k b y  c h c ia ł od razu  o b u d z ić  m o ją  c ie ­
k a w o ś ć :

—  M u szę  ci n a p rzó d  p o w ie d z ie ć ,  
ż e  W ill ia m  D u n ca n  n ie  j e s t  m oim  
s y n e m !

N ie  p o r u sz y łe m  s ię .. .  P o s t a n o w i­
łem  n ie  o k a z y w a ć  ż a d n e g o  z d z iw ie n ia .

M ó w ił d a le j:
—  G d y  poślu b iłem . N e l ly  B u r l in g ­

to n , rod em  z N o w e g o  O rlean u , to  n ie  
dla  jej m a ją tk u , k tó r y  b y ł bard zo  
m a ły , le c z  ra czej d la  :ej p ię k n o śc i,  
k tó ra  b y ła  p o w sz e c h n ie  p o d z iw ia n a ...
B y łe m  m ło d y ...  i za  w s p ó ln ik a  m ia łem  
J o n a ta n a  B r e n ta n o  z  B o s to n u , k tó r y  
b y ł r ó w n ie ż  m ło d y , m ia ł ty lk o  w ię ce j  
ode m n ie  p r e te n s y i  do r o zsą d k u ...
P rz ek o n a sz  s ię  zara,z do c z e g o  s łu ż y  
w  ż y c iu  ro zsą d e k . B ren ta n o  r z e k ł m i :
„D u n ca n , r o b isz  z ły  in te r e s , p o ś lu b ia ­
jąc N e l ly  B u r lin g to n ...  D la  d ob ra  n a ­
sze , sp ó łk i n ie  p o w in ie n e ś  ż e n ić  s ię  
z N c l ly “ . W ie d z ia łe m , ż e  B r en ta n o  
je s t  p e w n e g o  ro d za ju  p s y c h o p a tą , k tó ­
r eg o  w s z y s t k ie  w ła d ze  d u c h o w e  z w r ó ­
co n e  s ą  do je d n e g o  ce lu , a m ia n o w i­
c ie  do z a ło ż e n ia  i do u g r u n to w a n ia  
tr u s tu  p a p ie r o w e g o , do k tó r e g o  z a ­
c z ę liśm y  s ię  d o p iero  p r z y g o to w y w a ć .  B y ł  to  c z ło ­
w ie k  b ez  r o d z in y , o n ie z w y k łe j  z d o ln o śc i do p r a c y ,  
oboj‘ę tn y  n a  w s z y s t k o ,  co  n ie  o d n o s iło  s ię  do je g o  
o b o ję tn y c h  p la n ó w . O d p o w ied z ia łe m  m u : „ J o n a ta n ie !  
ja p o ś lu b ię  N e l ly  B u r l in g to n ...  J e ż e li  to  w z b u d z a  
w to b ie  ja k ą  n ie u fn o ś ć , j e s t e m  g o t ó w  p o d p isa ć  n o w y  
k o n tra k t n a sze j sp ó łk i. M o g ę  z g o d z ić  s ię  n a  to p  iż  
w  ja k im k o lw iek b ą d ź  w y p a d k u , c z y  s ię  ro ze jd z ie m y  
w  p r z y sz ło ś c i ,  c z y  te ż  p o z o s ta n ie m y  r a zem  jak  t e ­
ra z, b ę d z ie sz  m ia ł z a w s z e  p r a w o  w  każdej c h w ili ,  
k ie d y  ty lk o  c i s ię  p o d o b a , do p o ło w y  z y s k ó w  z tr u ­
s tu  p a p ie r o w e g o , o b e c n ie  p r z ez  n a s  z a k ła d a n e g o !“ 
1 ten  d z iw n y  k o n tr a k t  z o s ta ł  p o d p isa m y ...  P o ś lu b i­
łem  N e l ly  B u r lin g to n  a J o n a ta n  B r e n ta n o  n ie  p r z e ­
s ta w a ł d z ięk i s w e j  n ie s tr u d z o n e j  p r a c y  i g łę b o k ie j  
z n a jo m o śc i r z e c z y  r o z sz e r z a ć  n a s z e g o  in te r e su . T r u s t  
p rzy ją ł ro zm ia ry , ja k ie  p a n  z n a ! .. .  B y łem  n a jzu p e łn ie j  
sz c z ę ś l iw y  z  N e l ly  B u r lin g to n  i z  J o n a ta n e m ... N e l ly  
d ała  m i s y n a , k tó r e g o  do c h r z tu  tr z y m a ł J o n a ta n  
i k tó r e g o  n a z w a liś m y  W illia m e m .

J o e  z a tr z y m a ł s ię ,  w y p ił  z n o w u  k ie lis z e k  lik ieru  
i dod ał do s w e g o  o p o w ia d a n ia  ta k ą  u w a g ę :

— N ie  w ie sz  m o że  o tem , ż e  w  A m e r y c e  c u ­
d z o łó s tw o  je s t  n ie z w y k le  r za d k ie ... lu b  p r zy n a jm n ie j  
d a lek o  rza d ziej s ię  tra fia  n iż  u  w a s .. .  W  k a żd y m  
-cązie n ie  p a tr z y m y  na to  z  te j  śm ie sz n e j  i ż a r to ­
b liw e j  s tr o n y , jak w y  to  lu b ic ie  c z y n ić .. .

Z a c ią g n ą ł s ię  c y g a r e m  i m ó w ił  d a lej p o w a ż n y m ,  
n ie  n a d a ją cy m  s ię  do śm ie ch u , to n e m :

—  D o p ie r o  p o  d z ie s ię c iu  la ta c h ...  r o z u m ie sz , po  
p o  d z ie s ię c iu  la ta ch , s p o s tr z e g łe m , ż e  J o n a ta n  B r e n ­
ta n o , m ój p r z y ja c ie l  i sp ó lu ik , u tr z y m u je  s to s u n k i  
z m ą żo n ą , u r o d z o n ą  N e l ly  B u r lin g to n !  Z u p e łn ie  
p r z y p a d k o w o  w p a d ła  m i w  ręce  k o r e s p o n d e n c ja  o- 
b o jg a  k o c h a n k ó w ... w  k tó re j n ie  o sz c z ę d z ili  m i naj- 
m n ie jsz e g ó  s z c z e g ó łu  o sw e j  w z a jem n ej ku  so b ie  
n a m ię tn o śc i.. .  i z k tó r e j  d ow ied z ia łem , s ię ,  ż e  mój 
s y n , m a ły  W ill ia m , je d y n e  d z ieck o  n a s z e g o  m a łż e ń ­
s t w a  i .  k tó r e  m ia ło  w ó w c z a s  o s ie m  la t , b y ło  o w o ­
cem  ich  c u ć z o ło ż n y c h  s to s u n k ó w .

J o e  z n o w u  u c z y n ił p r ż e r w ę , w y p u ś c i ł  z u s t  k ł ę ­
b y  d y m u  c y g a r o w e g o  i sp o k o jn ie  ju ż  c ią g n ą ł d a le i.

—  D o m y ś la m  s ię  ła tw o ,  do jakjch  o s ta te c z n o ś c i  
p o su n ą łb y  s ię  c z ło w ie k  w a sz e j  r a s y  i w a s z e g o  u  
sp o so b ie n ia , g d y b y  o d k r y ł ta k  p r z y k r ą  d la  s ie b ie  
r z e c z !  W ie m , do ja k ich  w y b r y k ó w  j e s t  z a w sz e  z d o l­
n y  F r a n c u z ! ...  Ja , J o e  D u n c a n , o b y w a te l  a m e r y k a ń ­
sk i, r.ie zd ra d z iłem  s ię  w c a le  z e  sw e m i u czu c ia m i  
w o b e c  N e l ly . . .  J o n a ta n  B r en ta n o  b y ł  w  ty m  c za s ie

w  p o d r ó ż y  w  sp r a w a c h  tr u s tu  w  S a n  F r a n c isc o ,  
a  m ia n o w ic ie , b y  nad  b r z eg a m i P a c y fik u  z a ło ż y ć  t i ż y  
n o w e  fa b r y k i... P r z y g o to w a łe m  od razu  s w e  w a l iz y  
i p o je c h a łem  do n ie g o .. .  S p r a w y  jed n a k  p o k ie r o ­
w a ł  on  ta k  w s p a n ia le , ż e  za ra z  po p r z y je ź d z ie  z a ­
p o m n ia łem  o is to tn y m  c e lu  m e g o  p r z y ja zd u . N ie  
m ia łem  p r z y te m  z a m ia ru  w y w o ły w a ć  n ie p o tr z e b n e ­
g o  s k a n d a lu ! .. .  J o n a ta n  w y r a z i ł  m i w  p o w r o c ie  ch ęć  
z a tr z y m a n ia  s ię  p r z y  w o d o sp a d z ie  N ia g a r y .. .  B y ł  on  
w ie lk im  a m a to re m  c u d ó w  n a tr y . . i c h o c ia ż  p o d ró ż  
d la  p r z y je m n o śc i n ie  ba rd zo  m i s ię  p o d o b a ła , z d e c y ­
d o w a łem  o ię  to w a r z y s z y ć  m u. C zek a łem  c ią g le  na  
o d p o w ied n ią  c h w ilę , b y  m u  w s z y s t k o  p o w ie d z ie ć ,. .  
P o s ta n o w ie n ie  m e b y ło  s ta n o w c z e  .. P r z e z  c ią g le  
p o w ta r z a n ie  n a u cz y łem  s ię  n a  p a m ięć  p r z e m o w y ,  
z jak ą  m ia łem  s ię  do n ie g o  z w r ó c ić ...  C h cia łem  s ię  
do n ie g o  z w r ó c ić . . .  Chciałem , m u p o w ie d z ie ć :  „ J o ­
n a t a n ie 1 K o n iec z n e m  je s t ,  b y m  ja  s ię  r o z w ió d ł, a  t y  
p o ś lu b ił  N e l ly ,  p o n ie w a ż  k o c h a c ie  s ię  od d z ie s ię c iu  
la t ! . . .  N ie s p r a w ie d l iw o ś c ią  b y ło b y , b y m  ja p r z y w ła ­
s z c z a ł  so b ie  m iło ś ć  w a s z e g o  d z ieck a , k tó r e  m a tk a  
je g o  p r z ez  h ip o k r y z y e  s p r o w a d z iła  z p r a w d z iw e j  
d r o g i.. .  K lę sk ą  b y ło b y  jed n ak , b y ś m y  z p o w o d u  
s e n ty m e n tó w  m ie li  r o z r y w a ć  sp ó łk ę , k tó r a  aż do tej 
p o r y  d a w a ła  ta k  w y ś m ie n ite  r e ż u l t a t y 1' !,.. M u szę  ci 
d od ać, ż e  n a sz  k a p ita ł z a k ła d o w y  w  o w y m  c za s ie  
d o s ię g a ł  p ó ł m ilia rd a . N a  n ie s z c z ę ś c ie  jed n a k , g łu p i,

n ie s z c z ę ś l iw y  w y p a d e k  w  g ó r a c h , p r z e s z k o d z ił  m i 
w  w y r a ż e n iu  ty c h  m y ś l i  J o n a ta n o r  i.. .  P e w n e g o  
w ie c z o r u  B r en ta n o  p o s z e d ł n a  ja k ie ś  u r w isk o  n a d  
p r z ep a śc ią , z k tó re j n ik t  n ig d y  n ie  w y s z e d ł  ż y w y ,  
p o d z iw ia ć  w s p a n ia ły  z a ch ó d  s łc ń c a . T a m  d o s ta ł  z a ­
w r o tu  g ło w y  i s t o c z y ł  s ię  w  w o d n e  o d m ę ty  w o d o ­
sp a d u , ta k  iz  n a w e t  n a  ś la d  je g o  c ia ła  n ie  m o ż n a  
b y ło  n a tra fić !..

J o e  o p a r ł p r z y  t y c h  s ło w a c h  o b ie  ręc e  na p o r ę ­
c za ch  fo te lu  i sp o jrz a ł m i b y s tr o  w  o c z y . M u sia ł  
z a p e w n e  p r z e c z y ta ć  p o p rz e z  s z k ła  m y ch  o k u la r ó w  

n ie w ia r ę  w  m y c h  o cza ch , g d y ż  z a cz ą ł za ra z  m ó ­
w ić  dalej z ja k im ś dzik im  u śm ie c h e m : j

—  T a k ... ta k ...  o d g a d u ję  t w o j e  m y ś l i !... ja k  o d ­
g a d łe m  m y ś l i  N e l ly  B u r lin g to n , n e j  c u d z c ło ż n e j  ż o ­
n y , k tó r a  p o  p o w r o c ie  mym. do N o w e g o  J o rk u  z r z u ­
c iła  m a sk ę  i o sk a r ż y ła  m m e w p r o s t  o z a m o r d o w a ­
n ie  jej k o ch a n k a !

W z r u s z y ł  ram ion am i.
—  Co z a  k o r z y ś ć  m ia łb y m  z k ła m a n ia  to b ie ?  

S łu ch a , d a ls z e g o  c ią g u  m e g o  o p o w ia d a n ia , k tó r e  
j e s t  n a jzu p ełn ie j sz c z e r e , na co  d a ję  c i s ło w o .  P r z y ­

p u sz c z a sz  s łu s z n ie , ż e  ż y c ie  w s p ó ln e  
u y ło  n ie  do z n ie s ie n ia ! .. .  S a m  p ie r w ­
s z y  ż a ło w a łe m  śm ie r c i o jc a  W ill ia m a .. .  
t e g o  o ś m io le tn ie g o  d z ieck a , k tó r e  z m u ­
s z o n y  b y łe m  w y c h o w y w a ć ,  ja k b y  ono  
b y ło  m o j e m .. O dd aliłem  je  z  d om u  
i w y s ła łe m  do B o s to n u ...  a  m a tk a  
je g o  u m a r ła  w  s z e ś ć  m ie s ię c y  p o te m ...

—  A c h !  —  p r z er w a łem  m im o -  
w o li ,  n ie  m o g ą c  ze  w z r u sz e n ia  c h w y c ić  
o d d ech u , p a n i D u n c a n  r ó w n ie ż ...

—  O ! śm ie r ć  jej b y ła  p r a w ie  n a ­
tu r a ln ą ...

—  P r a w ie  ?
—  ...T o  z n a c z y , ż e  p o p e łn iła  o s ta ­

tn ie  g łu p s t w o . . .  i  n ie  c h cą c  p r z e ż y ć  
s w e g o  k o ch a n k a  o tr u ła  s ię  a r szen i-  
k iem .

—  A c h ! . . .  A c h ! . . .
—  Z d a jesz  s ię  m n ie  n ie  ro zu m ieć!... 

W  id y o ty c z n y  sp o só b  p o w ta r z a sz  s w o  - 
je ... a c h !... a c h !.. M ó w ię  c i, ż e  s ię  sa m a  
o tr u ła .. .  p r z y p u sz c z a m  w ię c ,  ż e  n ie  m o ­
ż e s z  c h y b a  m n ie  p o d e jr z e w a ć  o jej 
o tr u c ie ! ., .  W ie s z ,  m ój n ie d o łę g o , ź ę  
m a sz  te r a z  ta k ą  sa m ą  m in ę  zd u m io n ą  
i g łu p ią , jak  w  ó w  w ie c z ó r , cen p a ­
m ię tn y  w ie c z ó r , g d y ś  w o ła ł  do m n ie  
w  k u ch n i: „ Z a b iłe ś  Ł u c y ę  W e i l l !“ 
A c h !  ja k iś t y  ś m ie s z n y  i  d -u w n y !

N a  p o k rz e p ien ie  s i ł ,  jak  m ó w ił,  
w y p ił  je sz c z e  jed en  k ie lisz e k  h k ieru .

—  W o b e c  t e g o  lo s  W ill ia m a ? .. .  
p o d d a łem ...

—  T era z  w ła śn ie  ca ła  s p r a w a ...  —  
w e stc h n ą ł z k om iczn ą  ż a ło ś c ią  J o e  
D u n c a n  —  p r z y b ier a  k ie ru n e k  tr o c h ę  
ta je m n ic z y ... S łu ch a j m n ie  te r a z  u w a  
z n ie , m ój p r z y ja c ie lu ! ... P r z e d  w y m ie ­
r ze n iem  so b ie  sp r a w ie d liw o ś c i . . .

— Jak m ó w is z ?
—  P rz ed  w y m ie r z e n ie m  so b ie  sp ra -  

w ied liiT O sci... jakże u  dyaD ła c h c esz ,  
b y m  ci m ó w ił? - -  N e l ly  B u r lin g to n  
w  p r z y s tę p ie  sw e j  e g z a lto w a n e j  du­
m y  ozn a jm iła  m i: „ J a  c ię  n ie n a w id zę , 
n ie n a w id zę  ze  w s z y s tk ic h  s i ł ,  t y ,  za

b ó jco  J o n a ta n a  :' s y n o w i sw e m u  z a p isz ę  n ie n a w iść  
do m o r d e rc y  je g o  o jca ... W  ty m  c e lu  z ło ż y ła m  
w  k a s ie  O il B ank u  p e w n e g o  ro d za ju  te s ta m e n t ,  
k tó r y  z o s ta n ie  o d d a n y  W ill ia m o w i p o  je g o  d o jśc iu  
do p e ln o le tn o śc i, a w  k tó r y m  c z y n ię  s z c z e r ą  s p o ­
w ie d ź  s w e g o  ż y c ia  i t w e g o !

—  R ozum iem .!
—  N ie !  n ie  r o z u m ie sz  w s z y s t k ie g o ! . . ,  i ja , J o e  

D u n c a n , n ajb ard ziej w  te m  z a in te r e s o w a n y  n ie  w i e ­
le  w ię ce j  od c ie b ie ! ...  P o z w o li łe m  W ill ia m o w i,  b y  
k o ń c z y ł  s w e  n au k i w  B o s to n ie  w c a le  n ie  z a jm o ­
w a łe m  s ię  tem  d z iec k ie m , k tó r e  nie o y to  m e jem , 
c h o ć  n o s iło  m e  n a z w is k o ! .. .  M o g łem  d z ięk i l is to m ,  
k tó r e  m i w y k r y ły  ca łą  p r a w d ę , w s z c z ą ć  p r o c e s .. .  
i p o z b a w ić  g o  n a z w isk a  D u a ca n -u .. L e c z , j a k  ju ż  ci 
p o w ie d z ia łe m  n ie n a w id z ę  b e z c e lo w y c h  sk a n d a li! ...

(Ciąg dalsi,y nastąpi)
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Żywcem pogrzebani.
. Zabudowywanie m iejscowości, pod którym i znaj- 

się kopalnie, w zględnie kopanie szybów  pod 
rniastami, niejednokrotnie było jaż powodem stra-

jak  ś le d z ie  na m iejsca ch  b ęd ą cy ch  c en tra m i p r z e m y ­
słu , bo p o w sta w a n ie  w ie lk ic h  in k ts t z w ią z a n e  j e s t  
ju ż  n iejak o  s ilą  fa k tu  z  o śro d k a m i fa b r y c z n y m i i p r z e ­
m y s ło w y m i.

W ie ś ć  o k a ta s tro fie  sz y b k o  p rzem ija  a p o szu k n -

N a w e t  n a jd a lej v!ące ś r o d k i o s tr o ż n o ś c i  n ie  są  
w  s ta n ie  za p o b ied z  k a ta s tr o fie  w  c h w il i ,  g d y  w o d a  
p o d m y je  p o d k o p a n e  g r u n ta , ta k  ja k  t o  m ia io  m ie j­
s c e  dn ia  S  b. m ., w  m alem  m ia s te c z k u  K a r y n ty i,  
w  R a b e l, g d z ie  w  p o łu d n ie  k o lo  g o d z in y  w p ó ł do

G e n e r a i-g u b e r n a to r  n a  p r z e ja ż n z c o :  Powóz gen -gub. 
Skrłłon? w Alejach Ujazdowskich.

p ie iw s z e j  n a g le  o t w o r z y ła  s ię  z  h u k iem  z ie m ia  na  
p r z e s tr z e n i  k o ło  100  m e tr ó w  i p o c h ło n ę ła  b u d y n ek  
s z p ita ln y  w r a z  z  zn a jd u ją cem i s ię  w  n im  o so b a m i.

W s tr z ą ś n ie n ie ,  ja k ie  to w a r z y s z y ło  te j k a ta s to f ie ,  
s p r a w iło  w r a ż e n ie  na m ieszk a ń ca ch  m ia s te c z k a  R a b e l,

Ż yw cem  p o g r z e b a n i : Akcya ratunkowa na miejscu katastrofy w Rabel.

sz o y c h  k a ta s tr o f  za p a d n ięc ia  s ię  p o s z c z e g ó ln y c h  d o ­
m ó w  a n a w e t  c a ły c h  u lic . L u d z ie  w ie d z ą  o te m ,  
z ja k ie m  n ie b e z p ie c z e ń s tw e m  p o łą c zo n e  j e s t  s ta w ia  
nie  d o m ó w  a c z ę s to k r o ć  i o lb r zy m ich  g m a c h ó w  na  
g r u n ta c h  p o d k o p a n y c h , m im o to  jednak  t ło c z ą  s ię

jąca  za ro b k u  m a sa  lu d zk a  sz y b k o  za p o m in a  o tem , 
ż e  m iesżk a , ż y je  i  p racuje  na m ie jscu  p o d m in n w a -  
n em , m o g ą c em  śm ia ło  b y ć  p o ró w n a n em  z t u  kau em , 
k tó r y  c h w ilo w e  p r z y c ic h ł, a le  każdej c h w ili  g r o z i  
n o w y m  w y b u c h e m .

tr tft-t

Żyw cem  p o g r z e b a n i :  "Ogólny widok miejsca, katastrofy w Rubel w Karyntyi. /-a potokiem szyb, z tej stiony potoku otwór w ziemi, w którym zniknął szpital,



Ż yw eem  pog rz^bw aii. Rozpadlina, w którą zapadł sio budynek szpu.al 'iy, wypełniona wodą.

o g a r n ię ty c h  t r w o g ą  m ie s z k a ń c ó w  p r z e d s ta w ił s ię  s t r a ­
s z n y  w id o k . S z p ita l  m ie js c o w y  zn ik n ą ł z  p o w ie r z c h n i  
z ie m i a  n a  m ie jsc u  te m  u tw o r z y ła  s ię  k o tlin a , k tó r a  
z w o ln a  p o c z ę ta  s ię  z a p e łn ia ć  p o  b r z e g i w od ą . N ik t  
n ie  śm ia ł z b l iż y ć  s ię  do r o z p a d lin y  z  o b a w y , ż e  
z ie m ia  z a  c h w ilę  p o c z n ie  u s u w a ć  s ię  d a lej. M im o, 
ż e  w r a z  z  o u d y n k iem  sz p ita ln y m  z o s ta ło  ż y w c e m  
z a g r z e b a n y c h  sied m  o só b , m ię d z y  k tó r y m i z n a jd o w a ł  
s ię  ta k że  le k a r z  s z p ita ln y  dr. W e s s e ly  w r a z  z  żo n ą  
i p a r o n n es ię c zn em  d z ieck iem , n ik t  n ie  m y ś la ł  o  r a ­
to w a n iu  ofiar  k a ta s tr o fy ,  a lb o w ie m  k to  z  ż y w c e m  
/ 3g iz " b a n y c h  m e z g in ą ł  p o d  g r u z a m i w a lą c e g o  s ię  
b u d y u k u , te n  u to n ą ł w  n a p ły w a ją ce j n a s tę p n ie  w o d z ie .

Co d o  p rzy czy n y ^  k a ta s tr o fy ,  to  z  u o c z ą tk u  s ą ­
d zo n o , ż e  w y w o ła ł  ją w y s t r z a ł  d y n a m ito w y  w  je ­
d n ym  7 c h e d n ik ń w  sTybu, -D a lsz e  d o c h o d ze n ia  s t w ie r ­
d ziły  jed n a k , ż e  k a ta s tr o fę  w y w o ła ! p o t o k ,  p r z e c h o ­
d z ą c y  w  p o b liż u  m ie jsca  s tr a s z n e g o  w y p a d k u . W o d a  
z d o ła ła  p r z esu n ą ć  p o k ła d  sz u tr u , n a  k tó r y m  s ta ł  
s z p i t a 1 i sp o w o d o w a ła  za p a d n ięc ie  s ię  z ie m 1 n a  z n a ­
czn ej p r z e s tr z e n i.

A b y  z a o o b ied z  p o n o w n ej k a ta s tr o fie , p ion ierzy7 
i r o b o tn ic y  pracu ją  nad  p r z esu n ię c iem  ło ż y s k a  g r o ­
ź n e g o  p o to k u .

i e i w ł  aiibernater na 
p p i i :

D la  m ieszk a ń c a  G a lic y i, k tó ­
r y  p r z y z w y c z a jo n y  je s t  do t e ­
g o ,  iż  n a jw y ż s i  n a w e t  d y g n i­
ta r z e  p o ja w ia ją  s ię  n a  m ie j­
sc a c h  p u b lic z n y c h  bez w s z e l ­
k iej a s y s te n c y i ,  d z iw n y m  s ię  
■wyuaje z w y c z a j ,  p r a k ty k o w a n y  
w  R o s y  i. V ^edle ta m te jsz e j  e- 
t y k ie t y  ża d en  z  d o s to jn ik ó  w , c z y -  
to  d w o r sk ic h , c y w iln y c h ,  c z y

N owy a m o a sa d o r  a u s tr y a e k i w  R zym ie: Knjeean Merfw

s tr o je  w s c h o d n ie  t y p y  s ta n o w ią  p r z e d m io t  po  
d z iw u  d la , p r z e je z o n y c h , n a d er  c h ę tn ie  z w ie d z a ją  
c y ch  "W arszaw ę. W e d le  r a n g i d o s to jn ik a  n o rm u je  
s ię  ta k ż e  i lic z b ę  e sk o r tu ją c y c h  k t ó n  ch  c z ę ść  po  
s tę p u je  z  p rzo d u  i t y lu  p o u z -  u, c z ę ść  z a ś  g o  o- 
ta c za .

I l lu s tr a c y a  n a sza , k tó r ą  p o d a jem y  w e d łu g  na  
d esła n e j nam  fo to g r a f ii ,  p r z e d s ta w ia  g e n e r a ł  g u b e r ­
n a to r a  w a r sz a w s k ie g o  S k a łło n a , w  c z a s ie  p r z eja d żk i  
w  A le ja c h  U ja z d o w sk ic h , te m  u lu b io n em  m ie jsc u  
sp a r e r o w e m  W a r s z a w ia k ó w . P rzejeżd ża ją cem u  o r sz a  
k c w i o b o w ia z a n  są  u s tę p o w a ć  z d r o g i w s z y s c y ,  
k tó r z y  g o , sp o ty k a ją

Uowy amnasador autir^acki n  szymin
Z koń cem  roku  u b ie g łe g o  n a s tą p iła  zm ia n a  na  

s ta n o w is k u  a m b asad ora  a u s tr y a c k ie g o  w  R z y m ie .  
D o ty c h c z a s o w y  am b asad or  hr. H e n r y k  L iit z o w . akre-  
d y to w a u y  p r z y  d w o rz e  w ło sk im  1 8  m a rca  1 9 0 4  r .,  
z o s ta ł  m ia n o w a n y  d o ż y w o tn im  czło n k iem  I z b y  a- 
n ó w  a n a  m rnjsce je g o  z o s ta ł  d e s y g n o w a n y  K a  
je ta n  M erey , k tó r y  w  m a rcu  b. r. o b e jm ie  s łu ż b ę

Żyw eem  p o g r z e b a n i:  Lekarz szpitalny dr. Vessely wraz z żoną i kilkumiesięcznym
/  synkiem,

M e ssy n a  v / roK  pc
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ja k o b y  n a s tą p iło  tr z ę s ie n ie  z ie m i. P r z e r a ź liw y  h u k  
o z o a im ii z ło w ie s z c z o , ż e  w a lą  s ię  d o m y . D o m o w n ic y  
o p u śc u i z a jm o w a n e  p r z ez  s ię  m ieszk a n ia , a g ó r n ic y ,  
k tó r z y  p r a c o w a li w  ty m  c z a s ie  p od  z ie m ią , n a  o d ­
g ło s  p r z e r a ż a ją c e g o  h u k u  i w s tr z ą śn ie n ia ,  k tó r e  d a ło  
s ię  o d czu ć  i w  s z y b ie  m ie js c o w e j k o p a ln i o ło w iu ,  
z p r z es tr a c h e m  r z u c ili s ię  do u c ie c z k i w  b o czn e  k o ­
r y ta r z e  sz y b u

G d y  p rzera żen ie  c h w ilo w a  p a n ik a  m in ę ła , oczom

A k c y a  ra tu n k o w a , k tó r ą  za ra z  p o p o łu d n iu  te g o  sa ­
m e g o  dnia p o d ję li p io n ie r z y , ja c y  p r z y b y li  z  G elo w ca , 
p o le g a ła  n a  w y p o m p o w a n iu  w o d y  z le jk a , k tó r y  u t w o ­
r z y ł  s ię  n a  m ie jscu  z a p a d n ię te g o  s z p ita la . C elem  za- 
pob ieżen ia^  e w e n tu a ln e j  k a ta s tr o fie  w s tr z y m a n o  p racę  
w  s z y b ie  i o p ró żn io n o  w s z y s t k ie  d o m o s tw a , s to ją c e  
w  p o b liż u  m iejsca , g d z ie  za p a d ł s ię  s z p ita l .  Ś c ia u y  
w ieftt d o m ó w  z a r y s o w a ły  s ię  tak s i ln ie ,  ż e  d ach y  
g r o z i ły  za w a!eu ieru .

w o js k o w y c h , u ie  m o ż e  s ię  u k a za ć  n a  m ie ś c ie  b e z  
h o n o r o w e j e s k o r ty  w o js k o w e j ,  k tó r a  o ta c z a  je g o  
p o w ó z . Z w y c z a j  te n  p r z e s tr z e g a n y  b y w a  żarów  to 
w  c z a s ie  u r z ęd o w y ch  w y ja z d ó w  ja k o te ż  i p o d cza s  
p r z e ja ż d ż ek  d la  p r z y je m n o śc i. K o n w ó j s t m ó w ią  z a ­
z w y c z a j  K o za c y  lub  C z er k ie s i, k tó r y c h  o r y g in a ln e
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S §  w a ż n y m  p o s te r u n k u , jak im  j e s t  s ta n o w isk o  
am > Zadora p r z y  d w o r z e  w ło sk im .

K ajetan  M erey , w s t ą p iw s z y  do s łu ż b y  d y p lo m a -  
M f  ja k o  m a g n a t  w ę g ie r s k i,  z ro b ił w  s to s u n k o w o  
krttkitn c z a s ie  w sp a n ia łą  k a r y e rę . Z p o s te r u n k ó w ,  
jakie d o ty c h c z a s  z a jm o w a ł, n a le ż y  w y m ie n ić  B e l ­

g r a d , B u k a r e sz t  i K o n s ta n ty n o p o l, g d z ie ,  jako z n a ­
w c a  s to s u n k ó w  b a łk a ń sk ich , z d o ła ł s ię  w y b ić  sw e m i  
z d o ln o śc ia m i, ta k te m  i rozu m om  p o lity c z n y m . B o  
u stą p ien iu  G o łu c h o w sk io g o  b y ł  jed n y m  z w y m ie n ia ­

n y c h  p r z ez  d z ien n ik i k a n d y d a tó w  do f c te lu  m in istra  
sp r a w  z a g ra n ic zn y ch , m im o ż e  l ic z y  d op iero  10 la t .

P r a s a  w ło sk a  w ia d o m o ść  o m ianov,Tan iu  M e r e y ’a  
am basadorem  w  P r y m ie  p r z y ję ła  n ad er ż y c z liw ie ,  
a w  m o n a rch ii a u s tr o -w ę g ie r sk ie j  sp o d z ie w a  , s ię  
p o  M o rey ’u, ż e  zd o ła  m ię d z y  sp r z y m ie r z o n y m i W ło -

cham , a  A u s tr y ą  p r z y w r ó c ić  s to s u n k i,  o p a r te  n a  
fa k ty c z n e j  p rzy ja źn i i  w z a ie m n e m  p o p iera n i i s w y c h  
in te r e s ó w

Messyna w rok po katastrofie.
U p ły n ą ł ro k  od c za su , g d y  M e s sy n a  r u n ę ła  w  g r u ­

za ch , g r ze b ią c  pod  n im i s e tk i  m y c h  m ieszk a ń  ó w .  
- p ły n ą ł ok od  c za su , g d y  w ię k s z o ś ć  m ie sz k a ń c ó w  
n ie s z c z ę ś l iw e g o  m ia sta  u tr a c iła  c a łe  s w e  m ien ie  
w s z y  ..,1’ o i w s z y s tk ic h ,  k tó r z y  b y l i  im  d r o d z y  i b l i ­
s c y . N a  g r u z a c h  po o tr z ą śn ie c iu  s ię  z e  s tr a s z n y c h  
w sp o m n ie ń , r o z p o c z ę li  c i, co  p o z o s ta l i  i o c a le l i,  m r ó ­
w c z ą  o r a cę , a b y  o d b u d o w a ć  s w e  d o m o s tw a . T y s ią c e  
b ied a k ó w  d z iś  je s z c z e  tu ła  s ię  n a  g r u z a c h  b e z  d ach u

Zgon zacn ej o b y w a te lk i : Śp. Wilhelmina Nemeizowa.

n ad  g ło w ą ,  bo rząd  w ło s k i,  a c z k o lw ie k  d u żo  D iem ę- 
d zy  wry d a ł n a  d o raźn ą  p o m o c  d la  o fiar  k a ta s tr o fy ,  
m u s ia ł jed n ak  w  d a lsz y m  c ią g u  p o z o s ta w ić  ty c h  n ie ­
s z c z ę ś l iw y c h  ła sc e  o p a tr z n o śc i i sa m y m  so b ie

W  c ią g u  ro k u  c z ę ś ć  m ia s ta  z o s ta ła  już za b u d o ­
w a n a , d ru g a  c z ę ść  le ż y  je s z c z e  w  g r u z a c h , z w ie ­
dzan a  lic z n ie  p r z ez  c u d z o z ie m có w . Z a b u d o w a n a  na  
n o w o  c z ę ść  m ia s ta  p r z e d s ta w ia  o r y g in a ln y  w id o k . 
M ałe  i n isk ie  d o m k i, b u d o w a n e  v,T fo rm ie  p a w ilo n ó w ,  
m ają  n a  c e iu  z a b e zp ie cz e n ie  w  p r z y sz ło ś c i  m ie sz k a ń ­
c ó w  p r z e d  p o d o b n y m i sk u tk o m : k a ta s tr o fy ,  jak a  
m ia ła  m ie js c e  w  u b ie g ły m  rok u .

Zgon zn a n eg o  le k a r z a :  Zmarły w Krakowi^ lekarz 
Dr. Henryk Sokołowski.

C hrzest C hińczyka W K rak ow ie; 1‘2-letm Chińczyk Kaipg-ba ze swymi opiekunami bratem, Ludwikiem flluzaiewsklm 
ze zgromadzeń'" XX. Misyonarzy i ks. Janem Rzymełką, dyrektorem zakładu ks. Siemaszki.
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M essyn a  w P O k  po k a ta s tr o fie  . Jailua z gliiwuych u io zniszczonej Messyny.

k t ó r y  w y d a ł ju ż  r e a ln e  sk u tk i, b o  o to  rząd  p e t e r s ­
b u rsk i w y s t ą p i ł  z  s z e r e g ie m  w n io s k ó w , b ę d ą c y c h  
n ie ja k o  k o n ty n u a c y ą  d o ty c h c z a so w e j  p o lity k i  R o s y i  
w o o e c  F m le .n d y i.

Z e  s tr o n y  p r z e d s ta w ic ie li  arm ii r o sy jsk ie j  z a ż ą ­
d an o  o d łą c ze n ia  g u b e r n ii  w y b o r s k ie j  od  w ie lk ;e g o  
k s ię s t w a  fin la n d zk ie g o . K r o k  te n  m o ty w o w a n o  te m ,  
ż e  g r a n ic a  k raju  n ie  m o ż e  b y ć  od d a lo n a  o  6 0  km . 
o ć  s t o l ic y  p a ń s tw a , w  k tó r e j  zn ajd u ją  s ię  n a jw a  
ż o ie j s z e  a r se n a ły  i z a p a sy  w o je n n e . P o n a d to  F in la n -  
u y a  m a o tr z y m a ć  w o js k o  r o s y js k ie ,  p o d cza s  g d y  r e ­
k r u c i z  F in la n d y i m a ją  s łu ż y ć  w  g u b er n ia c h  w e w n ę ­
t r z n y c h  c e s a r s tw a . B u d ż e t  F in la n d y i m a z o s ta ć  o b c ią ­
ż o n y  k w o tą  20  m ilio n ó w  r u b li n a  r z e c z  o g ó l  
n y c h  w y d a tk ó w  w o js k o w y c h .  N ie k o r z y s tn ą  r ó w n ie ż  
d la  w ie lk ie g o  k s ię s tw a  F in la n d z k ie g o  m a b y ć  n o w a  
ta r y fa ,  k tó r a  u tru d n ia  zn a c zn ie  w y w ó z  to w a r ó w  fin ­
la n d zk ic h  do R o s y i.

D o  p r z e p r o w a d z e n ia  t y c h  w n io s k ó w  d e s y g n o ­
w a n y  z o s t a ł  g e n e r a ł  F . A . S e y n ,  ja k o  g e n e r a ł - g u ­
b e r n a to r  w ie lk ie g o  k s ię s tw a  F in la n d z k ie g o .

k a rz , dr. S o k o ło w s k i,  s p e c y a l is ta  ch o ró b  sk ó r n y c h  
i w e n e r y c z n y c h .

U r o d z o n y  w  T a r n o w ie , w  r. 1 8 5 1, p o  u k o ń c z e ­
n iu  g im r a z y u m  ś w . A n n y  w  K r a k o w ie , w s tą p i ł  na  
u n iw e r s y t e t  J a g ie l lo ń s k i,  g d z ie  u z y sk a ł  d y p lo m  d o ­
k to r a  w s z e c h  n a u k  lek a rsk ich . P o ś w ię c iw s z y  s ię  sp e- 
c y a ln ie  s tu d y o m  nad  ch o ro b a m i sk ó rn em i i w e n e r y -  
czn o m i, p e łn .ł  d łu g ie  la ta  o b o w ią z k i a s y s te n ta  p r z y  
ś .  p. p r o fe so r z e  R o sn e r z e , jed n a ją c  so b ie  sw e m  fa- 
c h o w e m  w y k s z ta łc e n ie m  i ta k to w n e m  o b e jśc iem  u- 
z n a n ie  s w e g o  p r z e ło ż o n e g o , s łu c h a c z ó w  m e d y c y n y  
i t y s ię c y  p a c y e n tó w , k tó r z y  z a w s z e  o d n o s ili  s ię  do  
n ie g o  z o g ro m n em  z a u fa n ie m . Z a le ty  se r c a  i u m y ­
s łu , k tó r e m i s ię  śp . z m a r ły  o d z n a c z a ł, s p r a w iły ,  że  
tak  m ię d z y  k o le g a m 1 z a w o d o w y m i, jak  y śr ó d  n a j­
s z e r s z y c h  w a r s t w  n a s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a  c ie s z y ł  s ię  
ś . p . dr. H e n r y k  S o k o ło w s k i p o w sz e c h n ą  sy m p a ty ą ,  
u zn a n iem  i p o p u la r n o śc ią . P e łn i ł  t i k ż e  o b o w ią z k i  
p ie r w s z e g o  s e k u n d a r y u sz a  p r z y  k r a jo w y m  sz p ita lu  
ś w . Ł a z a rz a  i a s y s t e n t a  p ro f. P a r e ń c k ie g o , a „ P r z e ­
g lą d  le k a r s k i“ p o m ie sz c z a ł w m le  je g o  c en n y c h  prac .

N ow y g e u e r a i-g u b e r n a to r  F in lan d y i: Gen. F. A. Seyn.

w d o w a  m o ż e  o tr z y m a ć  z n a c zn ie j3ż ą  z a p o m o g ę , c h o r y  
z a s iłe k  i  le k i, p o z b a w io n y  za jęc ia  z a p o m o g ę  n a  c za s  
sz u k a n ia  p r a c y , a  s z e r e g  s ta r c ó w  e m e r y tu r ę , w y n o ­
sz ą c ą  p r z e c ię tn ie  2 1 0  K  r o cz n ie .

Za o ż n ie js i c h ę tn ie  z rz ek a ją  s ię  św ia d c z e ń  n a  
r ze cz  u b o ż s z y c h  w s p ó łk o le g ó w , k tó r y m  w  c ią g u  
c z ie r d z ie s to le ć  a w y p ła c o n o  ju ż  d z ie s ią tk i t y s i ę c y  i
z  k a s y  s to w a r z y s z e n ia .

Z ro k u  n a  r o k  r o śn ie  s to w a r z y s z e n ie  w  lic z b ę  
c z ło n k ó w , w ś r ó d  k tó r y c h  m y ś l  o r g a n iz a c y jn a  z n a la ­
z ła  ju ż  d o s ta te c z n e  z ro z u m ien ie . W y d z ia ł  s t o w a r z y ­
sz e n ia  p o c z y n ił  ju ż  s ta r i ii , a b y  p ó łw ie k o w y  ju b i­
le u sz  m o g li  lw o w s c y  han d  w c y  o b c h o d z ić  w e  w ła ­
sn y m  dom u.

4 0 -le tm  jub ileusz lw ow sk ich  h a n d lo w có w : Wydział i członkowi* stowarzyszenia buchalterów i subjektdw handlowych.

40-letni jubilw i M i c h  handlowców.
J e  ln em  z n a js ta r s z y c h  s to w a r z y s z e ń  w e  L w o w ie  

je s l T< r a r z y s tw o  b u c h a lte r ó w  i su b je k tó w  h a n d lo ­
w y c h .  Z ało? m e  w  r. 1 8 6 9  o b ję ło  s w ą  d z ia ła ln o śc ią  
w s z y s t k ie  r fe r y  i w s z y s tk ic h  p racu  ic y c h  w  k n p ie -  
ctw  ® 4 0  l e t n ie  is tn ie n ie  i  c ią g ły  r o z w ó j , św ia d c z ą  
ni i lep ie j  o p o ż y te c z n o śc i  te j  o r g a n iz a c y i.

Z  d ro b n ej s to s u n k o w o  k w o ty  1 4  K , ja k ą  s k ła ­
d ają  c z ło n k o w ie  r o cz n ie  n a  r z e c z  s to w a r z y s z e n ia ,  z d o ­
ła ła  o r g a n iza c y a  zeb ra ć  p o k a ź n y  fu n d u sz , z  k tó r e g o

llowy g w e t-o in a fo r  finlandyi.
P r a s a  r o sy jsk a  n ie je d n o k r o tn ie  p o d n o s iła  juz  

a la rm , ż e  w  F in la n d y i p r z y g o to w u je  s ię  ru ch  n ie ­
b e z p ie c z n y , z a g r a ż a ją c y  c a ło śc i im p e ry u m  r o sy jsk ie g o .  
I  o b e c n ie  j e s te ś m y  św ia d k a m i p o d o b n e g o  a larm u ,

Zgon znanego łekarza.
I z n ó w  n ie u b ła g a n a  śra ierć  z a b ra ła  c z ło w ie k a ,  

k t ó r y  d łu g ie  je sz c z e  la ta  m ó g ł  p r a c o w a ć  d la  d ob ra  
s p o łe c z e ń s tw a . W  K r a k o w ie  zm a rł d n ia  1 2  s ty c z n ia  
b . r. z n a n y  i p o w s z e c h n ie  sz a n o w a n y  i c e n io n y  le -
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W k r ó u c e  je d n a k  E le o n o r a  z n o w u  z a ję ła  m n ie  s o ­
b ą ;  d o s tr z e g łe m , ż e  z d o ła ła  ju ż  z a p a n o w a ć  n a d  s o ­
b ą , ch o ć  n ie  w  t y m  s to p n iu ,  co  je j k u z y n k a ;  s z ła  
c ię ż k o , a  r ęk a  ]e j, o p a r ta  n a  r ę c e  G r y s a , d r ż a ła  
s i ln ie .

„ I  p o  c o  a z o s t a łe m  w m ie s z a n y  w  t ę  sp ra -  
w ę “ —  p r z y s z ło  m i n a  m y ś l ,  le c z  je d n o c z e śn ie  
w d z ię c z n y  b y łe m  lo s o w i ,  ż e  w ła ś n ie  ja , a  n ie  k to  
i in y  w y s łu c h a ł  t y c h  z n a c z ą c y c h  s łó w .  P o d d a łe m  s ię  
t y m  m y ś lo m , g d y ś m y  p o w o li  s c h o d z i l i  p o  sch o d a ch ;  
w r e s z c ie  z n a le ź l iś m y  s ię  w  s a l i ,  g d z ie  j u ż  n a s  d a ­
w n o  o c z e k iw a n o  z  ła t w o  z r o z u m ia łą  n ie c ie r p liw o ś c ią .  
G d y  z a ją łe m  z n o w u  s w e  m ie js c e ,  w y d a ło  m i s ię ,  ż e  
p r z y n s  jm niei j u ż  k ilk a  la t  u p ły n ę ło  o d  c h w il i ,  k ie d y  
o p u ś  ń łe m  t ę  s a lę .  T a k  w ie le  s e r c e  lu d zK ie  m o ż e  
z n ie ś ć  i d o ś w ia d c z y ć  w  p r z e c ią g u  k ilk u  z a le d w ie  
m in u t.

V II .

Mapy Layenfort.

K o m u ż  n ie  z d a r z y ło  s i ę  d o z n a ć  w r a ż e n ia ,  ja k ie  
w y w ie r a  p ro m  s ło n e c z n y ,  p r z e d z ie r a ją c y  s ię  p r z e z  
c z a r n e  'h m u r y  b u r z y  ? T a k i s k u te k  w y w o ła ło  z ja ­
w ie n ie  s i ę  d w ó c h  p r z e p ię k n y c h  p a n ien  w  s a l i ,  g d z ie  
o d b y w a io  s i ę  b a d a n ie . W  L a żd em  t o w a r z y s t w ie  m u ­
s ia ły b y  z w r ó c ić  u w a g ę  o g ó ln ą , a  w  ty m  p o k o ju  w i ­
d o k  ic h  s t a n o w i ł  je s z c z e  w ię k s z y  k o n tr a s t  z  o to c z e ­
n ie m , n iż  w  j a k ie m k c w ie k  in n em  m ie jsc u . P o d p r o ­
w a d z iłe m  s w ą  t o w a r z y s z k ę  w  sa m  r ó g  s a l i ,  p o c z e m  
sp o jr z a łe m  n a  j  k u z y n k ę  —  k u  m e m u  z d z iw ie n iu  
jed n a k  m iss  E le o n o r a , k tó r a  w y d a w a ła  s ię  ta k  z m ie ­
s z a n ą  i  p r z e s tr a sz o n ą  n a  'irzę, t e r a z  b y ła  z u p e łn ie  
s p o k o jn ą  p e w n ą  s ib ie . P o d  r ę k ę  z a je n te m  p r z e ­
s z ła  n a  ś r o  l e k  s a l i ,  t u  z a trz y m a ła , s ię ,  o b r z u c iła  w z r o ­
k ie m  o b e c n y c h , g r z e c z n ie  c h o ć  z  p e w n ą  d u m a  s k ło ­
n n a  s ię  K c r o n e r o w i,  d a ją c  te n  s p o s ó b  p o z n a ć , iż  
je s k  on z a le d w ;e  c ie r p ia n y  w  ty m  d o m u  . s ia d ła  n a  
k r z e ś le ,  k tó r e  p o d su n ę ła  je j  s k w a p liw ie  s łu ż b a . W o -  
g ó le  z a c h o w y w a ła  s ię  s w o b o d n ie ,  ja k g d y b y  z n a jd o w a ła  
s ię  w s a lo n ie ,  a  m a  p r z e d  K o ro n  er  ear i  p r z y s i ę g ł y ­
m i. B y ło  t o  w  p e w n e j  m ie r z e  o b r a c h o w a n e  n a  e /  
k t ó r y  z o s t a ł  r z e c z y w iś c ie  w y w o ła n y .  S z m e r  w  s a l i  
u c ic h ł, w s z y s c y  z a c z ę l i  z  s z a c u n k ie m  i p o w a ż a n ie m  
s p o g lą d a ć  n a  h ią .

O d e tc h n ą łe m  z p e w n ą  u lg ą  i  w r a ż e n ie  d o z n a n e  
n a  g ó r z e  p o m a łu  z a c ie r a ło  s i ę  ju ż , le c z  M a ry  r z u ­
c iła  z d u m io n e  sp o jr z e n ie  n a  k u z y n k ę , co  m n ie  z n o ­
w u  z a n ie p o k o iło . B o ją c  s ię ,  b y  to  z d z iw ie n ie  n io  
w z b u d z ;ło  p o d n r z e n ia  u  o b e c n y c h , c h c ia łe m  d o tk n ą ć  
s i ę  r ę k i m is s  M a ry  ,i p r z y p o m n ie ć  je j, by le p ie j  p a ­
n o w a ła  n a d  so b ą , g a y  n a g le  u s ły s z a łe m , ż e  ją  w c y -  
svają d o  b a d a n ia .

T r u d n o  p r z e d s ta w ić  p r z e r a ż e n ie , ja k ie  m n ą  o g a r ­
n ę ło  w  to j c h w il i .  T w a r z  j e j  m ia ła  ła g o d n y  i p o ­
w a ż n y  w y r a z ,  n ic  m o g łem  je d n a k  z a p o m n ie ć , ja k ą  
b y ła  w  s w y m  g n ie w ie .  C z y  i  t e r a z  p r z y jm ie  n a  
c ie b ie  r o lę  o s k a r ż y c .e lk i?  C z y ż  o n a  a ż  ta k  n ie n a w i­
d z i s w e j  kuz.ynk z e  je j n ie  d o w ie r z a ?  C z y  z d e c y ­
d u je  s ię  tu ta j ,  w  t e i  s a l i ,  w  o b e c n o śc i w s z y s t k ic h  
t y c h  o só b  p o w t ó r z y ć  t o ,  c o  p o w ie d z ia ła  n a  g ó r z e ?  
N a  t w a r z y  je j r e m o g łe m  n ic  w y c z y t a ć  i  z n o w u  
sp o jr z a łe m  n a  E le o n o r ę . B y ła  w  ta k im  s a m y m  p o d  
n ie c o n y m  i t r w o ż l iw y m  s ta n ie ,  jak  i ja , co  w y  iło  
m i s ię  z r e s z t ą  z u p e łn ie  n a tu r a ln e m . P r z y  p ie r w s z y h  
s ło w a c h  s w e , k u z y n k i  w s t r z ą s n ę ła  s i ę  c a ła  i o d s u ­
n ę ła  w  b o k . ta k  iż  t w a r z y  je j n ie  m o g łe m  d o jr z e ć ,  
a w id z ia łe m  t y lk o  b la d e  i  d r ż ą c e  je j r ęc e .

Z e z n a n ia  M a ry  L a m i f c r t  b y ły  b ard zo  k r ó tk ie .  
P o  k ilk u  p y ta n ia c h , ty c z ą c y c h  s i ę  je j sa m e j i s ta n o ­
w is k a  jej w  d o m u , p o p r o s z o n o  ją , b y  o p o w ie d z ia ła  
w s z y s t k o ,  c o  w ie  o  z a b ó j s t w ie  i w ś r ó d  ja H ch  o k o -  
licz  .o ś c i  k u /y n k a  i  s łu ż b a  o z n a im il i  je j o  te m .

^ o d m o s ła  s w ą  p r z e p ię k n ą  i  d u m n ą  g ł o w ę  i o d e ­
z w a ła  s ię  c ic h j m  g ło s e m :

—  3am a o s o b iś c ie  n ic  n ie  w ie m  o  z a b ó j s tw ie  
m e g o  d r o g ie g o  s t r y j a ,  —  o  w s z y s t k ie r a  d o w ie d z ia ­
ła m  s ię  od  in n y c h .

S e r c e  m e  z a m a r ło  z  r a d o śc i sp a d ł z  n ie g o  o g r o ­
m n y  c ię ż a i .  N a  t w a r z y  E le o n o r y  — - r ó w n ie ż  za ia -  
ś n ia ł  b lr .sk  n a d z ie ' r z a m ig o ta ł  o n , p o te m  p o b la d ł

—  C h o c ia ż  m o ż e  t o  w y d a ć  S ię  b a r d z o  d z i-  
w n er a  —  m ó w iła  d a le j  M a r y  z  je a a a k o w o  p o w a ż n ą  
m in ą  - -  a ie  w c h o d z i ła m  je d n a k  j e s z c z e  d o  p o k o ju ,  
g d z ie  z d a r z y ło  s i ę  to  . ik s u c z ę ś c ie .  N ie  m o g ła m  p r z e -  
m ó d z  s ie b ie ,  b v  s p o jr z ę  i n a  d r o g ie g o  s t r y j a ;  E le o ­
n o r a  b y ła  ta m  i  o n a  m o ż e  p o w ie d z ie ć .. .

—  P o t e m  b ę d z ie m y  p y t a l i  s ię  m is s  E le o n o r y  —  
z w r ó c i ł  jej ła g o d n ie  u w a g ę  k o r o n e r , n a  k tó r y m  p ię ­
k n o ś ć  i  u r o k  m ło d e j p a n n y  w y w a r ły  t a k ie  w r a ż e n ie ,  
juk i n a  r e s z c ie  o só b . —  C h c e m y  w ie d z ie ć  t y lk o ,  
co  p a n i w id z ia ła  sa m a ?  M ó w i p a n i, ż e  n ic  n ie  w ie  
o te m , co  s t a ło  s i ę  w  t y m  p o k o ju  p o  o d k r y c iu  s t r a ­
sz n e j  b r o d n i?

—  N ie .  n ic !
—  A  co  s t a ło  s i ę  w  p r z e d p o k o ju ?
—  W  p r z e d p o k o ju  n ic  s ię  n ie  s t a ło  o d p o ­

w ie d z ia ła  sp o k o jn ie .
—  C z y  p r z e z  p r z ed p o k ó j n ie  p r z e c h o d z iła  s łu ż b a ,  

a ta k ż e  p a n i k u z m k a  p o  o c u c e n iu  je j z  o m d le ­
n ia  ?

O c z y  M ary  r o z w a r ły  s ię  s z e r o k o , ja k b y  z e  z d z i­
w ie n ia .

—  P r z e c ie ż  w  t e m  n ie  b y ło b y  n ic  s z c z e g ó ln e ­
g o !  —  rzekła..

—  M o że  je d n a k  p a n i p a m ię ta , ja k  p a n i k u z y n k a  
w e s z ła  z b ib ^ o te k i  d o  p r z e d p o k o ju ?

—  G waszem .
—  C z y  u r a ła  w  r ę k u  ja k i p a p ie r ?
—  P a p ie r ?  —  p o w t ó r z y ła  M a ry  z a m y ś lo n a  

■ z w r ó c iw s z y  s ię  do k u z y n k i,  z a p y t a ła : — C z y ś  m ia ­
ła ,  E le o n o r o , j i k i  p a p ie r ?

N a s t a ła  c h w ila  n a tę ż o n e j  u w a g i  i c ie k a w o ś c i.  
E le o n o r a , k tó r a  z a d r ż a ła  w id o c z n ie  p r z y  s ło w ie ,  „ p a -  
p ie r “ ; p o d n io s ła  ś l ę  z  m ie js c a  i c h c ia ła  c o ś  p o w ie ­
d z ie ć  n a  to n a iw n e  p y ta n ie ,  le c z  K o r o n e r  p o d n ió s ł  
s iln y m  r u c h e m  r ę k ę  do g ó r y  n a  zn a k , ż e  w in n a  
m ilc z e ć  i r z e k ł:

—  P o t e m  b ę d z ie m y  b a d a ł' p a n i k u z y n k ę , a  t e ­
r a z  p r o sz ę  p o w ie d z ie ć ,  c o  p a n i w id z ia ła  sa m a .

E le o n o r a  u s ia d ła  z n o w u , n a  p o l ic z k i  jej w y s t ą  
p i iy  ja sk ra w re , c z e r w o n e  r u m ie ń c e ;  w  s a l i  r o z le g ł  
s ię  sz m e r  o b u r z e r ia  —  w ię k s z o ś c i  w ię c e j  z a le ż a ło  
n a  z a sp o k o je n iu  s w e j  c ie k a w o ś c i,  n iż  n a  p r a w i-  
d ło w e m  p r o w a d z e n iu  ś le d z tw 7a.

G d y  w r e s z c ie  w  s a l i  n a s ta ł  sp o k ó j , k o r o n e r  p o ­
w t ó r z y ł  s w e  p y ta n ie :

—  P a n i b ę d z ie  ła s k a w ą  p o w ie d z ie ć  n a m , c z y  n ie  
w id z ia ła  p a n i c z e g o  w  r ę k a c h  s w e j  k u z y n k i?

—  J a ?  n ie .. .  n ic  n ie  w id z ia ła m .
G d y  z a c z ę to  j ą  b a d a ć  c o  d o  w y p a d k ó w  p o p r z e ­

d z a ją c y c h  t ę  n o c , r ó w n ie ż  n ie  u m ia ła  p o w ie d z ie ć  
n ic z e g o  n o w e g o .  Z a u w a ż y ła  t y lk o ,  iż  s t r y j  p r z y  o- 
b ie d z ie  w y d a ł  s ię  w ię c e j  m ilc z ą c y m  n iż  z a z w y c z a j ,  
m o g ło  t o  j e d n a t  s t a ć  s ię  z  p o w e d u  le k k ie g o  n ie d o ­
m a g a n ia  lu b  t e ż  z  p o w o d u  p r z e ję c ia  s ię  ja k ą ś  s p r a ­
w ą , w c h o d z ą c ą  w  z a k r e s  z w y k ły c h  j e g o  z a jęć . P o ­
te m  j u ż  g o  n ie  w id z ia ła .

—  N ic  w ie  n a n i, c z y  s t r y j  n ie  m ia ł p r z y p a d ­
k ie m  w r o g ó w ?  N ie  p r z e c h o w y w a ł  o n  w  d o m u  j a ­
k ic h  c e n n y c h  p a p ie r ó w  lu b  p ie n ię d z y ?

I na te  p y ta n ia  o d p o w ie d z ia ła  p r z e c z ą c o .
—  C z y  w  o s ta tn ic h  d n ia c h  n ie  o d w ie d z i ł  k to  

o b c y  s t r y j a  p a n i, lu b  c z y  n ie  o tr z y m a ?  l i s t ó w  k t ó ­
re  m o g ły b y  r z u c ić  ja k ie  ś w ia t ło  n a  t ę  ta je m n ic ę .

M is s  M aryj z m ie s z a ła  s i ę  n ie c o  i o d r z e k ła -
—  O i l e  w ie m  —  m e .
U k r a d k ie m  sp o jr z a ła  n a  E le o n o r ę  i w i lo c z n ie  

p r z e c z y ta ła  n a  je j  t w a r z y  c o ś  u s p o k a ja ją c e g o , g d y ż  
z a r a z  p o s p ie s z y ła  d o d a ć:

—  Z  ia  je m i s ię ,  iż  m o g ę  t o  p o w ie d z ie ć  z  w s z e l ­
k ą  p e w n o ś c ią ,  g d y ż  s t r y j  m ó w ił  m i z a w s z e ,  j e ż e l i  
z a s z ło  c o ś  w a ż n ie j s z e g o .

_ G d y  z a p y ta n o  ją  o D ż e n ,  p r z e a s ta w iła  ją  z  jak  
naj , p s z e j  s t r o n y ; m e  m ia ła  p o ję c ia , z  ja k ich  p o ­
w o d ó w  z n ik ła  i  n ie  w y o b r a ż a ła  s o b ie ,  b y  m ię d z y  
je j z n ik n ię c ie m  a t ą  z b r o d n ia  m o g ła  b y ć  jak aś łą ­
c z n o ś ć  O i le  je j w ia d o m o , D ż ó n  n ie  m ia ła  k o c h a n ­
k a  i n ie  p r z y jm o w a ła  u  s ie b ie  g o ś c i .  N a  p y ta n ie ,  
c z y  w id z ia ła  k ie d y k o lw ie k  r e w o lw e .  n ie b o sz c z y k a ,  
o d p o w ie d z ia ła  p o tw ie r d z a ją c o  i  d o d a ła , iż  b y ło  to  
w  te n  sa m  d z ie ń , g d y  g o  k u p io n o . N a d z ó r  nad  p o  
k o ja m i s t r y j a  n a le ż a ł  do E le o n o r y  —  o n a  r za d k i  
do n ic h  w c h o d z iła .

S p o s t r z e g łe m , iż  p r z y  t y c h  s ło w a c h  E le o n o r a  u - 
w a ż n ie  sp o jr z a ła  n a  m ó w ią c ą . J e d e n  z  p r z y s ię g ły c h  
z w r ó c i ł  s ię  d o  M a ry  z z a p y ta n ie m :

—  C z y  s t r y j  p a n i m ia ł n a p isa n y  t e s t a m e n t ?
W s z y s c y  z c ie k a w o ś c ią  n a d s t a w i l i  u s z u , ja k ą

o d p o w ied z  J a  n a  to  m ło d a  p a n n a ; w  p ie r w sz e j  
c h w i l i  o b u d z iła  s ię  w  n ie j ja k b y  d u m a, z a r a z  jed n a k  
o p a n o w a ła  s ię  i  o d p o w ie d z ia ła  s p o k o j n ie :

—  O w sz e m , s t r y j  n a p is a ł  t e s ta m e n t .
—  J e d e n  t y lk o ?
—  S ły s z a ła m  t y lk o  o  je d n y m .
—  C z y  z n a  p a n i j e g o  t r e ś ć ?
—  S t r y j  n ie  r o b ił  ta je m n ic y  z e  s w y c h  z a m ia ­

r ó w .
—  T o  m o ż e  p iw ie  n a m  p a n i w  ta k im  r a z ie , k to  

J z ię k i  te m u  t e s t a m e n t o w i  w ię c e j  k o r z y s t a ł  z e  śm ie r  
ci n ie b o s z c z y k a ?

Z a p y ta n ie  t o  b y ło  ta k  n ie d e lik a tn e , iż  w s z y s c y  o- 
b e c n i n a  s a l i  o tw a r c ie  w y r a z i l i  s w e  o b u r z e n ie .

M is sa  M a ry  d u m n ie  w y p r o s t o w a ła  s ię  i  p a tr z ą c  
s p o k o jn ie  w  t w a r z  m ó w ią c e m u , r z e k ła :

-—  M o g ę  p a n u  p o w ie d z ie ć ,  k to  w ię c e j  s t r a c i ł  
n a  te j  ś m ie r c i:  j e s t  t o  d w o je  d z ie w c z ą t ,  k tó r e  on  
u c h r o n ił  od  d ło d u  i  n ę d z y , w z ią ł  p o d  s w o j ą  o p ie k ę  
i k tó r e ,  g d y  w y r o s ły ,  z n a jd o w a ły  u  n ie g o  ja k  d a ­
w n ie j  ż y c ie  i d o b rą  ra d ę . J )la  n ic h  ś m ie r ć  je g o  j e s t  
ta k ą  s t r a t ą ,  ż e  w  p o r ó w n a n iu  z  n ią  w s z e lk ie  in n e  
n ie  m o g ą  m ie ć  ż a d n e g o  z n a c z e m a .

T a  p e łn a  s z la c h e tn o ś c i  o d p o w ie d ź  t s k  z a w s t y ­
d z iła  p r z y s ię g łe g o ,  k tó r y  za d a ł t o  p y ta n ie .  iż  c ze m -  
p r ę d z e j  c o fn ą ł  s ię  z a  s w y c h  k o le g ó w .  W t e d y  n a  
m ie js c e  j e g o  w y s t ą p i ł  in n y  1 k ła n ia ją c  s ię  g r z e c z n ie ,  
z a p y t a ł :

—  A  c z y  m o ż e  n a m  p a n i p o w ie d z ie ć ,  c z y  n ie  
m a  ja k ie g o , c h o ć b y  n ie  z u p e łn ie  je s z c z e  o k r e ś lo n e g o  
p o d e jr z e n ia , iż  s p r a w c ą  śm ie r c i p a n i s t r y j a  m o ż e  
b y ć  o so b a , p a n i z n a n a !

B y ła  to  s t r a s z n a  c h w ila ,  n ie  t y lk o  d la  m n ie . M a­
r y  L a v e n fo r t  z e  sp o k o je m  i  p e w n o ś c ią  s ie b ie  sp o j-  

' r ż a ła  w p r o s t  n a  m ó w ią c e g o  i ja sn y m  g ło s e m  
r z e k ła :

—  N ie ,  n ik o g o  n ie  p o d e jr z e w a m ! N ie  t y lk o  
n ie  zn a m  z a b ó jc y  s w e g o  s t r y j a ,  a le  n a w e t  n ie  m o ­
g ę  p r z e d s ta w ić  so b ie , k to  n im  m o ż e  b y ć .

W s z y s c y  d o z n a li  u lg i .  B a d a n ie  M ary  L a v e n fo r t  
z a k o ń c z y ło  s ię ,  n a d e s z ła  k o le j  n a  E le o n o r ę .

V I I I .

R zeczow e d ow od y .

O gólna, u w a g a  d o s z ła  do z e n itu . W s z y s t k im  z d a ­
w a ło  s ię , iż  w  te j  c h w ih  p o d n ie s ie  s ię  z a s ło n a , s k r y ­
w a ją c a  z ło w ie s z c z ą  ta je m n ic ę  i  s t a n ie  s ię  ja s n e m ,  
k to  d o k o n a ł t e g o  o h y d n e g o  m o r d e r s tw a . C h c ia łem  
u c ie c  s tą d  ja k  n a jd a le j, b y  n ic  n ie  w id z ie ć ,  n ic  n ie  
s ły s z e ć .  N ie  d la t e g o ,  iż  i n a w ia łe m  s ię ,  ż e  E le o n o r a  
zd ra d z i s i ę  —  n ie , b y łe m  o n ią  s p o k o k o jn y ;  w u .o -  
c z n e m  b y ło  d ia  ram ę, iż  p a n u je  n a d  so b ą  i  ż e  n ie  
p o tr z e b a  lę k a ć  s ię  p o d o b n ej e w e n tu a ln o ś c i .  L e c z  co  
b ę d z ie , j e ż e l i  p o d e jr z e n ie  je j  k n z y n k i n ie  w y p ły w a ­
ło  z  n ie n a w iś c i  k u  n ie j , a  b y ło  o p a r te  n a  n ie z b ity c h  
fa k ta c h ?  C z y  n ic  bo i? ,snem  o ę d z ie  p a tr z e ć ,  ja k  ca 
n a  p o z ó r  n ie w in n a  i  d u m n a  p a n n a  k ła m ie  w s z y s t k im  
i w y k r ę c a  s i ę ?  P r a g n ie n ie  je d n a k  d o w ie d z e n ia  s ię  
w s z y s t k ie g o  p r z e m o g ło  in n e  u c z u c is  i  jak  i  r e s z t a  
o só b  p o z o s ta łe m  n a  s w e m  m ie jsc u .

K o r o n e r , n a  k tó r y m  u jm u ją ca  p o w ie r z c h o w n o ś ć  
M a ry  w y w a r ła  g łę b o k ie  w r a ż e n ie  n a  n ie w ą t p l iw ą  
n ie k o r z y ś ć  E le o n o r y ,  b y ł  j e d y n y m  c z ło w e k 'e m  
w  s a li ,  n a  k tó r y m  n ie  z n a ć  b y ło  ż a d n e g o  w z r u s z a ­
n ia . D o  n o w e g o  ś w ia d k a  z w r ó c d  s ię  co  p r a w d a  
z w id o c z n e m  u s z a n o w a n ie m , le c z  z a  t o  to n e m , w  k t ó ­
r y m  b r z m ia ła  n u ta  s r o g o ś c i :

—  P a n i od  d z ie c iń s tw a  p r z e b y w a  w  r o d z i lie  
p a n a  L a v e n f o - t a ?

—  Od d z ie s ią t e g o  r o k u  ż y c ia  —  n a s tą p iła  o d ­
p o w ie d ź .

P o  ra z  p ie r w s z y  s ły s z a łe m  jej g ło s  i u d e r z y ło  
m niV  w  n im  to ,  iż  p o d o b n y  o n  b y ł  do g ło s u  j?j 
k u z y n k i,  a  z a r a z e m  b r z m ia ł z u p e łn ie  o d m ie n ie .

—  Z  p a n ią  z a w s z e  p o s tę p o w a n o  tu ta j  jak  
z c ó r k ą ?

—  Ż a d e n  ojcitec  n a  ś w ie c ie  n ie  m ó g łb y  lep ie j  
o b c h o d z ić  s i ę  z  w ła y n e m  d z ie c k ie m , ja k  s t r y j  z e  
m n ą.

—  M iss  M a ry  —  p a n i k u z y n k a , o  i le  s ię  n s  
m y lę  —  k ie d y  w e s z ła  do r o h z in y  p a n i s t r y ja ? , *

—  P r a w ie  w  t y m  sa m y m  " za s:c , cc ; ,a . R o  
d z iee  n a s i  z g in ę 1 i  j e d n o c z e śn ie  w p t - w n e j  k a t a s t io f u  
i j e ż e l ib y  s t r y j  n ie  u l i t o w a ł  s i ę  n a d  n a m i. r z u c o n e  
b y ły b y ś m y  n a  p a s t w ę  lo s u . L e c z  o n  — . w a r g i  jej 
z a d r ż a ły  w id o c z n ie  —  w  s w e j  w ie lk ie j  d o b r o c i w z ią ł  
n a s  d o  s ie b ie  i d a ł n a m  to ,  c z e g o  n ie  m ia ły ś m y  —  
r o d z in n y  d om  i o n  nam  z a s tą p i ł  o jca .

—  M ó w i p a n i, ż e  b y ł  o n  o jc em  t a k  d la  pan i 
ja k  i k u z y n k i i  p r z y ją ł  p a n ie  z a  w ła s n e  d z ie c i.  O zy  
ch c e ' p a n i p r z e z  to  w y r a z ić ,  ż e  n ie  t y lk o  d a w a ł  
w s z y s t k o ,  d o p ó k i p a r e  p r z e b y w a ły  u  n ie g o , le c z  
i  p r z y r z e k ł z a b e z p ie c z y ć  p a n ie  j e d n a k o w o 0

—  N ie ,  od  s a m e g o  p o c z ą tk u  d a ł m i d o  z r o z u  
m i G a, ż e  c a ły  m a ją te k  p r z e jd z ie  n a  k o ją  k u z y n k ę .

—  C z y  p a n i k u z y n k a  b y ła  a la  n ie g o  ta k  b lisk ą  
k r e w n ą  ja k  i p a n i?  C z y  n ig d y  n ie  t łó m a c z y !  s w e g o  
s tr o n n ic z e g o  p o s ta n o w ie n ia  ?

—  N ie ,  m t w ia ł  t y lk o ,  iż  j e s t  je g o  u lu b ien ic ą .
W s z y s t k ie  jej o d p o w ie d z i  b y ły  t a k  p r o s te  i  n a ­

tu r a ln e , iż  o g ó ln y  n a s tr ó j ,  p o c z ą tk o w o  n ie p r z y c h y l­
n y  d la  n ie j ,  z a c z ą ł  z m ie n ia ć  s ię  p o m a łu  n a  f e j  k o ­
r z y ś ć .  K o r o n e r  t y m c z a s e m  c ią g n ą ,  d a le j :

—  J e ż e l i  s t r y j  p a n i ta k  s ię  z  p a n ią  o b c h o ­
d z ił,  jak  t o  p a n i m ó w i, t o  p a n i m u s i b a rd zo  g o  k o ­
c h a ć ?

—  N a tu r a ln ie  —  o d p o w ie d z ia ła  i c a ły  w y ra z  
jej t w a r z y  ś w ia d c z y ł ,  ż e  t o  n ie  t y lk o  p u s te  s ło w o .



—  Ś m ie r ć  w ię c  j e g o  j e s t  d la  p a n i c ię ż k im  c io ­
se m ?

—  T a k !
—  O t y l e  c ię ż k im , iż  n a  w id o k  je g o  z w ło k  p a ­

n i z e m d la ła ?
E le o n o r a  w  m ilc z e n iu  p o tw ie r d z iła  r u c h e m  g ło w y .
—  A  m im o  t o  p a n 1 b y ła  ja k b y  j u ż  p r z y g o t o w a ­

n a  n a  t o ?
—  P r z y g o t o w a n a ?  n a  t o ?
—  T a k , s łu ż b a  m ó w iła ,  iż  p a n i b a rd zo  n ie p o ­

k o iła  s ię ,  g d y  ra n o  n ie  w y c h o d z i ł  n a  śn ia d a n ie .
—  S łu ż b a ?
G ło s  je j z a d r ż a ł, n ie  m o g ła  m ó w ić  d a le j.
—  G d y  p a n i w y s z ła  z b ib lio te k i,  b y ła  p a n i, ja k  

m ó w io n o ,  b a r d z o  b la d a .
C z y  z a c z ę ła  w r e s z c ie  r o z u m ie ć , o co  c h o d z i,  

c z y  z a c z ę ła  d o m y ś la ć  s ię ,  ja k ie g o  r o d z a ju  p o d e jr z e ­
n ie  z r o d z iło  s ię  w  g ło w ie  k o r o n e r a ?  T ak  p o d n ie c o ­
n ej n ie  w id z ia łe m  jej n a w e t  ta m , n a  g ó r z e ,  w  b łę ­
k itn y m  poK oju. Z w id o c z n y m  w y s iłk ie m  o p a n o w a ła  
s ię  i  o d p o w ie d z ia ła :

—  N ie m a  w  te m  n ic  n a d z w y c z a j n e g o :  s t r y j  b y ł  
ta k  p u n k tu a ln y , iż  -w sz e lk i-  o p ó ź n ie n ie  
z  je g o  s t r o n y  m o g ło  w y w o ła ć  p e w ie n  
n ie p o k ó j. . '

—  A  w ię c  p a n i M ep o k o iła  s ię ?
—  L>o p e w n e g o  s to p n ia  —  ta k !
—  C z y im  o b o w ią z k ie m  b y ło  d o ­

g lą d a n ie  p o r z ą d k u  w  p o k o ja c h  p a n i  
s t r y ja ?

—  M oim .
—  V ,7 ta k im  r a z ie  p a n i w in n a  

z n a ć  m a ły  n o c n y  s to l ik ,  s t o j ą c y  k o ło  
łó ż k a ?

—  N a tu r a ln ie .
—  K rn dy p a n i p o d c h o d z iła  do  

n ie g o  o s t a t n i  ra z  ?
—  W c z o r a j .
Z a d r ż a ła  w id o c z n ie  p r z y  t y c h  s ło ­

w a c h .
—  O k tó r e j  g o d z in ie ?
—  O i le  p a m ię ta m , k o ło  ob ia d u .
—  C z y  r e w o lw e r  z n a jd o w a ł s ię  

n a  z w y k łe m  m ie js c u
—  Z d a je  s ię ,  ż e  ta k , z r e s z t ą  n ie -  

z w r ó c iła m  n a  to  u w a g i.
—  O tw ie r a ła  w ię c  p a n i sz u fla d ę .

N ie  p a m ię ta  p a n i, c z y  z a m k n ę ła  ją 
p o te m  ?

— O w sz e m , z a m k n ę ła m .
—  \  k lu c z  p a n i w y j ę ła ?
—  N .e .
—  M is s  L a y e n fo r t ,  r e w o lw e r ,  jak  

p a n i z a p e w n e  ju ż  to  z a u w a ż y ła ,  le ż y  
p r z e d  p a n ią  n a  s t o le ,  m o ż e  p a n i z e ­
c h c e  o b e jr z e ć  g o  d o k ła d n ie  ?

K o r o n e r  w z ią ł  b ro ń  i  p o d a ł

j°j-
J e ż e l i  z a m ie r z a ł p r z e s tr a s z y ć  ją  

p o d o b n em  ż ą d a n ie m , to  d o p ią ł s w e g o  
c e iu ;  p r z y  p ie r w s z e m  sp o jr z e n iu  z a ­
t r z ę s ła  s ię  c a la , a  g d y  p o d su n ą ł g o  
p o  r a z  d r u g i, c o fn ę ła  s ię  w  t y ł  i z a ­
w o ła ła .  „ N ie , n ie  !a

—  P r o s z ę  p a n i d o b rz e  o b e jr z e ć  
te n  r e w o lw e r ,  m is s  E le o n o r o ;  g / t y  g o  
z n a le z io n o , n ie  b r a k o w a ło  w  n im  ża

rn e g o  n a b o ju .
W v r a z  p r z e s tr a c h u  z n ik ł z  je j  

t w a r z y ,  w y c ią g n ę ła  r ę k ę  p o  r e w o lw e r .
K o r o n e r  m e  sp u s z c z a ją c  z  n ie j o c z u , d o d a ł :
—  M im o to  n ie d a w n o  je s z c z e  s t r z e la n o  z n ie g o ,  

te n  je a n a k , z  c z y je j  r ę k i p a d ł s t r z a ł ,  w y c z y ś c i ł  lu ­
f ę ,  le c z  z a p o m n ia ł u c z y n ić  t e g o  i z  b ęb n em .

N ie  d r g n ę ła  n a w e t  p r z y  t y c h  s ło w a c h  c h o ć  w y ­
r a z  r o z p a c z y  m a lo w a ł  s ię  n a  jej t w a r z y  i c h o ć  z d a ­
w a ło  s ię ,  iż  z e m d le je  z a ra z . S z y b k o  p o h a m o w a ła  
s w e  u c z u c ia  i W y p r o s t o w a w s z y  s ię ,  z a p y ta ła  z  m in ą  
p e w n ą  s ie b ie .

:—  I c ó ż  z  t e g o ,  p a n ie  k o r o n e r z e ?
K o r o n e r  p o ło ż y ł  r e w o lw e r  n a  s t ó ł .  W s z y s c y  o- 

b e c n i p y t a l i  s ię ,  co  b ę d z ie  d a le j .
U s ły s z a łe m  k o ło  s ie b ie  c ię ż k ie  w e s t c h n ie n ie  i  g d y  

o b r ó c iłe m  s ię ,  u jr z a łe m  m is s  M a ry . N a  t w a r z y  jej 
w id u ia ło  z a w s t y d z e n ie ;  z d a w a ło  s ię ,  ż e  t e r a z  d o ­
p ie ro  z r o z u m ia ła , iż  r ó w u ie ż  w e d łu g  m n ie m a n ia  o b ­
c y c h  w  z a c h o w a n iu  jej k u z y n k i j e s t  c o ś  p o d e jr z a n e g o .

—  C h ce  p a n i d o w ie d z ie ć  s ię ,  co  z  t e g o ? — p o ­
w t ó r z y ł  sp o k o ,n ie  k o r o n e r  —  o tó ż  co: ż a d e n  p r z y ­
p a d k o w y  z a b ó jc a  n ie  w e ź m ie  się. d o  c z y s z c z e n ia  re-  
w o ’w e r u  po s t r z a le  z  n ie g o , a  te m b a r d z ie j  n ic  b ę-  
d z L  c b o w a ł  g o  do s t o l ik a  i z a m y k a ł.

N ic  n a  t o  n ie  o d p o w ie d z ia ła ,  n a to m ia s t  G r y s ,  
j a |  to  s p o s t r z e g łe m ,  p o k iw a ł  z n a c z ą c o  g ło w ą  i  z a ­
p is a ł  c o ś  d o  s w e g o  n o te s u .

—  O p ró cz  t e g o  ż a d e n  o b c y  c z ło v / ie k  n ie  b y łb y

w  s t a n ie  o ta k  p ó ź n e j  p o r z e  d o s ta ć  s i ę  d o  n ie b o ­
sz c z y k a ,  w z ią ć  r e w o lw e r  z  s z u f la d y , p r z e j ś ć  p r z e z  
c a ły  p o k ó j i k o r y ta r z  i  n a k o n ie c  s t r z e l ić  do U  e g o ,  
a t o  w s z y s t k o  u c z y n ić  ta k , b y  o n  n ie  o b e jr z a ł s ię  
p r z y t e m  i  n ie  p o p a tr z y ł ,  k to  c h o d z i  p o  p o ito ju . 
A  ż e  o n  n ie  o d w r a c a ł  w c a le  g ł o w y ,  j e s t  to  w  z u ­
p e łn o ś c i  s tw ie r d z o n e  w y ja ś n ie n ia m i le k a r z a .

S ło w a ,  w  k tó r y c h  b r z m ia ło  s t r a s z  l e  p o d e jr z e ­
n ie ,  z o s t a ło  w r e s z c ie  w y m ó w io n e ;  w s z y s c y  p a tr z e l i  
n a  E le o n o r ę . P o d o b n e  jed n a k  o sk a r ż e n ie  w y w o ła ło  
o b u r z e n ie  n ie  w  E le o n o r z e , le c z  w  je j  k u z y n c e ;  z e r ­
w a ła  s ię  z e  s w e g o  k r z e s ła ,  j a k  g d y b y  c h c ia ła  c o ś  
d o d a ć  lu b  p o w ie d z ie ć .  Z a n im  z d o ła ła  je d n a k  o t w o ­
r z y ć  u s ta ,  o b r ó c iła  s i ę  k u  h ie j  E le o n o r a , n a k a z a ła  
je j zn a k ie m  m ilc z e n ie  i  sa m a  r z e k ła  sp o k o jn ie  i s t a ­
n o w c z o  :

—  P a n  n fe  m o ż e  z  w s z e lk ą  p e w n o ś c ią  t w ie r ­
d z ić , iż  r z e c z y w iś c ie  w s z y s t k o  s t a ło  s i ę  ta k , ja k  
p a n  m ó w ił .  J e ż e lib y  s t r y j  m ój s t r z e la ł  sa m  w c z o ­
raj z  ja k ie g o k o lw ie k  b ą d ź  p o w o d u  —  co  zresz tą , 
n ie  j e s t  ta k  n ie m o ż l iw e  -  -  c z y  i  w ó w c z a s  d o s z e d ł­
b y  p a n  d o  t a k ie g o  w y n ik u ,  jak  o b e c n ie ?
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—  M iss  E le o n o r o , —  r z e k i k o r o n e r  —  k u lę  
w y j ę t o  z  g ł o w y  p a n i s t r y ja .

—  W ię c  c o ? .. .
—  O d p o w ia d a  o n a  t e m u  s y s t e m o w i  r e w o lw e r u ,  

ja k i  p o s ia d a ł s t r y j  pan,’ .
P o  s ło w a c h  t y c h  p o c h y l i ła  g ło w ę  i  n ic  n ie  o d ­

r z e k ła . Z d a w a ć  s ię  m o g ło ,  :z  t e r a z  z u p e łn ie  u p a d ła  
na d u ch u . G d y  k o r o n e r  z a u w a ż y ł  to . s t a ł  s i ę  b a r ­
d z ie j  je s z c z e  c h ło d n y m  i  o s tr y m .

—  M iss  E le o n o r o , —  r z e k ł —  m u s z e  p a n i z a ­
d a ć  j e s z c z e  k ilk a  p y ta ń , t y c z ą c y c h  s ię  w s z o r a j s z e g o  
w ie c z o r u :  g d z ie  p a n i g o  s p ę d z i ła ?

—  S a m a , w  s w y m  p o k o ju .

—  C z y  p o  o b ie d z ie  w id z ia ła  p a n i s w ą  k u z y n k ę
lu b  s t r y ja ?

—  N ie ,  p o  o b ie d z ie  n ik o g o  ju ż  n ie  w id z ia ła m  —  
z  w y ją tk ie m  T o m a sz a  —  d o d a ła  p o  k r ó tk ie j  p a u z ie .

—  W  ja k ic h  o k o lic z n o ś c ia c h  w id z ia ła  g o  p a n i?
—  P r z y n ió s ł  m i k a r tę  w iz y t o w ą  p e w n e g o  p a n a .
—  M o żn a  w ie d z ie ć  j e g o  n a z w is k o ?
—  N a  b ile c ie  b y ło  n a z w is k o  —  R o y  R o b b in s .

Z d a w a ło  s ię ,  ż e  w  t e m  n ie m a  n ic  p o d e jr z a n e g o ,
s ie d z ą c a  je d n a k  p r z y  m u ie  m is s  M a ry - z a d r ż a ła  ta k  
s i ln ie ,  iż  m im o  w o li  m u s ia łe m  t o  z a u w a ż y ć .

—  G d y  p a n i b y w a  w  s w y m  p o k o ju , c z y  d r z w i
z a z w y c z a j  b y w a ją  o t w a r t e ?

— M is s  E le o n o r a  z m ie s z a ła  s ię ,  m im o  t o  o d p o ­
w ie d z ia ła  p o s p ie s z n ie :

—  N :e , zam yK am  je .
—  A  d la c z e g o  b y ły  o n e  o t w a r t e  w c z o r a j  w ie ­
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—  W  p o k o ju  b y ło  z a  g o r ą c o .
—  T y lk o  z  t e g o  p o w o d u ?
—  I n n e g o  n ie  m ia ła m .
—  K .e d y  p a n i z a m k n ę ła  j e ?
—  G d y  p o ło ż y ła m  s ię  sp a ć .
—  C z y  to  b y ło  p r z e d te m , z a r im  s łu ż b a  p o s z ła  

n a  g ó r ę ,  c z y  p o t e m ?
—  P o te m .
—  O zy  s ły s z a ła  p a n i, j a k  p a n  E e r v e l  w y s z e d ł  

z  b ib lio te k i  i u d a ł s i ę  do s o b ie ?  ,
—  O w sz e m , s ły s z a ła m .
—  D r z w i  d łu g o  j e s z c z e  p o te m  b y ły  o t w a r t e ?

-  N ie  p a m ię ta m , m o ż e  k ilk a  m in u t  —  o d p o -  
w i id z ia ła  n ie p e w n ie .

—  W ię c e j  n iż  d z ie s ię ć  m in u t?
—  T ak .
—  W ię c e j  n iż  d w a d z ie ś c ia ?

—  M o zę  b y ć . —  B la d a  b y ła  ja k  
p łó tn o  i d r ż a ła  n a  c a łe m  c ie le .

—  M iss  L a y e n fo r t !  J a k  ju ż  d o w ie ­
d z io n o , ś m ie r ć  p a n i s t r y j a  n a s tą p iła  
w k r ó tc e  p o  w y j ś c iu  od  n ie g o  p a n a  
H e r y e la .  J e ż e l i  d r z w i m ia ia  p a n i o- 
t w a r t e ,  n ie  m o g ła  p a n i n ie  s ły s z e ć  
k r o k ó w  t e g o ,  k to  s z e d ł  d o  b ib lio te k ’ , 
ja k  r ó w r ie ż  i  s t r z a łu  z  r e w o lw e r u .  
C z y  s ły s z a ła  p a n i c o ś k o lw ie k ?

—  N ie  s ły s z a m  ż a d n e g o  h a ła su .
—  A b s o lu tn ie  n ie .
—  N ie  s ły s z a łe  m  o d g ło s u  w y s t r z a łu .
—  P r o s z ę  w y b a c z y ć  m i m o je  n a ­

le g a n ie ,  le c z  p a n i n ic  z u p e in n  n ie  
s iy s z a ła ?

—  S iy s z a .a m  jak z a m k n ię to  d r z w i.
—  K t ó r e ?
—  O d b ib lio  Leki.
—  K ie d y ?
—  N ie  w ie m  —  o d r z e k ła , ś c is k a ­

j ą c  n e r w o w o  r ę c e . —  N ie  u m ie m  pan u  
t e g o  p o w ie d z ie ć !  D la c z e g o  m n ie  p a n  
t a k  d łu g o  p y ta ?

P o d n io s łe m  s ię  z  k r z e s ła ,  g t y rż  
o n a  z a c h w ia ła  s ię ,  ja k b y  o m d le w a ła .  
Z a n im  jed n au  ? A o ia łem  p o d e jś ć  do  
Yiiej, o p a n o w a ła  s i ę  i  r z e k ła :

—  P r z e p r a s z a m , ta k  b a r d z o  j e ­
s t e m  d z iś  r o z s tr o i  o n a ; o  co  c h c ia ł  
m n ie  p a n  s p y t a ć ?

—  C h cia łem  d o w ie d z ie ć  s i ę  —  o d ­
p a r ł e n e r g ic z n ie  k o r o n e r , u je m n ie  w i ­
d o c z n ie  t łó in a c z ą c  so b ie  je j  z m ie s z a ­
n ie  —  k ie d y  p a n i s ły s z a ła  z a m y k a n ie  
d r z w i od  b ib lio te k i?

—  N ie  m o g ę  d o k ła d n ie  o k r e ś l ić  
c z a s u , w ie m  ły lk o ,  iż  b y ło  to  p o  
p r z e jś c iu  p a n a  H e r y e la  i  p o  z a m k n ię ­
c iu  ju ż  m y c h  drzw ".

—  I p a n : n ie  s ły s z a ła  w y s t r z a łu ?
—  N ie .
K o r o n e r  r z u c ił  s z y b k ie  sp o jr z e n ie  

n a  p r z y s ię g ły c h ,  k tó r z y  z a a m b a r a so -  
w a u i m ilc z e li .

—  M iss  L a y e n fo r t ,  p o w ie d z ia n o  
n a m , ż e  p a n i p o k o jó w k a , D ż e n .  u d a ła

s ię  t e j  n o c y  do p a n i z  p r o śb ą  o le k a r s tw o .  O zy  b y ła  
o n a  u  p a n i?

—  N ie !
—  K ie d y  p a n i d o w ie d z ia ła  s i ę  o jej d z iw n e m  

z n ik n ię c iu ?
—  D z is ia j  ra n o  p r z e d  śn ia d a n ie m . M o lly  s p o tk a ­

ła  runie n a  k o r y ta r z u  i z a p y ta ła ,  g d z .e  D ż er t;  z a ­
m ie n iła m  z  n ią  k ila  z d a ń  i p r z y s z ła m  d o  p r z e k o n a ­
n ia , iż  D ż e n  m u s ia ła  w y j ś ć  z  d o m u  w  n o c y  u k rad  
k iem .

—  C o p a n i p o m y ś la ła ,  d o w ie d z ia w s z y  s i ę  o jej 
z a d a k o w e m  z u ik n ię c iu ?

—  N ie  w ie d z ia ła m , co  s ą d z ić  o te m .
—  N ie  p r z y s z ło  p a n i n a  m y ś 1, ż e  t o  m o ż e  b y ć  

w  p e w n y m  z w ią z k u  z e  śm ie r c ią  s t r y ja .
—  N ie  w ie d z ia ła m  je s z c z e  w ó w c z a s  o te m  m o r ­

d e r s tw ie .
—  A  p o te m ?
—  I s t o t n ie  p o m y ś la ła m , ż e  D ż e n  m o ż e  w ie d z ie ć  

c o ś  o  te m , t w ie r d z ić  je d n a k  t e g o  s t a n o w c z o  n ie

m °g S - ’ .
—  M o że  p a n i o p o w ie d z ie ć  c o ś k o lw ie k  o  n e j . '
—  N ic  w ię c e j  p o n a d to , co  p o w ie d z ia ła  ju ż  m o ja  

k u z y n k a .
—  N ie  w ie  p a n i, d la c z e g o  b y w a ła  w ie c z o r a m i  

ta k  sm u tn ą  ?
(Ciąg dalszy nastąpi).

Nr. 4
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S tra jk  u ezn iów  szk o ły  p rzem ysłow ej w e  L w o w ie : Grupa strajkujących uczniów.

„OpoiwiGści lic i Pana Dynitta'1.
T e a tr  lu d o w y  w  K r a k o w ie , k tó r e g o  n ie u s ta n n y  

r o z w ó j  j e s t  ta k  w id o c z u y , w y s t a w i ł  w  u b ie g ły m  t y ­
g o d n iu  z  w ie lk ą  s ta r a n n o śc ią  p r z e p y s z n y  u tw ó r  z n a ­
n e g o  i  z a m iło w a n e g o  b a d a cza  p r z e s z ło ś c i  K ra k o w a , 
d ra  K le m e n sa  B ą k o w s k ie g o ,  p . t .  „ O p o w ie śc i  Im c i  
P a i ą  D y m k a u.

Ó w  p an  D y m e k , j e s t  p o s ta c ią  h is to r y c z n ą  z  X V I I .  
w .;  b y ł  w  K r a k o w ie  ża k iem , a z a ra b ia ł n a  sk ro m n e  
ż y c ie  le k c y a m i, p isa r k ą , u k ła d a n ie m  l i s t ó w  itp . A u -

Strajk uczniów szkoły przemysłowej we łwowie.
U c z n io w ie  s z k o ły  p r z e m y s ło w e j  lw o w s k ie !  r o z ­

p o c z ę li  s tr a jk  w  o b r o n ie  s w y c h  p r a w .
W  o s ta tn ic h  c za sa ch  w y  d a ło  n a m ie s tn ic tw o  w  p o ­

r o z u m ie n iu  z  W y d z ia łe m  k r a io w y m  r o z p o r z ą d z e n ie ,  
z e z w a la ią c e  n a  w \  d a w a n ie  k o n c e sy i  n a  w y k o n y w a -

z a c h o w u ją  do n a jp ó ź n ie js z y c h  la t  w z a je m n ą  ż ,rc z l -  
w o ś ć  i s e r d e c z n o ś ć ,  a c z y n n ik ie m , k tó r y  t e  u czu c i*  
p o d tr z y m u je , k tó r y  j e  k a rm i, s ą  w s p o m n ie n ia . N ie  
z a w s z e  w e s o łe ,  n ie  z a w s z e  r a d o sn e , c za sem  n a w e t  
b a rd zo  b o le sn e  i sm u tn e , a le  z a w s z e  d r o g ie  k a żd em u .

T o  t e ż  w e s z ło  o d d a w n a  w  z w y - z a j ,  iż  k o le d z y ,  
k tó r z y  w  ja k im ś  z a k ła d z ie  k< ń c z y li  n a u k i, z je ż d ż a ją

„O pow ieści Im ei P a n a  D ym k a“ : Dr. Klemens Bąkowski.

t o r  u ją ł t ę  p o s ta ć  n a d z w y c z a j  tr a fn ie  i w y p o s a ż y ł  
j ą  w  s p o r y  za só b  h u m o ru . T io  sz u k i s ta n o w i e p i­
zod  z  ż y c ia  k r a k o w s k ie g o  c ec h u  s to la r s k ie g o , a z w y ­
c za je  ó w c z e s n e  i j ę z y k  p r z e d s ta w ił  dr. B ą k o w o ^ i  
w p r o s t  n ie z r ó w n a n ie .

S z t u k ę  o d e g r a n o  d o sk o n a le , z w ła s z c z a  d y r . E .  
R y g e r  w  r o li  s ta r u sz k a , p . S z a r k o w s k i w  r o li  ty^  
t u ło w i j  i p . P o le i  k i, ja k o  ra jca  m ie jsk i, d a lej -f>p. 
T u r sk i, Jaru  ń sk i, B t-lke, J . R y g e r , G r a b o w s k a /  Z ie ­
l iń s k a  i H  lin ck a  sd o b y li  z a  su m ie n n e  o d d a n ie  s w y c h  
r ó l  h u c z n e  o k la sk i. /

P u b lic z n o ś ć  b a w iła  s ię  d o s k o n a le  p e łn e m i h u m o ru  
p r z y g o d a m i Im c i p a n a  D y m k a  i je g o  “ to c z e n ia ,  d a ­
r z ą c  a u to r a  s z tu k i w y r a z a m i s z c z e r e g o  u zn a n ia .

n ie  p r z e m y s łu  m u r a r sk ie g o , c ie s ie ls k ie g o ,  k a m ie n ia r ­
s k ie g o  i s tu d n ia r sk ie g o  ta k im  o so b o m , k tó r e  n ie  p o ­
s ia d a ją  ż a d n y c h  fa c h o w y c h  s tu d y ó w  an i e g z a m in ó w ,  
a  o d b y ły  t y lk o  k ilk u le tn ią  p r a k ty k ę .

U c z n io w ie  s z k o ły  p r z e m y s ło w e j  s łu s z n ie  s p o s t r z e ­
g l i  w  te m  r o z p o r z ą d z e n iu  z a g r o ż e n ia  s w e g o  b y tu  
i r o z p o c z ę li  aK cyę ob ro n n ą . N ’>epvz y c h y ln e  s t a n o w i­
sk o  n a m ie s tn ic tw a  w o h o c  ż v e z e ń  u c z n ió w  s z k o ły  
p r z e m y s ło w e j  sk ło w /io  ty c h  o s t a t n i ‘h do c h w y c e n ia  
stę  o s t r z e j s z p u  fo r m y  w a lk i o s w e  p r a w a , a  m ia n o ­
w ic ie  jo, p r o k la m o w a n ia  s tr a jk u  s z k o ln e g o .

S tr a jk u ją i-y  p r z e d ło ż y li  z a  p o ś r e d n ic tw e m  o so -  
bn/ćj d e p u ta c y i  s z c z e g ó ło w y  m e m o r y a ł m a r sz a łk o w i  
l ir .  B a d e n ie m u , k t ó r y  p r z y r z e k ł  s p r a w ę  p o r u s z y ć  
w  se jm ie .

S t o w a r z y s z e n ie  m a js tr ó w  m u r a r sk ic h  i c ie s ie l ­
sk ic h  w n io  do r ó w n ie ż  o d p o w ie d n i nu m o y y a ł do se jm u ,  
a b y  p o p r z e ć  s łu s z  e  ż a d a n ia  s tr a jk u ją c y c h  u c z n ió w .

Zjazd koleżeński.
(Do illnstracyi na str nie 171.

W ę z ł y  p r z y ja ź n i, z a d z ie ż g u ię te  n a  ła w ie  s z k o l ­
n e j , s ą  n a j s iln ie j s z e ,  są  n a j tr w a ls z e .  K o le d z y  sz k o ln i

s ię  w  p e w n y c h  o d s tę p a c h  azsasft c e le m  o d ś w ie ż e n ia  
w s p o m n ie ń  i s n e /U e n ia  w s p ó ln ie  k ilk u  g o d z in  n a  w e ­
s o łe j .  t o w a r z y s k ie j  p o g a w ę d c e .

Z 'a z d v  k o le g ó w  z c z a s ó w  n a u k i g 'm n a 7y a ln e j  są  
b a rd zo  c z ę s te  i k a ż d e g o  r o k u  p o  k ilk a  s ię  ich  o d ­
b y w a . R za d k ą  je d n a k  b y ła  u r o c z y s to ś ć  k o le ż e ń s k a ,  
u rządzoną, n ie d a w n o  w  K r a k o w ie , a k tó r a  z g r o m a ­
d z iła  k ń k u n a s tn  le k a r z y  z ca łe j G a lir y i. B v li  t o  m ia ­
n o w ic ie  le k a r z e , k tó r z y  p rzed  3 0  la ty  u k o ń c z y li  w y ­
d z ia ł m e d y c z n y  na U n iw e r s y t e c ie  J  'g ie M iń sk im  w  K ra ­
k o w ie ,  a  n a s tę p n ie  p o ś w ię c i l i  s ię  p r a k ty c e  i  n a u ce . 
K ilk u  z n ich  z d o b y io  so b ie  s ła w ę  z n a k o m ity c h  le ­
k a r z y  i p r o fe s o r ó w  i  za jm u ją  w y łń t n e  w  s p o łe c z e ń ­
s t w ie  s ta n o w is k a , ż e  w s p o m n im y  t y lk o  o p r o f. J a ­
w o rsk im  z K r a k o w a  i  p ro f. G m ziń sk im  z e  L w o w a .

Zj izd z a p e w n e  d łu g o  p o z o s ta n ie  w  p a m ięc i u c z e ­
s t n ik ó w  i b ę d z ie  je s z c z e  jed n y m  z d o w o d o w , ż e  w ę ­
z ły  p r z y ja źn i k o le ż e ń s k ie j  z  ła w  s z k o ln y c h  n ig d y  
s ię  tire r o z lu ź n ia ją .

F o to g r a f ia  n a sza  p r z e d s ta w ia  u c z e s tn ik ó w  z ja zd u ,  
k tó r z y  w  l ic z b ie  d w u n a s tu  p r z y b y l i  d o  K rak ow a.,
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(Dalszy ciąg mycli domowych kłopotów. — Druga wyprawa po 
bilet. — zwycięstwo! - We &l'odę rano. — Służąca przygo­
towuje łsWrlo pójścfe na rozprawę. — Ogólny wygląd Krakowa 
w czasie prosesn. — Galerya sądowa. A4- Nieźadouolonie nie­
w ia s t.— Wytrzymałość niektórych pań. — Pan Z iffergj z NeuaŁ 
Freie Pcosse. — Dodatnie skutki procasy. — Jakie można było 
mieć jeszcze inne korzyści. — Moralne zdobycze. — Karna­

wałom y wystąp Starucha. Wybory w Anglii. — Zima).

Z n a ją c  c z u le  u s p o s o b ie n ie  n a s z e g o  s p o łe c z e ń s t w a ,  
je s t e m  ś w ię c ie  p r z e k o n a n y , ż e  w ię k s z o ś ć  ? .  T . C z y ­
t e ln ik ó w  se r d e c z n ie  w s p ó łc z u ła  z lo s a m i m ej c z c i­
g o d n e j  p o ło w ic y ,  k tó r a  o m a ły  f ig ie l  n ie  z d o b y ła  
p a lm y  m ę c z e ń sk ie j  p r z e d  m u ra m i k r y m in a łu  ś w ię t e ­
g o  M ic h a ła . Z a p e w n e  s ą d z is z  z a c n y  C z y te ln ik u , ż e  
b y ła  t o  d la  n ie j d o b ra  n a u c z k a  i ż e  d a ła  so b ie  ju ż  
p o te m  sp o k ó j z  p r o c e s e m ...?  J e ś l i  ta k ie  n j ś l i  s n u ­
j e s z  w  s w e j  g ło w ie ,  to  j e s t e ś  w  b łę d z ie .

Z a ra z  n a z a ju tr z , t .  j. w e  w to r e k  ra n o , w c z e ś n ie j  
jak  z w y k le  z w lo k ła  s ię  z  ło ż a  b o le śc i  i  z a c z ę ła  t o a ­
l e t ę .  P e w n y  b y łe m , ż e  w y b ie r a  s ię  do le k a r z a , z ro  
b iłe m  te ż  sk r o m n ą  u w a g ę ,  iż  ra czej b y ło  g c  w e ­
z w a ć  do d o m u ... N b t o  o d r z e k ła , ż e  o  le k a r z u  an i 
m y ś l i ,  id z ie  n a to m ia s t  d o  m ia s ta ,  a b y  s ię  w y s t a r a ć
0 b i le t  w s tę p u .  M e c h  k o s z tu je  co  ch c e , a  b i le t  m ie ć  
m u si.

—  C h o ćb y m  m ia ła  s p r z e d a ć  p ie r z y n y  i z a s t a w ić  
s w ó j  z e g a r e k  i t w o j e  fu tr o  —  tw ie r d z i ła ,  s z la c h e ­
tn y m  u n ie s io n a  z a p a łe m  —  o b i le t  s ię  w y s ta r a m !

I  p o d ą ż y ła  do m ia s ta  a  z a  n ią  c h y lk  em  p o c ią ­
g n ę ła  s łu ż ą c a , w z ią w s z y  p r z e z o r n ie  z e  so b ą  D o g rze -  
b a c z , g d y ż  ja k  tw ie r d z . ła ,  m o ż e  jej s ię  p r z y d a ć  ja ­
k o  b ro ń  z a c z e p n a  i o d p o rn a  p r z y  z d o b y w a n iu  b i le ­
t ó w  w s t ę p u .  K to ś  im  b o w ie m  p o w ie d z ia ł,  żo  n a  t e ­
le g r a f ic z n e  za rzą d zen i.?  m in is t e r s t w a  o d b ę d z ie  s ię  j e ­
s z c z e  jed n o  n a d p r o g r a m o w e  „it?c.”z n f a u ie “ b i le tó w .

—  N o , to  i d z is ia i o b iad  d y a b li  w z ię l i !  —  po-" 
m y ś la łe m  so b ie ,  c ie s z ą c  s ię  w  d u ch u , ż e  m o ż n a  b ę ­
d z ie  p ó jś ć  w  p o łu d n ie  do k n a jp k i i ta m  z je ś ć  s p o ­
k o jn ie ,  t o ,  co  c z ło w ie k  lu b i a  n ie  t o ,  co  m u  je ś ć  
k a żą .

W ie c z o r e m  w r ó c i ła  ż o n a  tr y u m fu ją c  d o  dom u .
Z  d a le k a  ju ż  p o k a z a ła  m i z d o b y t y  b ile t  w s tę p u ,  
a ż e  j e s t  n ie w ia s tą  u ś w ia d o m io n ą  i w y k s z ta łc o n ą ,  
z a w o ła ła  t y lk o  z  r a d o śn ie  u ś m ie c h n ię te m  o b lic z e m :  

—  H e n r y k u !  M ój k o c h a n y  s t a r u s z k u . . . ! —  i rzu  
c iła  m i s ię  n a  s z y ję .

N ie p r z y z w y c z p jo n y  do ta k ic h  c z u ło ś c i ,  od  k tó ­
r y c h  m ia łe m  już c z a s  o d w y k n ą ć , z ło ż y łe m  s w e  g r z e ­
s z n e  c ia ło  w  m a łż e ń s k ą  ło ż u ic ę  i z a sn ą łe m  sp o k o j­
n ie ,  m a r zą c  o t e m , c z y  B c r o w s k a  r z e c z y w iś c ie  z a ­
s t r z e l i ła  L e w ic k ie g o .  N ie  m a  w  te m  n ic  d z iw n e g o ,  
c a ły  d z ień  s ł j s z y  s ię  i c z y t a  o o w y m  p r o c e s ie ,  w ię c  
m im o w o h  k ieru ją  s ię  w s z y s t k ie  m y ś l i  w  t ę  s tr o n ę .

P r z e d  d z ie w ią tą  ra n o  w e  śr o d ę , g d y m  o tw a r ł  
o c z y ,  p r z e k o n a łe m  s ię ,  ż e  ż o n y  j u ż  n iem a . M ój B o ­
ż e ,  p o m y ś la łe m  so b ie ,  co  ta  B o r o w s k a  n a r o b iła  
w  K r a k o w ie !  M oja  ż o n a , k tó r e j o  je d e n a s te j  n ie  
m o ż n a  b y ło  ś c ią g n ą ć  z łó ż k a , o d z ie w ią te j  c z e k a  
ju ż  na o t w a r d e  d r z w i s a l i  r o z p r a w . P o w r ó c i ła ,  jak  
s ię  od s łu ż ą c e j  d o w ie d z ia łe m , w y g n ie c io n a  i z g ło ­
d n ia ła  d o p ier o  o k o ło  p ią te j  i  do  s ió d m e j, n ie  r o z ­
b ie r a ją c  s ię  w c a le ,  o p o w ia d a ła  s łu ż ą c e j  p r z e b ie g  
p r o c e s u . W ie c z o r e m  z e s z ły  s ię  do n ie j jej p r z y ja  
c ió lk i  i p o  r a z  d r u g i z d a ła  im  u o k ia d n e  sp r a w o z d a ­
n ie . R z e c z  p r o s ta ,  p r z e z  c a ły  d z ień  k a r m iłe m  s ię  p o  
r e s ta u r a c y a c h , w ie c z o r e m  z a ś ,  g d y  b a b y  z a c z ę ły  n a d ­
m ier n ie  tr a jk o ta ć , p o c ią g n ą łe m  n a  la m p k ę  z ie le n ia k a  
do  G r a le w s k ie g o .

S łu ż ą c a  b y ła  n a to m ia s t  n ie p o c ie sz o n a , jej b o ­
w ie m  m e  n d a ło  s ię  z d o b y ć  b ile tu . O b iec a łem , b y  jej 
t o  z m a r tw ie n ie  o s ło d z ić ,  ż e  n a  jed n o  p o s ie d z e n ie  
p o ż y c z y  jej ż o u a  b ile tu . I  tu  z n o w u  n o w e  n ie s z c z ę ­
ś c ie  ! P r z e z  c a ły  c z a s  tr w a n ia  p r o c e s u  n ie  d o s ta łe m  
w p r a w d z ie  w  d o m u  n ic  do |e d z e n ia , g d y ż  p a n i n ie  
m ia ła  n ig d y  c z a s u  n a  z a d y s p o n o w a n ie  o b ia d u , b o ją c  
s ię ,  b y  p r z y p a d k ie m  n ie  u r o n iła  c h o ć b y  je d n e g o  s ło ­
w a  z  r o z p r a w y , b y ło  jed n a k  w  d o m u  p o s p r z ą ta n e
1 z a p a lo n e  w  p ie ca c h . Ou c h w il i  jed n a k , g d y  s łu ż ą c a  
d o w ie d z ia ła  s ię ,  iż  i o n a  p ó jd z ie  do są d u . z m ie n iło  s ię  
w s z y s t k o ,  ja k  z a  d o tk n ię c ie m  r ó ż d ż k i c z a r o d z ie j ­
sk ie j . Ł ó ż k a  od  t y g o d n ia  n ie  p o s ła n e , o g n is k a  w y ­
g a s ły ,  p o d ło g a  z a śm ie c o n a , a  w a r s t w a  k u rz u , g r u ­
b o śc i p ię c iu  m ilim e tr ó w  p o k r y ła  w s z y s t k ie  m eb le . 
S p y t a s z  C z c ig o d u y  C z y te ln ik u , ja k a  te g o  p r z y c z y n a ?  
O d p o w ie m  c i, r ę c z ą c  z a  p r a w d z iw o ś ć . S łu ż ą c a  p r z y ­
g o t o w u j e  s ię  do p ó jś c ia  d o  są d u  n a g a le r y ę ,  od p ra- 
s o w u je  w ię c  w s z y s t k ie  s w e  sp ó d n ic e  i s ta n ik i ,  s tr o i  
k a p e lu sz , i  co  c h w ila  p r z y m ie r z a  p rzed  lu s tr e m ,  
w  c ze m  jej b a rd z iej do t w a r z y .

I  ta k a  s y t o a c y a  t r w a  j u ż  d r u g i ty d z ie ń ,  t .  j. o J

c h w il i  o w e g o  n ie s z c z ę s n e g o  „ r o zr zu ca n ia ^  b i le tó w .  
N ie  m y ś l  je d n a k , ż e  j e s t  t o  o d o s o b n io n y  w y p a d e k .  
W  c a ły m  K r a k o w ie  w r e  i  h u c z y , k a ż d y  m ó w i o B o ­
r o w sk ie j  i  jej p r o c e s ie . W  u lic a c h  p u s tk i ,  w h a n ­
d la c h  z a s tó j ,  r z e k łb y ś  lu d n o ść  m ia s ta  w y m a r ła ,  lu b  
sc h r o i ;la  s ię  d o  p iw n ic  p r z e d  n a ja z d e m  T a ta r ó w .  
W  o k o lic y  są d u  n a to m ia s t  r o |n o  i g w a r n o , h a n d e l  
K o s z a , n a jb liż s z y  g m a c h u  s ą d o w e g o ,  sp r z e d a je  c o ­
d z ie n n ie  p o tr ó jn ą  i lo ś ć  p o lę d w ic y  g o r ą c e j  i  o c z te r ­
d z ie ś c i ło k c i w ię c e j  g o r ą c e j  k ie łb a sy .

Z a p o m in a n o  o  w s z y s t k ie m ,  co  n a s  b o li  lu b  c ie ­
s z y ,  g a z e t y  n ie  b a w ią  s ię  w  s z e r s z ą  p o l i ty k ę ,  n o ­
ż y c e  r e d a k c y jn e  r d z e w ie ją ,  w s z y s t k o  m ó w i, m y ś l i  
i m a r z y  je d y n ie  o B o r o w s k ie j .. .  G a le r y a  w  sa li  r o z ­
p r a w , k tó r ą  z a ję ły  p a n ie , p r z y p o m in a  z ie ją c y  o g n ie m  
k r a te r  W e z u w iu s z a .. ,  b ije  s tą d  ża r , k tó r y  r o z sa d z a  
ło n a  n a s z y c h  ż o n , c io te k ,  m a te k , b a b ek  i c ó r e k  na  
w s p o m n ie n ie  m iło s u y c n  p r z e p r a w  o sk a rż o n e j. N a r z e ­
k a ją  je d n a k  n ie w ia s t y ,  ż e  z a n a d to  m a ło  m o m e n tó w  
d r a s ty c z n y c h  a  o n e  s o b ie  ta k  w ie le  o b ie c y w a ły !  
Z g a le r y i  o d z y w a ją  s ię  n ie k ie d y  n ie c ie r p liw e  p o m r u ­
k i, a  c z a s e m  n a w e t  o k la sk i , co  p r z e w o d n ic z ą c e g o  
z m u sz a  do s t r o fo w a n ia  n ie sp o k o jn y c h .

J e d n a  z  n ie w ia s t ,  n ie  m o g ą c  s ię  d o c z e k a ć  d o k ła ­
d n e g o  o p is u  k r y ty c z n e j  n o c y , o ś w ia d c z y ła  p r z y j a ­
c ió łk o m , ż e  g d y b y  o n a  z a ję ła  k r z e s ło  p r z e w o d n ic z ą ­
c e g o ,  b y ło b y  z u p e łn ie  in a c z e j , w ie d z ia ła b y , o co  i k ie ­
d y  s ię  z a p y ta ć ,  a b y  z a sp o k o ić  s w ą  w ła sn ą  i  w s p ó l-  
t o w a r z y s z e h  c ie k a w o ś ć . J a k ie  z a ś  z a ję c ie  o g ó ln e  j e s t  
tą  s p r a w ą , n ie ch  p o s łu ż y  z a  p r z y k ła d  o ś w ia d c z e n ie  
m ej p o ło w ic y ,  k tó r a , g d y m  ją  p r o s i ł ,  b y  p o ż y c z a ła  
b ile tu  s łu ż ą c e j  bodaj u a  g o d z in ę , o d p a r ła  z s t a n o w ­
c z o ś c ią  w  g ło s i e :

—  A n i m i s ię  ś n i!  d u ś  je s t  b a rd zo  w a ż n y  m o ­
m e n t!  N ie  m o g ę  g o  o p u śc ić , s tr a c i ła b y m  b o w ie m  
w ą te k  s p r a w y .. .  K u p  jej g a z e t ę ,  n ie c h  s o b ie  p r z e ­
c z y ta !

S p r a w a  r o z b ite j  la m p y  i w c ią g n :ę t e g o  k n o ta  
z a jm u je  o g ó ł ,  za jm u ją  s ię  n ią  n ie  t y lk o  w  K r a k o ­
w ie ,  n a w e t  w e  W ie d n iu , W a r s z a w ie ,  P o z n a n iu ,  
a  w ie d e ń s c y  d z ie n n ik a r z e  m a ją  s p o s o b n o ś ć  w y p i s y ­
w a n ia  a b s u r d ó w  na k o n to  b ied n ej G a lic y i. P a n  C arl 
Z iffe r e r  u m ie ś c ił  w  w ie d e ń sk ie j  N e u e  f r e i e  P r e s s e  
fe j le to n  o  r o z p r a w ie  B o r o w sk ie j . P a u  ó w ,  k to  w ie  
n a w e t ,  c z y  n ie  p o c h o d z e n ia  g a l ic y j s k ie g o ,  w y p is u j e  
e x  r e  s w e j  w izyt'"' w  K r a k o w ie  ta k ie  g łu p s t w a ,  iż  
k a ż d e g o , z n a ją c e g o  s to s u n k i ,  p o b u d z a  do śm ie c h u .  
N ie  d z iw m y  s ię  je d n a k ; n a s i kocha!?.' s c h r e ih j i i n g e -  
ł e s i]  k o c h a ją  n a s z ą  G a lie y ę  c a łe m  se r c o m  i o i le  
m o g ą , od d a ją  jej t e g o  ro d za ju  p r z y s łu g i ,  b y ń e b y  ją 
t y lk o  n a r a z ić  n a  p o ś m ie w is k o . 'G łu p o ta  lu d z k a  n ie  
m a g r a n ic ,  p r z e b a c z m y  w ię c  p a n u  Z  f fe r e r o w i i ^te­
g o  o b r z e z a n y m  k o le g o m  p o  p ió r z e  ich  n a p a śc i i. z ło ­
ś l iw e  w y c ie c z k i.

J a k  z  t e g o  w s z y s t k ie g o  w id a ć , p r z e z  ja k ie ś  d w a  
ty g o d n ie  b ę d z ie m y  ż y ć  j e s z c z e  p o d  zn a k ie m  B o r o w ­
s k ie j ,  a  p o te m  w r ó c im y  d o  c o d z ie n n e g o  ż y c ia ,  b y  
ja k o ś  u k o ń c z y ć  k a r n a w a ł,  k t ó r y  t e g o  roku  j e s t  ta k  
k r ó tk i, a  o  k tó r y m  z  p o w o d u  p r o c e s u  m a ło  s ię  m ó ­
w i  i p is z e .  Z a z d r o sz c z ę  m ę żo m  z  p r o w in c y i ,  k tó r z y  
z d a ła  od  K r a k o w a  n ie  m a ją  s p o so b n o śc i  o b s e r w o ­
w a n ia  o b e c n e g o  r u c h u  i b r a n ia  w  n im  u d z ia łu . O ni 
m o g ą  tw ie r d z ić ,  ż e  m ają  ż o n y  i có rk i, g d y  ty m c z a ­
se m  m y  d z iś  t e g o  o so b ie  p o w ie d z ie ć  n ie  m o ­
ż e m y .

W  je d n y m  ty lk o  k ie ru n k u  p r o c e s  m a  d o d a tn ie  
s k u tk i, w p ły n ą ł  b o w ie m  n a d er  o ż y w ie ją c o  na n a s z e  
d z ie n n ik a r s tw o . P u b lic z n o ś ć ,  k tó r a  d o tą d  u w a ż a ła  
d la  s ie b ie  z a  h a ń b ę  n a b y c ie  c h o ć b y  p o je d y n c z e g o  n u ­
m e ru  ja k ie g o ś  d z ie n n ik a , k u p u je  ]e  s ta le .  R o z w a ż a ­
ją c  lo s y  B o r o w s k ie j  z a s ta n a w ia  s ię :  w in n a , c z y  n ie-  
w iu n a  i s p ie s z y  p o d  g m a c h  s ą d o w y , b y  p r z y n a j ­
m n iej z o b a c z y ć  o b lic z e  k tó r e g o ś  z e  s ę d z ió w  p r z y ­
s ię g ły c h  i w y c z y t a ć  z  je g o  l ic ,  ja k ie g o  t e ż  n a ­
b ra ł o ca łe ; s p r a w ie  p r z ek o n a n ia .

N a d to  i  p r z e m y s ł  k r a jo w y  (c z y t a j :  z  K a z im ie  
r za ) z y s k a ł  n a  s p r a w ie  o g r o m n ie  Z n a la z ło  s ię  w ie  
lu  b a rd zo  p r z e d s ię b io r c ó w , w p r a w d z ie  n ie  k o n c e sy o -  
n o w a n y c h , je d n a k  r o b ią c y c h  w c a le  d o b re  in t e r e s y  
u a  s p r z e d a ż y  lu b  w y p o ż y c z a n iu  b i le t ó w  w s t ę p u  na  
s a lę  r o z p r a w . Ż ą d n y c h  n o w o ś c i  i p o d n ie c e n ia  n ie  
b ra k n ie  n !g d y ,  w  ro iarę z a ś  p o p y tu  z a  b ile ta m i  
i z b liż a n ia  s ię  r o z p r a w y  k u  k o ń c o w i,  r o sn ą  c e n y  
w  d w ó jn a só b . J e d e n  ta k i b i le t  m o ż e  w ła ś c i  J o lo w i  
w  c z a s ie  c a łe j  k a d e n c y i p r z y n ie ś ć  co n a jm n ie j k ilk a ­
d z ie s ią t  k o r o n  c z y s t e g o  z y s k u .

W o b e c  t e g o  w ie lk a  sz k o d a , iż  n ie  u r z ą d z o n o  
r o z p r a w y  w  s a l i  t e a tr u  m ie js k ie g o , g d z ie b y  m ie jsc a  
sp r z e d a w a n o  p o  z w y k ły c h  c e n a c h  d r a m a tu . R a z  na  
ty d z ie ń  m o ż n a b y  dać  p r z e d s ta w ie n ie  p o p u la r n e  p o  
c e n a c h  z n iż o n y c h , a  r ę c z ę , ż e  w id o w n ia  b y ła b y  z a ­
w s z e  w y s p r z e d a n a . P o  o p ła c e n iu  c z y n s z u  z a  w y p o ­
ż y c z e n ie  sm i,  z o s ta ła b y  p o k a ź n a  n a d w y ż k a , k tó r ą  
m o ż n a b y  u ż y ć  n a  ja k iś  c e l s z la c h e t n y ,  n . p . n a  
w s p a r c ie  u b o g ic h  lu b  p o d o b n y .

D a r u j , p r z e z a c n y  C z y te ln ik u  i  t y  w s p ó łc z u ją c a  
z  B o r o w s k ą  C z y te ln ic z k o , ż e  c a łą  p r a w ie  k r o m k ę  
p o ś w ię c i łe m  tej s p r a w ie .  J e d e n  t o  d o w ó d  w ię c e j ,  
jak  c a ły  K r a k ó w  ty m  t y lk o  ż y j e  p r o c e s e m . S ą d z ę ,  
iż  n ie  w e ź m ie  m i t e g o  n ik t  z a  z łe ,  ż e  id ą c  za, o - 
g ó ln y m  p r ą d e m , s ta r a m  s ię  b e z s tr o n n ie  p r z e d s ta w ić  
s y t u a c y ę ,  w y w o ła n ą  o w y m  p r o c e s e m . W o la łb y m ,  
co  p r a w d a , n a p isa ć  w  o k r e s ie  k a r n a w a ło w y m  c o ś  
w e s e l s z e g o ,  n ie  m o ja  jed n a k  vrina, ż e  p r e z y d y u m  
są d u , z a m ia s t  w  w ie lk im  p o ś c ie ,  w y z n a c z y ło  r o z ­
p r a w ę  n a  k a r n a w a ł.

J a k  p r o c e s  w y p a d n ie ,  d o tą d  n ie  w ia d o m o . P o ­
n ie w a ż  jed n a k  p o  r o z p r a w ie  S t e in h e l lo w e j  w  P a r y ­
żu , g d z ie  ją ja k  w ia d o m o  u w o ln io n o  od  z a r z u tu  z a ­
m o r d o w a n ia  m a tk i i m ę ża , s u f r a ż y s t k i  ta m te j s z e  
z w o ła ły  z g r o m a d z e n ie , n a ś la d u ją c e  są d  p r z y s ię g ły c h  
i  o ś m d z ie s ię c iu  g ło s a m i p r z e c iw  d w u d z ie s tu  p o t ę p i ­
ły  ją z a  p o n iż e n ie  g o d n o ś c i  k o b ie c e j , w a r to b y , a b y  
i n a s z e  fe m in is tk i  z a b a w iły  s ię  w  t e n  sa m  sp o só b .  
Z a s tr z e g a m  s ię  je d n a k , ż e  r o z p r a w a  m u s ia ła b y  b y ć  
p u b lic z n ą , z a  p ła tn y m i b ile ta m i w s tę p u , b y  n ie  z e ­
s z ło  s ię  z a n a d to  d u żo  c ie k a w y c h , ś c is k u  b o w ie m  n ie  
z n o s z ę ,  a n a  ta k ą  r o z p r a w ę  w y b r a łb y m  s ię  z  w ie l ­
k ą  o c h o tą . B y ły b y  to  b a rd zo  o d p o w ie d n ie  r o z m y ś la ­
n ia  w ie lk o p o s tn e  d la  n a s z y c h  u ś w ia d o m io n y c h  n ie ­
w ia s t .

P o n ie w a ż  o  m a te r y a ln y c h  k o r z y śc ia c h  p r o c e su  
ju z  w s p o m n ia łe m , w a r to  s i ę  z a s t a n o w ić ,  c z y  n ie  b ę ­
d z ie  on  m ia ł i k o r z y s t n y c h  n a s t ę p s t w  p o d  w z g l ę ­
d em  m o r a ln y m . W  to  b a rd zo  w ą t p ię !  G d y b y  n a w e t  
p r z y s z ło  do n ie w ie ś c ie j  r o z p r a w y  na w z ć r  P a r y ż a ,  
m o g l ib y ś m y  m ó w ić  co  n a jw y ż e j  o  w z m o ż e n iu  s ię  
r u c h u  u m y s ło w e g o  m ię d z y  fe m in is tk a m i, g d y ż  n a  
g w a ł t  s t u d y o w a ly b y  r ó ż n e  k o d e k s y  p r a w n ic z e ,  
w  k a ż d y m  r a z ie  o s t a t e c z n y  e fe k t  m o r a ln y  j e s t  u je ­
m n y  i m o ż e  b a rd zo  ź le  p o d z ia ła ć  n a  p o s z c z e g ó ln e  
p r z e d s ta w ic ie lk i  p łc i p ię k n e j , k tó r e  g o t o w e  so b ie  
w  k o ń c a  p o w ie d z ie ć :  A  n u ż  w a r to b y  p o k o s z to -  
w a ć , ja k  sm a k u ją  ta k ie  z a k a z a n e  o w o c e ?  W ie le  
p a ń  D u ls k ic h  p o tę p ia  b o h a te r k ę  s e n s a c y jn e j  s p r a w y ,  
t o  p r a w d a , a le  te ż  i z a z d r o s z c z ą  j e j ,  ż e  t e ż  to  n ie  o n e  
o n e , a le  w ła ś n ie  oup s ia ła  s ię  ta k  s ła w n ą , iż  n a  
s t o  m il w  p r o m ie n iu  t y k o  o  n ie j m ó w i s ię  i p is z e .

A le  d a jm y  ju ż  s p o k ó i p r o c e s o w i ,  a  p r z y n a t iz m y  
s ię ,  jak  g d z ie in d z ie j  b a w i s ię  n a r o d e k  w  k a r n a w a le . 
L w ó w  p o  k la p ie  b a n k u  p a r c e la c y jn e g o  ma. pc-sie-- 
s ie d z e u ia  s e jm o w e , k tó r e  u r o z m a ic a  s w y m i w ty stęp a ih i 
h u m o r y s ty c z n y m i s ły n n y  T y m k o  S ta r u c h , b e z s p r z e ­
c z n ie  jed en  z  n a jz n a k o m its z y c h  h u m o r y s tó w  u k r a iń ­
sk ic h  o s ta tn ie j  d o b y . D e b a ta  n ad  b u d ż e te m  j e s t  s t a ­
n o w c z o  n u d n a , h u m o r y s ty c z n e  s c e n y  w p ły n ą ć  m o g ą  
ty lk o  d o d a tn io  n a  u m y s ły  r a d z ą c y c h , w ia d o m o  b o -  

s, w ie m , ż e  d o b ry  h u m o r  ’e s t  k o n ie c z n y m  w a r u n k ie m  
'■sdrowia, u s p o s a b ia  t a k ż e  do s z la c h e t n y c h  c z y n ó w  
A  .d z ię k i S ta r u c h o w i,  p o s ło w ie  n a w e t  p o w a ż n i,  m a ­
ją u ś m ie c h n ię te  o b licz a .

S \ k o a a  je d n a k , ż e  t e  w y s t ę p y  g in ą  m a r n ie  d la  
o g ó łu . G o d z iło b y  s ię ,  b y  s ię  z n a la z ł  ja k iś  h is t o r y o -  
g r a f ,  k t ó r y b y  j e  s p is a ł ,  m o g ły b y  z a ją ć  m ie js c e  n a  
s z y c h  „P e?:eł h u m o r u “ i p r z y c z y n ić  s ię  d o  p o w ię ­
k sze n ia  i t a k  d o ś ć  s z c z u p łe j  l i t e r a t u r y  u k r a iń sk ie j .

D a le k o  lejb iej b a w i s ię  w  k a r n a w a le  A n g lia ,  k t ó ­
ra  u r z ą d z iła  s o b ie  w ła ś n ie  te r a z  w y b o r y . O b ch o d z i  
s ię  w D r a w d z ie  ‘-bez k ie łb a s y  w y b o r c z e j ,  n ie m n ie j  
jed n a k  w h iś ftjj c ie jsz y  s ię  w z m o ż o n y m  o d b y te m . Z a ­
p r o w a d z o n o  ta k ż e  ' - e w o ś ć ,  k tó r a  i u n a s  m o ż e z n a -  
le ś ć  z a s to s o w a n ie .  Z^ony i d z ie c i kan dyd atów ?  je ż d ż ą  
p o  o k r ę g a c h  w y o o r c Ą y c h  i a g itn ją  z a  n im i. co  s ię  
o g o ln ie  p o d o b a  i m a  W c a le  d o b re  w y n ik i .  N ie m a  t o ,  
ja k  a n g ie ls k a  p o m y s ło w o ś ć !

A  ś n ie g u ,  ja k  n ie  b y ło ,  ta n  n ie m a , n a to m ia s t  A -  
m e r y k n n ie  c ie s z ą  s ię  dzi p o p a rc iu  P e a r y e g o  p iębn  
z im ą  k tó r ą  p i z y w ió z ł  z e  c o b ą  z  b ie g u n a  p ó łn o c n e g o .  
W id z ą c , ż e  p r z e c iw n ik  'tr jy u m fu je , C o o k  z a b r a ł la r y  
i  p e n a ty  i z g u b i ł  s ię  g d z ie ś  w  E u r o p ie .. .  P o w ia d a ­
ją , ż e  p o je c h a ł do K r a k a w a  n a  r o z p r a w ę  B o r o w ­
sk ie j . s

l  A \

W śród drzew  szpilkowy 4 pierwszorzędna

KAWIARNIA j )BISANZA
w Krakowie, przy ul. Dunajeivsl ego I, parter
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Fragm ent z sali rozpraw, podczas przesłuchiwania dra. Dobrzańskiego ( X t  przyjaciela ś. p. Lewickiego.

p r z e w o d n ic z ą c y  r o z p r a w y  p o w o ła ł  p r ó c z  z a p r o p o n o ­
w a n y c h  p r z e z  p r o k u r a to r a  i o b r o n ę , ta k ż e  k ilk a  o- 
s ó b , k tó r y c h  z e z n a n ia  m ia ły  b y ć  w  c z a s ie  r o z p r a w y  
o d c z y ta n e .

Ś w ia d k ó w , p r z e s łu c h iw a n y c h  w  te j  s p r a w ie ,  m c  
ż n a  p o d z ie lić  n a  d w ie  k a t e g o r y e .  J e d n ą  s t a n o w ią  c i, 
k tó r z y  z n a li  b liże j  b ą d ź  o sk a r ż o n ą , b ą d ź  ś .  p . L e ­
w ic k ie g o  i n a  t e r p o d s ta w ie ,  n a  p o d s t a w ie  zn a jo  
m o śc i  ic h  s a m y c h , ic h  c h a r a k te r ó w  i u s p o s o b ie ń ,  
ich—w z a je m n e g o  s to s u n k u , m o g ą  r z u c ić  p e w n e  ś w ia ­
t ło  u a  ta je m n ic z ą  s p r a w ę , d r u g ą  c i, k tó r z y  z n a le ź li  
s ię  z  t y t u łu  s w e g o  p o w o ła n ia  lu b  c h a r a k te r u  u r z ę ­
d o w e g o  n a  m ie js c u  t r a g e d y i  b e z p o śr e d n io  p o  śm ie r c i  
ś .  p . L e w ic k ie g o  i s tą d  m o g ą  s ię  p r z y c z y n ić  d o  w y ­
ja śn ie n ia  ta je m n ic y .

O c z y w is ta  r z e c z ,  ż e  w o b e c  w y b it n ie  p s y c h o lo g i ­
c z n e g o  "podkładu t r a g e d y i ,  n a jw ię k s z e  z n a c z e n ie  m a ją  
z e z n a n ia  ś w ia d k ó w  p ie r w s z e j  k a te g o r y i .  T e m b a r d z ie j ,  
ż e  d o c h o d z e n ia  n a  m ie js c u  z a ra z  p o  w y p a d k u  i w  c z a s ie  
ś le d z t w a  p o c z y n io n e , n ie  d a ły  d e c y d u ją c y c h  w y n ik ó w .

P r z e r w a n a  n a  je d e n  d z ień  r o z p r a w a , p o d ję ta  zo-

s z e r s z y c h  k ó ł s e n s a c y jn y m  p r o c e s e m  B o r o w s k ie j ,  
D o ś w ię c a m y  z n a c zn ą  c z ę ś ć  d z is ie j s z e g o  n u m eru  i llu -  
s tr a c y o m , do t e g o  p r o c e s u  s ię  o d n o sz ą c y m . P r ó c z

Świadek komisarz policyi Rudo t Krupiński.

d z ie n n ik a r sk ie j , n a k o n ie c  in te r e s u ją c y  o b r a z e k , p r z e d ­
s ta w ia j ą c y  w o ź n e g o  s ą d o w e g o  M a jty k ę , u r z ę d u ją c e g o  
p r z y  w e j ś c iu  do m ie js c  r e z e r w o w a n y c h .

Sprawozdawca dzienników wiedeńskich, dr. .-U’pik.

i l lu s t r a c y i  t y t u ło w e j ,  k tó r a  p r z e d s ta w ia  s y t u a c y ę  
w  s a l i  s ą d o w e j ,  a  w ię c  tr y b u n a ł,  p r o k u r a to r a , z a ­
s t ę p c ę  r o d z in y  ś .  p . L e w ic k ie g o ,  o b r o ń c ę  o r a z  o s k a r ­
ż o n ą , j e s t  ta m  k ilk a  z d ję ć , z r o b io n y c h  p r z e z  red a -

Chrzest Chińczyka w Krakowie.
(Do illustracyi na str. 9).

W o j n ie  r o s y j s k o  ja p o ń sk ie j  z a w d z ię c z a  C h iń c z y k  
K a m g - b a , ż e  d o s ta ł  s i ę  do E u r e p y . Z d a je  s ię ,  ż e  
t o  n ie p r a w d o p o d o b n e , a jed n a k  t y lk o  d z ię k i o b o z o ­
w a n iu  w o j s k  r o s y js k ic h  p o d  O b a r lśn e m  w  p ó łn o cn e j  
M a n d ż u r y i, z o s t a ł  K a in g  b a  w y r w a n y  z e  s w e g o  ś r o ­
d o w is k a  n a  p ó ł b a r b a r z y ń sk ie g o  i o d d a n y  w  r ę c e  
k s ię ż y  k a to lic k ic h , k tó r z y  z a ję l s ię  lo s e m  t e g o  m a ­
ło le t n ie g o  p o g a n in a .

F Rydzewska podczas zeznań jako świadek.

Stół dziennikarzy. 1. Biuro korespondencyjne. 2. Czas. 3. Nowości iIlustrowane. 4. Gazeta jiuws.ccchna. 5. Nowiny
6. Naorzód. 7. Głos Narodu. 8. Nowa Reforma,

("Ciąg dalszy).
R o z p r a w a  J a n in y  B o r o w s k ie j  p r z e d  są d em  p r z y -  

ę g ły c h  t r w a ć  b ę d z ie  dn i k ilk a n a śc ie :  C z te r y  d n i 
z a ję ło  —  jak . w s p o m in a l iś m y  —  p r z e s łu c h a n ie  o b w i ­
n io n e j , n a s tę p n ie  d o p ie r o  z a c z ę to  p r z e s łu c h iw a ć  ś w ia d ­
k ó w , k tó r y c h  l is ta  " je st b a rd zo  d łu g a , z w ła s z c z a ,  ż e

s t a ła  w  d a lsz y m  c ią g u  w  Ś rod ę  ra n o . P r z e w o d n i ­
c z ą c y  p r z e s łu c h iw a ł  n a s tę p n y c h  ś w ia d k ó w , m ię d z y  
in n y m i m ę ża  o sk a r ż o n e j , d ra  M a ry a n a  B o r o w s k ie g o .

* *
*

U w z g lę d n ia ją c  o lb r z y m ie  z a in te r e s o w a n ie  s ię  naj-

k c y jn e g o  f o to g r a fa  w  s a l i  są d o w e j  p o d c z a s  p r z e s łu ­
ch a n ia  o b w in io n e j  a  n a s tę p n ie  ś w ia d k ó w , j e s t  d a le j  
n ie s ły c h a n ie  in te r e su ją c e  z d ję c ie , r ó w n ie ż  w ła s n e ,  
k tó r e  u d a ło  n am  s ię  z r o b ić  p o  b a rd zo  d łu g ic h  i  u s i l ­
n y c h  s ta r a n ia c h , a k tó r e  p r z e d s ta w ia  J a n in ę  B o r o w ­
sk ą  n a  so f ie  w  p o k o ik u  le k a r z y  s ą d o w y c h ,  o b o k  
s a l i  r o z p r a w , g d z ie  o d p o c z y w a  w  c z a s ie  p r z e r w ,  
s ą  p o r tr e ty  w a ż n ie j s z y ! h  ś w ia d k ó w , z d ję c ie  ła w y
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H is to r y a  t e g o  c h iń sk ie g o  dzieck™ j e s t  n ie z w y k le  
c ie k a w y . R o d z ic e  o d u m a rli g o  w c z e śn ie . P ię c io le tn im  
c h ło p c em  z a o p ie k o w a ł s ię  p e w ie n  C h iń cz y k , k tó r y  
p r z y ją ł s ie r o tę  n a  p a s tu c h a  św iń . D w a  la ta  sp ęd z ił  
m a ły  K a in g  ba w śr ó d  p a s tu c h ó w , aż  n a g le  pod  C har- 
b in em  z r a c y i  w o in y  z  J a p o n ią  p o ja w iły  s ię  w o jsk a  
r o sy jsk ie .  M a ły  C h iń czy k  za  k a w a łe k  ch leb a  i dob re

g o to w u je  s ię  z  z a p a łem  n a  p r z y s z łe g o  m isy o n a r z a , 
a b y  p o w r ó c ić  do C hin  i n a w r a c a ć  s w y c h  ro d a k ó w .

W  n ie d z ie lę  dn ia  16 b. m . o d b y ł s ię  w  k o śc ie le  
X X . M isy o n a r z y  n a  K le p a r z u  c h r z e s t  m a łe g o  C hiń­
czy k a .

'św iadek Włodzimierz Kosiński.

s tw a  i uznał ją w in n ą  t y lk o  z a b ó js tw a  w  u n ie s ie -  
s ie n iu . le c z  w o b e c  u s ta lo n y c h  w  ś le d z tw ie  są d o - 
w e m  o k o lic z n o śc i ła g o d z ą c y c h  i w o b e c  t e g o ,  że  
ś w ia d k o w ie  s tw ie r d z il i  n ie g o d z iw e  o b c h o d ze n ie  s ię  
k s ię c ia  ze  s w ą  to w a r z y s z k ą  w  c ią g u  5  c io  le tn ie g o  
ich  p o ż y c ia , a  n a d to  n ie p o sz la k o w a n ą  k o n d u itę  B au- 
e r ó w n e j, oddanej m u  ca łą  d u sz ą , p r z e d s ta w ił  ją  do  
ła sk i m o n a rszej z  p r o śb ą  o w y z n a c z e n ie  jo j m in i­
m aln ej ka ry  5  c io  m ie s ię c z n e g o  w ię - ie m a , z  z a lic z e ­
n iem  a r e sz tu  p r e w e n c y jn e g o . .U ła sk a w ie n ie  to  i s t o ­
tn ie  n a d e sz ło  w  o s ta tn im  o k r e s ie  5  c io r m es ię c zn eg o  
a r e s z tu  i B a u e r ó w n a , k tó re j ‘g r o z i ła  k a to r g a , u z y ­
sk a ła  w o l o ść .

B a u e r ó w n a  p r z y ję ła  u ła sk a w ie n ie  ja k o  a k t  p r a w ­
d z iw e j  ła sk i, bo kara , jaka  jej g r o z iła , o z n a c za ła  d la  
n ie j n ie  ty lk o  p o z b a w ie n ie  o so b is te j  w o ln o ś c i  a le  
ta k ż e  k o n iec  jęj k a r y e r y  a r ty s ty c z n e j .  A  jak  d r o g ą  
dla  n iej b y ła  i j e s t  ta  k a ry era , św ia d c z y  n a jlep iej  
fa k t , ż e  B au erów n a . n ie  m a r n o w a ła  cza su  p r z y m u ­
s o w e g o  p o b y tu  w  w ię z ie n iu  w u r sz a w sk ie m .

W  c z a s ie  s w e g o  p o b y tu  w  w ię z ie n iu , B a u e r ó w n a  
n a u c z y ła  s ię  w c a le  cL brze p o  p o lsk u  i o p r ó c z  p ie ­
śn i w ę g ie r sk ic h  (b o  je s t  W ę g ie r k ą ) , r e p e r tu a r  sw ó j  
w z b c g a c iia  o b ecn ie  i p ie śn ia m i p o lsk ie im , n a  n o w e  
s w o je  to u r u ć e  a r ty s ty c z n e .

O bok po ła je m y  o s ta tu le  z d jęc ie  u la sk a w io n e -  
B a u e r o w n e j , po u w o ln ien iu  jej z  w ię z ie n ia  w  W a r ­
sz a w ie .

Iwowiaia Karze? s Czeraionli.
U c z ą c e  s ię  k o b ie ty  c ze k a  jed n o  z n a jw d z ię ­

c z n ie jsz y c h  zadań  w  z a w o d z ie  lek a rsk im . O ile  w  in ­
n y c h  z a w o d a c h  u ie  m a r ó żu ic y  pod  w z g lę d e m  w y  
k o u y w a n ia  t e g o  z a w o d u  p r z e z  k o b ie tę  lub  m ę ż c z y ­
zn ę , to  w  z a w o d z ie  lek a rsk im  o d ila w n a  d a w a ł s ię  
o d czu ć  brak  k o b ie t  lek a rz y .

Z p ra sy  b u k o w iń sk ie j  d o w ia d u je m y  s ię  o z a m ia ­
n o w a n iu  d ro w ej W ile n k o w e j ,  s io s t r y  dra R it t la , p o ­
s ła  n a  j e j m  z I3rodów , se k u u d a r y u sz k ą  s z p ita la  p o ­
w s z e c h n e g o  w  O zerm ow caoh .
"  J e s t t o  p ie r w s z y  w y p a d e k  n a  B u k o w in ie , g d z ie  

k o b ie ta  o s ią g n ę ła  t e g o  rod za ju  s ta n o w isk o  i sp o  
tk a ła  s ię  z u zn an iem  d la  s w e j  p r a c y  i z d o ln o śc i.  
F  a ni d o k tó r  W ile n k o w a , rod em  z e  L w o w a , u k o ń ­
c z y ła  g im n azvu ro  w  K ra k o w ie  i p rzez  p e w ie n  c za s  
b y ia  s łu c h a c z k ą  m e d y c y n y  n a  lw o w s k im  u n iw e r s y ­
te c ie .

Świadek Stelarna Jasińska.

Janma Borowska po zemdleniu w dniu 18. b. m. (żd ęcie w pokoiku obok sali rozpraw).

s ło w o  p e łn ił  r ó żn e  d rob n e p o s łu g i  u  je d n e g o  z  o fi­
c e r ó w  r o sy jsk ic h , k tó r y  ta k  s ię  p r z y w ią z a ł  do ch ło  
p c a , że  za b ra ł g o  z so b ą  do E u r o p y . D łu ż s z y  c z a s  
p r z e b y w a ł K a in g -b a  u  s w e g o  o p ie k u n a  w  M o h y lo -  
w ie . P o  p e w n y m  c z a s ie  ofi er  ó w  o d d a ł c h ło p c a  
s w e j  s io s tr z e ,  a  ta  o d s tą p iła  g o  d a lsz y m  zn a jo m y m , 
a ż  w  k o ń cu  d o s ta ł s ię  do p o lsk ie j  k a to lick ie j  r o d z in y  
i pi d o p ie k ę  p o lsk ie g o  kapłana., k s . M a ń k o w sk ie g o  
w  K a m ie ń c u  P o d o lsk im . T en  z a in te r e s o w a ł s ię  m a l­
cem , k tó r y  w  m ię d z y c z a s ie  n a u c z y ł s ię  już m ó w ić  
p o  p o lsk u  i  ja k o  c z ło n e k  i k r z e w ic ie l  n a u k i C h ry  
c tu so w e j  p r z y s ła ł  g o  do K ra k o w a  do za k ła d u  
M isy o n a r z y  im . k s . S ie m a sz k i, g d z ie  K a m g  ba, 
l ic z ą c y  d z iś  1 8  la t , pod  o p iek ą  k s . .1- R z y t r e lu ,  
d y r e k to r a  za k ła d u  i b ia t a  L . M u z a le w sk ie g o , p rzy -

Zgcn zacnej obywatelki.
(Do lllustracyi na str. 9).

P o  d łu g ie j  s ła b o ś c i zm a rła  w  u b ie g ły m  t y g o ­
dn iu  w  S ta n is ła w o w ie  jed n a  z b a rd zo  z a s łu ż o n y c h  
i c z c ig o d n y c h  m a tro n  p o lsk ic h , ś . p . W ilh e b .i ia a  
N j m e tz o w a  B y ła  to  p o s ta ć , c ie sz ą c a  s ’ę w  S t m i-  
s ł .tw o w ie  o g ó ln ą  cz  l ą ,  inko w y b itn a  d z ia ła c z k a  na  
p o lu  p ed r ig n g iczn em  i o św ia to w e m . P r z e z  d łu g i s z e ­
r e g  ła t  b y ła  d y r e k to r k ą  ta m te jsz e j  so k o ły  w y d z ia ­
ło w e j  i p o ło ż y ła  w ie lk ie  z a s łu g i  o k o ło  w y c lio w a -  
w a u ia  m ło d e g o  p o k o le i ia  n a s z y c h  k o b ie t. E a rd zo  
c z y n n y  u d z ia ł b ra ła  te ż  ś . p N e m e tz o w a  w  ż y c iu  
p u b liczn em  i n a r o d o w em  S ta n is ła w o w a . J a k o  p r z e ­
w o d n ic z ą c a  m ie is c o w e g o  K o ła  P a ń  T . S . L . p iz y -  
c z y n ila  s ię  w y b itn ie  do r o z w o ju  t e g o  K o ła .

Z g n u  je j w y w o ła ł  s z c z e r y  ża l i w s p ó łc z u c ie .  
C z eść  je j  p a m ię ii!

Świadek Regina z Grzesiewiczdw hr. Tyszkiew.c?<>wa.

więzienia na estradę.
G to śu a  p rzed  paru m ies ią ca m i s p r a w a  z a b ó js tw a  

w  W a r s z a w ie ,  w  h o te lu  E u r o p e jsk im , k s ię c ia  K a- 
sa tk in a  R o z to w s k o ja  b. o tipe ra  le jb g w a r d y i h u za r ó w  
w  P e te r s b u r g u , a o s ta tn io  u rzęd n ik a  iu te n d a u tn r y ,  
p r z e z  k o ch a n k ę  je g o , śp ie w a c z k ę  K ab aretow ą , K s e ­
n ię  B a u er , zn a n ą  pod  p seu d o n im em  e s tr a d o w y m  
M a ią u it ty  T a n g e r o , z o s ta ła  za k o ń czo n a  p o m im o  z u ­
p e łn e g o  p r z y zn a n ia  s ię  B a u e r ó w n e j do zb ro d  ii, zu- 
pełuern u ła sk a w ie n ie m  o sk a rż o n e j. P r o c e s  z a k o ń c z y ł  
s ię  d la  B u iie r ó w n e i p o m y ś ln ie , sąd. b o w ie m  n ie ty lk o  
o d r z u c ił in k r y m in o w a n ą  jej p r e m e d y tu c y ę  za b ó j­
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Od d łu ż s z e g o  c z a su  j e s t  G a lic y a  fo rm a lu ie  z a sia n ą  
szp iegam i w o r k o w y m i.  M im o c z u jn o śc i w ła d z  g a ń -  
cyjski( h.. s z p ie g o s t w o  w o js k o w e  n a  r z e c z  o b c y c h  w ca le  

u s ta je , o  czem  św ia d c z ą  co ra z  to  n o w e  fak ts  
i a r esz to w a n ia  co ra z  to  in u y c h  o só b , p o z o s ta .ą c y c h  
Pod z a rz u te m  s z p ie g o s tw a .

oW OSCI IL L U S ^ B O W A N E -

Odpow!edzi Redakcyi.

su nk ach  ze  sz ta b em  o b c e g o  m o c a r stw a . W k r ę c i ł  on  
s ie  w  koła  so c y a lis ty c z n e  w e  L w o w ie  i  p r z y  ich  

noi ic y  s ta ra i si<i w y d o s ta ć  p o tr z eb n e  m u  sz c z e ­
g ó ły  f e o w i e m  sam  m a ło  je sz c z e  o r y e n to w a ł s ię  
” , ,  ^sunkach g a lic y jsk ic h . Z a c h o w a n ie  je g o  b y ło  tem  
d ziw n ie jsze , ż e  s ta r a ł s ię  w  s o c y a l is t ó w  lw o w s k ic h  

xów ić, iż f a łs z y w ie  in fo rm u je  o w o  ob ce  m ocar-  
s  m a r ó w n o c z e śn ie  w y je ż d ż a ł  do P r z e m y ś la  r z e ­
c z y w iśc ie  po in fo rm a cy e  co do d y s lo k a c y i tw ie r d z y  
i bu dow an'a  w  P r z e m y ś lu  n o w y c h  fo r tó w , ja k  d o ­
w od zi z n a lez io n y  p r z y  n im  k w e s ty o n a r y u s z .

A r e s z to w a n o  g o  n a  d w o rc u  w  c i w i l i ,  g d y  od­
jeżd ża ł ze  L w o w a  do P r z e m y ś la .

A r e s z to w a n y  o d m ó w ił w s z e lk ic h  zezn ań  m im o  
d o w o d ó w  w in y , ja 1 te m u p r z e d s ta w io u o  i  jak ie  p r z y  
nim  zn a lez io n o . S tw ie r d z o n o  n a to m ia s t , ż e  M ilobę- 
dzki, k tó r y  sa m  s to s u n k ó w  g a lic y js k ic h  je s z c z e  n ie  
p o z n a ł, sz u k a ł n a  p r a w o  i le w o  e m ig r a n tó w  z K ró ­
le s tw a ,  a b y  p r z y  ich  p o m o cy  u p r a w ia ć  s z p ie g o s tw o .  
P ie r w s i  u w a g ę  z w r ó c ili  nań  s o c y a k ś c i  lw o w s c y  i  n ie  
m a ło  p r z y c z y n il i  s ię  do z d e m a sk o w a n ia  M iło b ęd zk ieg o  
jak o  sz p ie g a .

M iło b ęd zk i p r z e d s ta w ia ł  s ię  w e  L w o w ie  ja k o  o- 
fh r a  s to s u n k ó w  p o lity c z n y c h  w  K r ó L tw ie  i pod a­
w a ł s ię  za  b y łe g o  w ła ś c ic ie la  fa b r y k i, k tó r ą  b y ł  
z m u sz o n y  za m k n ą ć  w s k u te k  s tr a jk ó w  r o b o tn ic zy c h .  
P o  p r z y jeź d z ie  do L w o w a  b y ł u rzęd n ik iem  w  adm i- 
n is tr a c y i  ta m te js z e g o  d z ien n ik a  s o c y a l .s ty c z n e g o .

W P. S s. Hocherman u lk u s s : Zwróciliśmy uwagę biur 
ung-a, które zaimuje się ekspedyeyą Nowości na Królestw 
Polskie i Ces, Rosijsuie.

W P  7, S. Lwów: Zupełnie te same waruuki obowiązują 
teraz, jakie były ogłoszone w Nr 52.

W P . Jnrcsykowski, W arszaw a. 3łędy sprostowano.
W P. S. Kuczo-, Podgórze: Należy używać tylkc polskich 

wyrazów Niewłaściwe skreś imy.

Szan. P. T Prenumeratorów, nadsyłających rozwiązania 
Wielkiej Szarady i proszą ych o odpowiedź, czy rozwiązanie 
do Redakcyi nadeszło i czy z stało uznane za dobro, prosimy 
o cierpliwość W oznaczonym czasie ogłosimy na wiska wszy­
stkich tych, którzy wezmą udział w losowaniu, na posz zególne 
listy, choćbr nawet dołączoną była marki pocztowa, z powodu 
braku . za«u odpowiadać nie m 'żerny

To samo odnoś- się do z-pytających się, ile z nowo utwo­
rzonych przez nich wyrazów zostało skreślonych, ile zaś przy­
jęto

P rz y p o m m a m j iż tv lk o  ro z w ią z a n ia  n a d e s ła n e  n a  
k u p o n ie  m o g ą  b r a ć  u d z ia ł  w  lo so w a n iu ,

P . T. Prenume-dtorzy z G licyi i Bukowiny kwitów prenu- 
meracyjnycli nadsyłać Die potrzebują.

1PP I. A. P ilica: f ,pier na i-fAwirości dajemy bardzo 
dobr', daleko fiśpszy, niż illus racye n. p. niemieckie.

W P. .7. Szafrański Moskwa: Odpowiedział Pan zupełnie 
warunkom kon-ursu.

Mvowianka le k a rz e m  w Czernioweaeh: Dr. Wilenkowa.

W y k r a d a n ie  ta jem n ic  w o js k o w y c h , ja k  dyu lok a-  
ey i V(, p lan ó  §  fo r te c z n y c h  : m o b iliz a c y jn y c h , na- 
leż"-K> r z e c z y  p o ^ o l i t y c h  i co d z ie n n y ch , n a w e t  po  
m ięd zy  z a p r zy ja ź m o n e m i m o ca  -stykami.

A r e s z to w a n y  w  d n iu  9  b. m . w e  L w o w ie  M ar­
celi M iło b ęd zk i p r z y z n a ł s ię , ż e  p o z o s ta w a ł w  s t o ­

Z więzienia na estradę: Ksema Bauerówna.

W P. Smoleński, Praga: Aby uniknąć ciągłych koreppon- 
dencyi zazuHcznmy, iż jedynym warunkiem co ilo nowoutwo­
rzony, h wyrazów je s t ,, aby byty polskiego pochodź nia, rze­
czowniki w p>zyp-dku pierwszym, czasowniki w bezokoliczniku? 
Do nadesłanych już wyrazów można odłączyć drugą seryę.

W P . T. Manjiiowski, Ostrowice: O początek powieści pro­
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szawa, A. Balicki Kołomyja, W. Drożdż Tarnów, S. Sokoło 
wski Tarnopol, M Mochnacki Koło, L. Solecki Kraków, B. 
Wilczyński Tarnów. M. Kopyt.yóska Kzeszów. M. Rabska Kra­
ków, K. Zającz^ow-ki Podegrodzie, J. Horak Gródek, S. Iwsńst 
Olszanica, A. Biraieński Krosno, S Krzyszkowski Głogów, W 
Roiniski Poznali, W. Mayer Poznań, J. Bróż Kraków, B. Na­
mysłowska Warszawa., M. Kalinowska Kraków, J. Artwiańsk, 
Kielce, W. Szymanowski Częstochowa, W Tiran Radomyśl,’ łf.'-' 
Krzyżanowski Przemyśl, K. Badosze»ski Rzeszów, S. Linden- 
ba»ra fl&g | rniowcel M Aleksiewicz Lwów, P R.itli Kraków, J 
Safr Łódź, B. Latoszyńska Kraków, l Lemański Kraków, F 
Drban Kraków, M. Swidzińska Łódź, B. Mieli lec Wiśnicz. M 
Plauecka Kraków, M. Malinowska Oświęcim, FjjGebliardt Kra­
ków K Łop tyń ki Stanisławów, D. Engeiberg Tarnobrzeg,
S Obwi.ńjjka Wai izawa, R K ratoihw l Kraaów, K. Bernato­
wicz Rze zdw, M. L nderski Kraków.

N a g ro d ę  p rz e z  losow aiiięj o tr z y m a ł  G, K w aśn iew sk i Ko­
łom yja. U p rą  z im y  o n a d e s ła n ie  -Sij lnil. n a  k o s z ta  p o leco n ej 
p tije s y lk i.

Kącik humorystyczny.
Różne sposoby pojmowania.

Ś w in ie  o zn a cza ją  z a w s z e  s z c z ę ś J e ,  r z e k ł do s ie ­
b ie  a u to m o b ilis ta  i w je c h a ł w  sa m  śr o d e k  p asącej  
s ię  na b ło n iu  g r o m a d y  t r z o d y ^ h le w n e , .

*
W  g ó r y ! w  g ó r y ! m iły  b ra c ie , ta m  sw o b o d a  

cze k a  n a  c ię  —  tw ie r d z i ł  pan  T a te rn ic k i, g d y  g o  
p iz e w o d n ik  c ią g n ą ł n a  lin ie  n a  s z c z y t  Z a w r a tu .

D o b r o c z y n n ą  j e s t  m o c  o g n ia  —  p o m y ś la ł  par  
R o s e n z w e ig ,  g d y  m u  w  a s e k u r a c j i  w y p ła c o n o  o d ­
sz k o d o w a n ie  za  sp a lo n y  d om , k tó r y  u b e z p ie c z y ł p o ­
w y ż e j  w a r to śc i.

W starostwie
—  P a n ie  radco  d o b ro d zie ju , je s te m  p o w sz e c h n ie  

sz a n o w a n y m  o b y w a te le m , p ła c ę  r e g u la r n ie  p o d a tk i 
m e n a ra z iłem  s ię  n ig d y  w y s o k ie m u  r z ą d o w e  o r o s i ł ­
bym  w ię c ,  a b y  p an  rad ca  w y r o b i ł  m i ja k ie ś  o d ­
zn a czen ie .

—  B a rd zo  ż a łu ję , a le  n ie  m o g ę  za d o ść  u c z y n ić  
p a ń sk ie j p r o śb ie , g d y ż  p a n  n iczem  ta k iem  s ię  n ie  
o d z n a c z y łe ś , c o b y  z a s łu g iw a ło  na n a g ro d ę . N a  te j  
p o d s ta w ie  m u s ie l ib y śm y  o zd o b ić  ord era m  w s z y s t ­
k ich  m ie sz k a ń c ó w  K r a k o w a ...

—  T o  m o ż e  c h o ć b y  ja k i m e d a l... n. p . w o je n n y !
—  P r z e c ie ż  pan  n ie  s łu ż y łe ś  n ig d y  w  w o jsk u !

N ie  s łu ż y łe m ...  to  p r a w d a ... a le  ja  już od
la t  d z ie s ię c iu  ż y ję  z m oją  żo n ą  na w o je n n ej s to p ie .

W zapale urzędowania.
P o l l a j a n t  (d o  je ź d ź c a , k tó r y  sp a d ł z k o r ia  na  

g o śc iń c u ):  P a rn e ! w s ta w a j  p a n ! T o  j e s t  d r o g a  d la  
je żd żą c y ch , n ie  do sp a c e r u ! ..

Modna żona.
M ąż z n a la z ł w  r o so le  z w ó j w ło s ó w  i d w ie  sz p ilk i.  

Z ir y to w a n y  zro b ił p ie k ie ln ą  a w a n tu r ę , ż o n a  jed n ak  
p o z o s ta ła  zu p e łn ie  n ie c z u łą ,. .  G d y  ju ż  o c h lo n ą ł n ieco ,  
m ó w i doń z u p e łn ie  sp o k o jn ie :

-  Co t y  m a sz  t u  do g a d a n ia !  T r z e c ie ż  m ęż  
c z y z u a  n ie  m a p o jęc ia  o g o to w a n iu !

simy zwrócić się do biura Ungra w Warszawie. Kwit pocztowy 
wyst rczy O szarady prosimy.

W P. K. J. Sokołowski, u iiia lyn: Myłki sprostowane.
WP. J. Kupmowski, Kodłubajówka: Poświadczenie Ungra 

wystariza.
WP. P. Łnmaezp.Golenów: Błędy sprostowaliśmy.
WP. W. Nitowslca, (Karny Ostrów: W duiu losowania 

może każdy z P T. Prenumeratorów zaznaczyć nas swerm 
odwiedzinam1, me jest to jednak komecznem.

wyrazy są dopuszczalne Nazwiska osób nie powinny być uży­
wane, imiona możn i podawać. Polskie pseudonimy, o i e są zna­
ne, nie sprzeciwiają się warunkom konkursu

WP. A W m c łjk , L w ów : Mogą być użyte >vszystkie wyrazy 
folskiego pochodzema, rzeczoaoiki w pierwszym przypadku, 
czasowniki w bezokoliczniku.

Zagadkowa postać.
W  w ię z ie n iu  są d u  k a r n e g o  w e  L w o w ie  znajdu  

j e  s ię  od k ilk u  dni m ę ż c z y z n a , a r e s z to w a n y  p rzez  
ż a n d a r m ó w  w  o k o lic y  Z b o r o w a  pod  za rzu tem  s z p ie ­
g o s tw a  J a k ie  są  p o sz la k i te j  zb ro d n i, n ie  w ia d o ­
m o , o k r y w a  to  b o w ie m  ta jem n ica  są d o w a . N ie w ia ­
d om o, ja k  c z ło w ie k  te n  s ię  n a z y w a  i sk ą d  p o c h o ­
d zi, bo j e s t  g łu c h o n ie m y , c z y  t e ż  ta k ie g o  ud aje. N ie  
j e s t '  on  „ p iśm ie n n y u . S p io w a d z o n y  do n ie g o  nau  
c z y c ie l  za k ła d u  g łu c h o n ie m y c h  p o r o z u m ie w a ł s ię

Z agad k ow a  p o sta ć : Nieznany głuchoniemy.

z n im  n a  m ig i. Z t e g o ,  co  d o w ie d z ia ł s ię  n a u c z y c ie l ,  
w n o s ić  m ożn a , ż e  n ie zn a jo m y  l ic z y  la t  6 7 , u ro d z ił 
s ię  g d z :cjś  n  p o b liż u  W ę g ie r ,  w  G a licy  i, m a ż o n ę  
i c z w o r o  dz eci, jed en  s y n  m a s łu ż y ć  w  w o js k u  
ja k o  p o d o ficer . N ie z n a jo m y  tw ie r d z i ,  ż e  j e s t  r z e ­
ź b ia rzem  sa m o u k iem , w ę d r o w a ł p o  p r o w in c j i  i z a ­
rab ia ł p o  k o śc io ła c h  r z tź b ia r k ą . U c iu ła ł so b ie  z  t e ­
g o  k ilk a s e t  k o r o n  k tó r e  z ło d z ie je  u k ra d li m u w  c z a ­
s ie  sn u . N ie z n a jo m y  je s t  p o rzą d n ie  u b ra n y . S ę d z ia  
ś le d c z y  p. Z g ó r a ls k i  m a  w ie lk i  k ło p o t  z ty m  w i ę ­
ź n iem , n ie  w ie  co  to  za  jed en  i sk ą d  p o ch o d zi.

Rozwiązanie zagadek z Nr 2.
K w ad rat m a g iczn y : Pmyra
S za ra d a : Balladyna
Z agad k a  do p r z e sta w ie n ia :  .Jaki pan, tuki kram.
Z a g a d k a  do p r z e s ta w ie n ia :  Pokora przobiji niebiosa
L ogO gryT: Podatek starokawalorski
A r y tm o g r a f :  Hamlet.
Ł am ig łów k a  li te r a c k a :  Pigularz.
Z a g a d k a :  Karat.
L o g o g r y f: Steinłu ii
Dobre rozwiązanie nadesłali P p : 0. Od.kowa Chyrów, 

A Bniński Tarnopol, W. Ossowski Warszawa, K. Bojąjiowskt 
Rzeszów, Z. Odzierzyński Kołu, L. Szm meRki Kraków, J, 
‘ ndrysikowa Ni*połomice, M. Gfrmanówna Lwów,’p. K* zlnwski 
Warszawa, A Bosoń Bóbrka, W Mondahki Dębniki, K. Fuclis 
Czeremi hów, Z de Bonlange Gawłówek, H. A. Krnpei-ki War­
szaw? W Brzozowski Lisko, B Grzesińska Kraków, S. Biela­
wski Kraków, j Wolski Fraków, M. Rogdska Zaleszczyki, 
J. Kinahki Kołomyja, F. Schmidt Stanisławów, R, Gwozdecki 
Lwów K. Lipowsk. Kraków, L. Ligęza, Sandomierz, W. Ostro­
wski Iłzeszó*'*, G. Kwaśniewski Koł imvj», J. Bandrowsio Radom, 
M Swirski Kraków, K. Krosiń«k Kołomyja, J. Lewicki War­

A resz to w a n ie  szp ieg a  w e  L w ow ie: Marceli Miłobędzki.

WP. Pi/barski, Sehastopol: W Cesarstwie rosyjskiem rozsyła 
Nowości tylko biuro Ungra w Warszawie Wysyłanie wprost 
z Krakowa jest ze względów cenznralnych niedopuszczalne.

W P. Abitim is, Lirów: Mogą być i inne części mowy.
W P. S. T. W arszawa: W yrazy obce, przyjęte jednak 

w mowie potoczą**). są dopuszczane. Słowo „łowić" nie odpo­
wiada warunkom, gdyż litery ć  w wyrazie brak. —

W P . T. Tartej, W łocławek: Owszem, list przeczytaliśmy 
i przyznabśmy Panu prawo ubipgania się o nagrodę Zadania 
arytmetycznego z powodu braku czasu nie rozwiązaliśmy. 
M oglbyljjy Je omieć* 1Ć, gdyby ram narteszło rozwiązanie.

WP. M. Malinowska, Oświęcim * Wystarczy na korespon 
dfciitce-

W P . S. A . Tabiński, Jastrzębia: Nie trzeba
W7J B. Dulski, Obłoniec: Sprostowane.
W P . K. Gromska, K urłoezczyzna: Rozwiązanie dobre, 

Prenumerato ąie Um*ra mają takżo prawo do wzięcia udziału 
w losowaniu. Początek powieści można otrzymać w biurze 
Ungra

P. T. Prenumerator Lw ów : Wyrazy przez nas umieszczone 
w szar dzie są i obcego pochodzenia, gdyż mają one tylko 
Ułatwić oitnad lęcie szarady, co innego zaś stawanie do kon­
kursu to już Redakcya może stawiać swoje warunki.

W P  3, Przepolsicbj Kraków: Rozwiązanie dobre. Nowe 
wyrazy można nadesłać wedle wskazówki, której udzieliliśmy 
p A Jezierskiemu.

WP. M. Kiewlicsowa, W iłkom ierg: Prenumeratorzy z Ce­
sarstwa Rosyjski* go, o ile im los dopisze, otrzymaią nagrody 
przez biu-o Ungra w Warszawie. Przyznaje się je przez loso- 
wauie.

WP. H . MatusewicZy Gabryelów: Omyłkę, jaka zaszła 
W pierwszym w numerze ogłoszonej szaradz e sprostował śmy, 
poprawiliśmy też nadesłane błędne rozwiązanie.

W P . S. Zehmńrthówna, Szalowa i W. P  A. Grabowski 
Gródek 1 Każdy prenumerator może wziąć udział w losowaniu, 
o ile w dn*u ciągnienia t. j. w lutym będzie miał zapłaconą 
przedpłatę do końca kwartału.

WP. A. Nencki, Boczek-. Kupon z rozwiązaniem musi być 
kooieczme dołączony.

WP /, Jiembaczównu, Lwów: Mogą być nie tylko rze­
czowi iki.

W P. Fr. Bib, Kraków: Takiej liczby podać nie potrafimy, 
zależy to od fautazyi odgadu ącego.

WP. F. Okółek, Korwina Rozwiązanie nadeszło z błędami 
pod I 87. fil i tili poprawiliśmy i uznajemy jo za dobre.

W P. M. W A em indzka , Jasio: Jednego wyrazu w kilku 
znaczeniach używać me mli ży Staropolskie wyrazy są dopu­
szczalny prowincyonalizmy wykluczone.

W P. G. Andrzejewski, P h w f a n y : Uzysk-,ną ewentualnie 
nagrodę odebrać sobie będzie mngł każdy z P. T. Prenume­
ratorów z Królestwa Polskiego i Rosy) w biurze Ungra w War­
szawie

W P. A. Opnlnwskif Ł ódź;  Sprostowano.
W P. K. Małecki, Dąbrówka: Dziękujemy za pamięć, z łas­

kawej jednak oferty nie możemy skorzystać, gdyż teka redak­
cyjna zaopatrzoną jest obficie tak w tłumaczenia, jak i orygi­
nalne prace naszych autorów.

\ 'P . A . GialoiińeżpKalnica: Szarady i zagadki przyjmujemy 
z wdzięcznością

W P. W. Gicrciisshiewms; Nowy Sączi Wszystkie polskie

q  i poleca l u n i o  w nadzwyczajnym w yborze: K o ł / u K *  kolorower r a k ó w ,  K y n e ^ , t bl}łie z gwarancyą trwałości, K u f i  
„ i  Przy boi7  do podróży. Jako specjalność. K r a w u i y  i P e r f u m *  .

r o g  U k  n O r y a n S K l  a  ■- N il jjpMdąje niw pruskiego.
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Magazyn Henryka Schwarza
KRAKÓW, GRODZKA 13

Płaszcze gumowe. * Rękawiczki. * W achlarze.
Ruble przy zakupie po Kor. 2 56.

w tutkach 
cygaretowych  

pod nazwą:

9 9  poleca znana i  swych
Fabryka

Rudolfa Herl czki
W  K R A K O W IE .

Bazar krajowy w Krakowie, Rynek główny 20  (róg Brackiej)
poleca Kilimy, serdaki futrzane, koce i derki na konie.

Dom eksportow y a rt. technicznych

Inż. Bolesław Dmorowski
Lw ów , ul. Piekarska, 4

p o le c a  n a jn c w sr se

Lampy żarowe na naftę „Omega"
o sile  św ia t ła  ino św iee , d w a  r a zy  jaśn iejsza  od  
św ia t ła  „Auera" a  o p o łow ę ta ń sze  w  uzyu u.

Jest to szczyt doskonałości w stosunku do
światła, cgny, kpnstrukcyi • praktyczności!

Gśiia lampy kom pletuj jwiszfóijtł o sile 180 świec koi. 18, 
stołowa kor. 22, o sile światła 100 świec kor 14 Zapasów^ 
szkielko^M.lial., zapasowa .siatka 40 hal. (ttp ta r.cza  n i 3 
miesiąfe). Lampy te  mogą W c a le  mosiężne, niklowe, lub mie­
dziane Zalety tych żarowych lamp są: a) nigdy się mię, psują, 

 - /*oVł. A  M«SI ra.zv silniejsze światło, jak M

lampa, 2 ) skręcona świeci spoKojme uucim '  r i~\nn„n • , 1 , ,
HŚtwo eksploz ń poei gwarancją" .ńfyklnczone. Do każdej laini j  i <\ , s , o v adny 
opis użycia. Osobno nożna nabywać palniki żarowe^d ijacc się zastosować do ka­

żdej lamp.^* po jebnie kor, 7 i

III sali balowej, na loncercie i w teatrze
z , , r a l l  każdą^ęlaina.yoczi' wszystkich z podziwem;iia 
siebie, która używa oryout Uh. preparatów piękności 

kobietom ze wschodu nadają środki 
£#^jzarn zupełnej piękności i sdN$koii- 
czeniem wszystkich kosmeiyków. 
d§u gąriiitur składający ..się z kremu 

eryental.ieyo IK jjjf przeciw wszystkim nieczyste 
, ściom skóry, oryent. proszek do mycia (K L50) 
i oryent. mydło (K 1) które to obydwa środki 

^czynią skórę aksamitna, oryent. puder (K 2) i oryent 
perfuma K 1. fnnkó .K  10-50 P.dje.(lyńczo za po- 
pjżediiiem nadesłaniem nuleżytości wraz z 30, hal. 

a porto wysyła Perfum erja  Oryentale apfckfrH j
Gustawa Proche, Brcka, Bośnia.

Oilznaużbiir zlotem im 'lalom  na.w' rstawiłj, liyjic.inczuo] 
P a ry ża  1900 loku. 

w ,, j  n ou ic: lak . Roclmn liartw. rtost. 11! Halinka ;t& 
iv Krakowie: 1. Hamak i Ska d ro g u e rja  ml; Szewska, 1. 5,' 
w Przemy.iln; M. gcliwarź tip tekarz  i lnwliy. dostawca.

l1«.mil## rS Sł* r ?g0’ ?.ai?o«a K a - - .  naw ról bia­
l i ,  1.7. , ■ 1 4-—, ‘1,Trutego punkowego
?n<rla r ' * ,—’ P115™8 dartego w najlepszej ja- 
kosd. K 8 puchu szarego X 0 - - ,  białego 

19 —, puolni brzusznego K 12-—, od o1 kilogr. 
wysyłka H anke.

^ O T O W B  P I E R Z Y N Y
hiebioskiogo, żółtego lub  białego 

w iefkatof IS O -IIG  cm z dwoma 
pod.nsAamn u ie lk . 89,-58 cni., dostatefeznie wypchaue nowem ,'sza- 
Ir «A.czv  ZCiioa?5 5 ’ l 1! Pe,1‘ > trwałem Morzeni K IG — pOlpnchein 
i  P r ’ ,puc! " S  Ł  . 8MM p ierzyna  K 12, U . 16, poduszkę K 
a s * * 4} <$łeW W  V vl0,k:- 1 8 0 - liO  ąrn. K 15, 18, 29, poduszki 
r (!1U- 0 @ O -.5 - -  5-50. PodścióU i £ igi-mdlu 180-116 
MBB8 S *  i:’ wysyła za załiffika w bezpiatnem  opakow, od K 10 

U’a u to  J f l a x  B e r g e r ,  D eschenitz Nr. 701 (Bohmerwald . 
to m u la  ua m aterace, kooe, okrycia i inne a rtyku ły  n a  pościel 
aarm o i Ofimtuic. Towar niepodobająey się zam ieniam  lub zw ra- 

___________  cam pieniądze.

I p l®  I P H E M S i!  a l i j U a i M E l S l S l i i l E H l E l Z S
wieku doj­

rzałego 
będzie mieć 

cerę młodej panny, jeżeli 
użyje do swej toalety

KREMU, PUDRU i MYDŁU 
firmy J  S i m o n  w  P a r y ż u .

U m k a c  n a ś l a d o w n i c t w .

Ml

l i t o  rok p J n iH  nam przynieść coś dobrego,
przodewszystkicm naturalnie zdrowlfc' Kto jedjiak 
zdrowie chcą inrzYmać, musi się strzedz troskliwie; 
przeziębienia, kto żłtś;. nie^chce się; przeziębić, musi 
zażyw asz  przezorności.^aya prawdziwe Śodeńskie 
'.pastylki mineralne. Soduńskię',-usuwają katar szybko 
i .bez ..ciążliuSpijci. Przytem sąj tanie: pudełko za 
1 or 1 2:5 otrzymać można w aptekach, drogne- 
ryach i t. d. Jeneralne zastępstwo na Austro- 
W ęgry: IV . Th. Guntzert, ml i k. dost. nadworny, 
W iedeń, IV/, Grosse Nengasse 17.

Zapałki ń p o M n e !
Jedno naciśnięcie i ogień
zapomocą oryginału, perfekt

Imperatora.
Nie poró- 
wnj wać 
zlichemi 
naśladoiw 
nictwam. 
zapalnik 
kieszon­

kowy 
rÓM:no- 
cześnie

kieszonkowa lampa, bardzo 
ładnie lnklow., nadzwyczhj 
eleg. i praktyczim. Sposób 
nżyiSji bardzo pojedynczy je ­
dną ręką Nigdy me za\i odzi, 
użytek długoletni. Dokładny 
opis przy każdej przesyłce. 
Cena . szt. K łsj33 szt K 8, 
6 szt. K 14, 12 szt K :2-5. 
Tensam eleg posrebrzany 
i n-towany lub srebro ch.ń- 
skie a szt. K 4'50 frdnko do 
każdej stacji pocztou ej. Re- 
zerwovie kamyki zapalne 
35 h. z i sztukę, 6 szt. K 2, 
12 szt. K 3. Podobne aparaty 
lećż nie oryginalny. perfekf 
imperątor tylko K 2 za s?t., 

6 szt. K 11, 12 szt. K 19. 
Wysyłka za poprsędtiiem na­
desłaniem uależytośc.i lub za 

zaliczką (35 hal. więcsj).
.1. 11. U a b in o w ir z

Wien VII, L ind en g asse  2 —K Z 7

J T E R W O W I
sercowo- i piersiowo cliorzy jako 
i ci którzy c ierp ią  na  niedoma­
gan ia  żołądka, bezsennność, u- 
ezucie strachu, drgaw ki, zaw roty
1 padaczkę powinni pic codzien­
nie zam iast kawy lub herbaty  
tylko K O S JE łV ’A  p o ż y w n a  
h e r b a t a  w z m a c n ia j ą c a  T E O U f .  
Karton Kor. 1*10, 6 .kartonów 
Kor. 6 —. N ajm niejsza wysyłka
2 paczki za  poprzedniem  ‘ nadt ■ 
słan. uależytości lub za  zaliczką

Skład główny: 
P H I L I P P  R Ó N E N  

A p o th ek e  in S i t z e n d o r f  85 30. 
bei W ien . N iede r> Ó ste r r .

Skarb?®
prawdziwym dla cierpią­
cych na następstwa błę­
dów młodości jest słynne 

dzieło ilustrowane 
D r a  u te ta u ’a

Ochrona własna
Nowe wydanie polskie 

Cena 2 £.'r.
Niechaj czyta je każdy 
doznający na sobie sku­

tków takich nałogów. 
Do nabycia przez Ver- 

lags-tóayazin Leipzig 
Neumarkt 21 (w Lipsku, 

w Saksonii), jakoteż 
przez każdą księgarnię.

f r r J T W e t o n r n / e k  jakotdż dochód uboczny możi 
p  j  ® *V  uzyska®  pizoz- wyrób łatwy,

aitykułóuf ■kilkąf.-jrecapt tego rodzaju do odstąpienia j 
cenie 10 koron począwszy w zwyż. 

Zgłoszenia z marką na odpowiedź pod „Wyrób*' post 
.restante Kraków 6, zâ : okazaniem kwitu inseratoweg

Na karnawał|
tlwagal W niedziele

p o le c a  Bluzy, Halki, Żahoty, Byszki, Rękaw iczki, Pog- 
ozochji , W achlarze, Szale, W stążki, K oronki, Aplikacye,
Stroiki. Pcrfum erye. N ajnow sze p rzy b ran ia  do sukien

oraz fraybory flo s«acia doraonego,
święta sklep zamknięty. ,  KRAKOY/, RYN3K L. A-B obok głów nej trafiki

■x--x**
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MAGAZYN k o n fek c y i  d a m s k ie j !
Leona Grabowskiego WKni!ai»rlî ygg ‘|-*

poleca bogaty wybór okryć damskich i kcstyumów bluzek 
strojnych i angielskich, boa strusich i rękawiczek.

Sprzedaż m ateryałów  na metry. W Ł A S N A  P R A C O W N I A .

n ^ irrw-yi i>w iwi

MAURYCY LEBLAMC.

f
Tajemnicze przygodyjfArseniusza Łupina.

2 0  (Ciąg dalszy).

S z a n s e  p o w o d z e n ia  b y ły  t e  sa m e . I  Ł u p in  d la  
p o z n a n ia  ta je m n ic y  z u ż y ł  ty lk o  d z ie s ię ć  d n i'

J a k ie ż  b y ły  t e  śr o d k i i t e  sz a n s e ?  O g ra n ic z a ły  
s ię  o n e  do zn a jo m o śc i ty lk o  b r o sz u r y , w y d a n ej 1;815 
ro k u , k tó r ą  Ł u p in  z n a la z ł b ez  w ą tp ie n ia  p r z y p a d k o ­
w o  i d z ięk i k tó re j udato m u s ię  o d szu k a ć  w  k s ią ż c e  
do n a b o ż e ń s tw a  M a ry i A n to n in y  n ie zb ęd n y  d o k u ­
m e n t. B r o sz u r a  w ię c  i  d o k u m e n t są  to  fu n d a ­
m e n ty , na k tó r y c h  o p a r ł s ię  Ł u p in . N a  n ich  z b u d o ­
w a ł  c a ły  g m a c h  b e z  żadne] obcej p o m o c y . Z b ad an ie  
b r o sz u r y  i  zb a d a n ie  d o k u m e n tu  b y ły  ca łem  d z ie łem . 
A  c z y  B e a u tr e le t  n ie  m o ż e  p o s tą p ić  w  ren  sa m  s p o ­
s ó b ?  P o  co t a  b e z p o ż y to c z n a  w a lk a ?  P o co  t e  d a re­
m n e  p o s z u k iw a n ia  i b a d an ia  lu d z i, k tó r e  m o g ą  p r z y ­
n ie ść , c h o ć b y  u n ik a ł s ta r a n n ie  w s z e lk ic h  z a sa d z e k ,  
ty lk o  jak  n a jg o r sz y  r e z u lta t?

P o s ta n o w ie u ie  je g o  b y ło  ja sn e  i s ta n o w c z e  i s t o ­
su ją c  s ię  do n ie g o , w c h o d z ił ,  jak p r z e c z u w a ł, n a  do 
brą  d r o g ę . P r z e d e w s z y s tk ie m  o p u śc ił  b e z  ża d n y c h  
w y r z u t ó w  s w e g o  k o le g ę  z  l ic eu m  i p r z tn ió s ł  s ię  na  
m ieszk a n ie  do m a łe g o  h o te l ik u  w  śr o d k u  P a r y ż a .  
N ie  w y c h o d z ił  z  n ie g o  c a ły m i d n iam i. Go n a jw y ż e j  
ja d a ł w  r e s ta u r a c y i h o te lo w e j .  R e s z t ę  c z a s u  sp ęd za ł  
n a  r o z m y ś la n iu  w  s w y m  p o k o ju , z a m k n ię ty  n a  k lu cz  
i  z  p o sp u sz c z a n e m i r o le ta m i w  o k n ie .

„ D z ie s ię ć  d n i“ p o w ie d z ia ł  A r se n ju sz  Ł u p in . B e ­
a u tr e le t ,  s ta r a ją c  s ię  za p o m n ie ć  o w s z y s tk ie m , co 
dotąd  u c z y n ił  i n ie  p r z y p o m in a ją c  so b ie  n ic  in n e g o ,  
ja k  ty lk o  t r e ś ć  b r o sz u r y  i d o k u m en tu , p r a g n ą ł g o ­
rąco n ie  p r z e k r o c z y ć  ty c h  d z ie s ię c iu  dni. M i­
nął je d n a k  d z ień  je d e n a s ty ,  p r z e s z e d ł i d w u n a s ty .  
T r z y n a s te g o  dn ia  ;uk by ś w ia t ło  ja k ie ś  o ś w ie c iło  m u  
tę  ta jem n icę  i s z y b k o , z s z a lo n y m  p o śp iec h e m  m y ś li ,  
k tó re  r o z w ija ją  s ię  w  n a s n a g le  jak c u d o w n e  r o ś l i ­
n y , c a ła  p r a w d a  ja w i ła  m u s ię  w  g ło w ie .  W ie c z o ­
rem  te g o  t r z y n a s t e g o  d n ia  n ie  zn a ł j e s z c z e  an i s ł o ­
w a  ta je m n ic y , z d o b y ł ju ż  jed n a k  z w s z e lk ą  p e w n o śc ią  
m e to d ę , k tó r a  p o w in n a  d o p r o w a d z ić  do o d k ry c ia ,  
a k tó re j b ez  w ą tp ie n ia  u ż y ł  i Ł u p in . M eto d a  ta  
b y ła  bard zo  p r o s ta  i w y p ły w a ła  z te g o  ty lk o  z a ło ­
ż en ia : c z y  ] e s t  jak i z w ią z e k  m ię d z y  ty m i w s z y s t  
kim i m niej lu b  w ię c e j  w a ż n y m i fa k ta m i h is t o r y ­
czn y m i, z  k tó r y m i b r o sz u r a  w ią ż e  ta je m n ic ę  I g ły  
W y d r ą ż o n e j?  R o z m a ito ś ć  c z y n iła  o d p o w ie d ź  d o ść  
tru d n ą . P o  g łę b c k io m  jed n ak  b a d an iu , ja k ie m u  o d ­
d a ł s ię  B e a u tr e le t ,  d o sz e d ł on  do w y d o b y c ia  z ty c h  
w s z y s tk ic h  s z c z e g ó łó w  z a sa d n ic z e g o  ich  ch a ra k teru .  
W s z y s t k ie ,  b ez  w y ją tk u  z d a r ze n ia  o d b y w a ły  s ię  
w_ g ra n ica ch  d a w n ej N e u s tr ie ,  o d p o w ia d a ją cej m niej 
w ię c e j  d z is ie jsze j  Ń o r m a n d y i. W s z y s c y  b o h a te r o w ie  
te j  fa n ta s ty c z n e j  a w a n tu r y  b y li  N o r m a n a m i, lub  
p rzy n a jm n ie j ta m  d z ia ła li.

B e a u tr e le t  z a c z ą ł sp r a w d z a ć  fa k ty  w  h is to r y i .  
T en  R o li,  lu b  R o llo n , p o s ia d a cz  ta je m u ic y  I g ły ,  b y ł  
p ie r w sz y m  k s ię c ie m  n o rm a n sk im . W ilh e lm  Z d o b y ­
w c a , król a n g ie ls k i ,  k tó r e g o  sz ta n d a r  b y ł  z a k o ń c z o ­
n y  n a  k s z ta łt  I g d y , b y ł  r ó w n ie ż  k s ię c ie m  N o rm a n -  
d y i. W  R o u en  w ła ś n ie  A n g lic y  sp a li l i  n a  s t o s ie  J o ­
a n n ę d ’A a r c , zn a ją cą  te n  s e k r e t .  I  na p o c z ą tk u  t y c h  
zd a rzeń  d o w ó d z ca , k tó r y  z a  sw ó j  oku p  w y d a ł C e ­
z a r o w i ta jem n icę  I g ły ,  b y ł n a cz e ln ik ie m  lu d u , ż y ją -  
c e g o  w  g r a n ica c h  ob ecn ej Ń o r m a n d y i, w  sa m y m  jej 
śr o d k u  w  C au x .

H y p o te z a  n a b iera  w ię k sz e j  w a g i .  P o le  p o s z u k i­
w a ń  z a c ie śn ia  s ię . R o u en , b r z e g i S e k w a n y , kraj 
C a u x ... w s z y s tk ie  d r o g i zm ie rz a ją  w  te  s tr o n y . J e ­
ż e l i  s ię  w e ź m ie  pod  u w a g ę  k r ó ló w  fr a n c u sk ic h ,  
w  c z a s ie , g d y  s e k r e t  z o s ta ł  s tr a c o n y  d la  k s ią ż ą t

w  Ń o r m a n d y i i ich  n a s tę p c ó w , k r ó ló w  A n g li i ,  a  s ta ł  
s ię  w ła sn o śc ią  fr a n c u sk ie g o  d om u k r ó le w s k ie g o , u j­
r z y m y , iż  H en ry k  I V  o b le g a ł  R o u en  i w y g r a ł  w a l­
k ę  pod  A r ą u e s , p od  b ra m a m i D ie p p e , a  F r a n c isz e k  
I. z a ło ż y ł  H a v r e  i w y m ó w ił  t e  d o n io s łe  s ło w a :  
„ K r ó lo w ie  F r a n c y i  p o sia d a ją  ta jem n ice , k tó r e  k ieru ją  
rzecza m i i lo sa m i m ia s tu .

R o u e i ,  D ie p p e , H a v r e .. .  t r z y  k ą ty  tr ó jk ą tu , tr z y  
w ie lk ie  m ia sta  n a  tr z e c h  p u n k ta ch , a  w  śro d k u  
kraj C au x .

V /  X V I I  w ie k u  L u d w ik  X I V  p a li k s ią ż k ę , w  k tó ­
rej n ie zn a jo m y  w y j a w ił  p r a w d ę  K a p ita n  d e  L a rb ey -  
r ie  p o r y w a  je d e n  e g z e m p la r z , k o r z y s ta  z ta jem n icy ,  
za b iera  p e w n ą  i lo ś ć  k o s z to w n o ś c i  i n a p a d n ię ty  p rzez  
z ło c z j ń  ó w  u m iera  z a m o rd o w a n y . I w  ja k ie m  m iej­
scu  d ok on an o  n a p a d u ?  G ii l lo n !  G a ili ir,, m a łe  m ia  
s te c z k o  p o ło ż o n e  n a  d ro d ze  w io d ą c e j z H a w r u . R o u ­
en lub  D ie p p e  do P a r y ż a . W  ro k  p o tem  L u d w ik  
X I V  k u p u je  p o s ia d ło ść  i b u d u je  za m ek  I g la s t y .  J a ­
k ie  w y b r a ł m ie js c e ?  ś r o d e k  F r a n c y i. W  te n  sp o só b  
c ie k a w i z o s ta l i  w y w ie d z e n i  w  p o le . N ie  sz u k a ją  już  
w  Ń o r m a n d y i.

R o u en ... D ie p p e ...  H a v r e .. .  T r ó jk ą t  w  C a u x ...  
W s z y s t k o  j e s t  w  n im ... Z  jednej s t r o n y  m o rze . 
Z  d ru g ie j S e k w a n a . Z  tr ze c ie j  d o lin y , p r o w a d z ą c e  
z R o u en  do D ie p p e .

J a k iś  n o w y  b ły sk  o ś w ie c ił  u m y s ł  B e a u tr e le ta .  
T a  p r z e s tr z e ń , z a w a r ta  m ię d z y  b r z e g a m i S e k w a n y  
i  k a n a łu  L a  M anche, j e s t  z a w s z e  te re n e m  o p e r a c y i  
A r se n iu s z a  Ł up in a . Od d z ie s ię c iu  la t  w  t y c h  w ła -  
śu ie  o k o lica ch  c ią g le  s ię  p o ja w ia ł, ja k b y  w  śro d k u  
te g o  k ra ju , ta k  ś c iś le  z w ią z a n e g o  z le g e n d ą  I g ły  
W y d r ą ż o n e j ,  m ia l s w o je  sc h r o n ie n ie . S p r a w a  B a r o ­
n a  C a h o rn ?  N a  b rz eg a c h  S e k w a n y  m ię d z y  R o u en  
i H a v re m . S p r a w a  T h ib er m en il?  Z d ru g ie j s tr o n y  m ię-  
R o u en  a  D ie p p e . W ła m a n ia  G iu c h e t ,  M o n tig n y ,  
C ra sM lle?  W  sa m y m  śr o d k u  C a u x .

D o k ą d  Ł u p in  s ię  u d a ł, g d y  z o s ta ł  n a p a d n ię ty  
i z w ią z a n y  p r z ez  F io tr a  O n fr e y , za b ó jc ę  z u l ic y  L a- 
fo n ta in e ?  D o  R ou en .

G d zie  S h e r lo c k  H o lm e s , w ię z ie ń  Ł u p in a , z o s ta ł  
w y s a d z o n y  n a  ja c h t?  K o ło  H a v ru .

A  g d z ie  s ię  r o z e g r a ł o s ta tn i  d ra m a t?  W A m b r u -  
m e s y ,  n a  d ro d ze  z  H a v r u  do D ie p p e .  
i R o u e n , D ie p p e , H a v r e , c ią g le  te n  sa m  tr ó jk ą t.  

T  ' T a k  w ię c  A r se n ju sz  Ł u p in , z n a la z łs z y  p rzed  k il­
k u  la t y  t ę  b r o sz u r k ę  i d o w ie d z ia w s z y  s ię ,  g d z ie  
M a ry a  A n to m  na u k r y w a ła  te n  d o k u m en t, d o s ta ł  
w  s w e  r ęce  je j  k s ią ż k ę  do n a b o ż e ń s tw a . P o s ia d a ją c  
ten  d o k u m e n t, w y r u -iz G  n a  p o s z u k iw a n ie , z n a la z ł  
i te r a z  ta m  s ię  u sa d o w ił.

B e a u tr e le t  w y r u s z y ł  r ó w n ie ż  n a  p o sz u k iw a n ie .
W y j e c h a ł  w z r u s z o n y , m y ś lą c  o p o d ró ż y , k tó rej  

p rzed  nim  d o k on a! Ł u p in , p r z e p e łn io n y  n a d zie ja m i,  
k tó r e  ż y w i ł  i Ł u p in , g d y  s z e d ł  p o  o d k r y c ie  ta je ­
m n ic y , dającej jej p o s ia d a c z o w i ta k  w ie lk ą  p o tę g ę -  
C z y  jp go  w y s i łk i  z o s ta n ą  u w ie ń c z o n e  ta k iem  sa m em  
p o w o d z e n ie m ?

P ie s z o ,  p r z eb ra n y , z w ę z e łk ie m  n a  k iju , o p a r ty m  
n a  r a m ien iu , o p u śc ił  rano  R o u en , ja k  m io d y  w .yrc  
b n ik , p o sz u k u ją c y  p r a c y . P o s z e d ł  w p r o s t  do D u cla ir , 
g d z ie  z ja d ł śn ia d a n ie . P o  w y jś c iu  z  m ia s te c z k a  t r z y ­
m a ł s ię  b r z e g ó w  S e k w a n y  i p r a w ie  jej n ie  o p u sz c z a ł.  
I n s t y n k t  je g o  w s p o m n o ż o n y  r o z u m o w a n ie m , k ie r o w a ł  
g o  c ią g le  do k r ę ty c h  b r z e g ó w  te j  r zek i. P o  z łu p ie -  
niu  za m k u  C ah orn , S e k w a n ą  w y w ie z io n o  z n ie g o  
zb io r y . P o  o g r a b ie n iu  k a p lic y , ku S e k w a n ie  w y s ła ­
no p o są g i. M ożn aby p r z y p u s z c z a ć , ż e  m ię d z y  R o u en  
a H a v r e  p e łn iła  s łu ż b ę  c a ła  f lo ty lla , s t a t k ó w , n a  k t ó ­
r y c h  e k sp e d y o w a n o  b o g a c tw a  a r t y s t y c z n e  k ra ju  
w  s tr o n y  a m e ry k a ń sk ic h  m ilio n e r ó w .

Od m ia s te c z k a  do m ia s te c z k a , od  r z e k i do m o ­
r za  B e a u tr e le t  w ę s z y ł  w s z ę d z ie ^ n a d s ta w ia ją c  c ią g le  
u s z ó w , w s z ę d z ie  sz u k a ją c  w y ja ś n ie n ia  s w e j  ta jem u 1- 
c y . M oże w  te m  w z g ó r z u  u k r y ta  j e s t  ca ła  p r a w d a ?  
A  m o ż e  w  ta m ty m  le s ie ?  L ub w  d om k ach  te j  w io ­
sk i?  M oże  ja k ie  n ie zn a cz ą ce  s ło w o  w ie śn ia k a , s p o t ­
k a n e g o  n a  d r o d z e , d o p ro w a d z i g o  do c e lu  ?

P e w n e g o  dn ia  o d p o c z y w a ł w  o b e r ż y  k o ło  s ta r o  
ż y tn e g o  m ia s ta  H o n fleu r . N a p r z e c iw  n ie g o  s ie d z ia ł  
ja k iś n o im a n d zk i h a n d la rz  k o n i o c ze rw o n e j t w a r z y ,  
u b ra n y  w  d łu g ą  b lu z ę  i tr z y m a ją c  w  ręk u  w ie lk i  
b a t. P o  k ilk u  c h w ila ib  w y d a ło  s ię  B e a u tr e le to w i,  że  
te n  c z ło w ie k  p r z y g lą d a  m u s ię  z u w a g ą , ja k b y  g o  
zn a ł, lu b  s ta r a ł  s ię  p r z y p o m n ie ć  g o  so b ie .'

—  E h !  —  p o m y ś la ł  —  m y lę  s ię , n ig d y  g o  n ie  
w id z ia ł em , ani on  m nie . W is to c ie  c z ło w ie k  te n  
z d a w a ł s ię  o d tą d  n ie  z a jm o w a ć  t m. Z a p a lił fa jk ę , 
zażą d a ł k a w y  i k o n ia k u  i n a jsp o k o jn iej je w y p ił .  
P o  sk o ń czen iu  s w e g o  śn ia d a n ia  B e a u tr e le t  z a p la c ii  
i w s ta ł.  W  c h w il i  g d y  m ia l w y c h o d z ić , w e s z ła  g ru p  
k a  lu d z i, w s k u te k  c z e g o  p rzez  k ilk a  se k u u d  m u s ia ł  
s ię  z a tr z y m a ć  k o lo  s to łu  h an d la rza  k on i. U s ły s z a ł  
w y p o w ie d z ia n e  sz e p te m  s tó w a :

—  D z ie ń  d o b ry , p a n ie  B e a u tr e le t .
Iz y d o r  n ie  w a h a ł s ię . S ia d t k o ło  n ie g o  i r z e k ł:
—  T ak , to  ja ... le c z  p a n  k to  j e s t?  J a k  m n ie  

pan  p o z n a ł?
—  D o ś ć  ła tw o .. .  ch o c ia ż  p a n a  -w idziałem  ty lk o  

sp o r tr e to w a n e g o  w  d z ien n ik a ch . P a n  j e s t  ź le , ż e  ta k  
p o w ie m , z a m a sk o w a n y .

M iał w y r a ź n y  a k c e n t cu d z o z ie m sk i i B e a u tr e le t ,  
p r z y g lą d a ją c  m u  s ię , z d a w a ł s ię  d o s tr z e g a ć  n a  je g o  
tw a r z y  i ca łe j p o s ta c i  s z iu c z n ą  m a sk ę.

—  K to  p a n  j e s t  —  p o w tó r z y ł .. .  —  k to  pan  
j e s t ?

N ie z n a jo m y  u śm ie c h n ą ł s i ę .
—  P a n  m n ie  n ie  p o z n a je ?
—  N ie . N ig d y  pan a  n ie  w id z ia łe m .
—  J a k  i ja  pana. N ie c h  p a n  so b ie  p r z y p o m n i...  

I  m ój p o r tr e t  u k a zu je  s ię  ń 'et ś z  y  d z ien n ik a ch ... 
a n a w e t  d e ść  c z ę s to . . .  N o  i  ja k że  ?

—  N ie  w ie m ...
—  S h e r lo c k  H o lm e s .
S p o tk a n ie  b y ło  d z’ v n e . le c z  za ra zem  i zn a czą ce . 

M ło d y  u c z e ń  d o m y ś li ł  s ię  odrazu  w s z y s t k ie g o .  P o  
w y m ia n ie  k ilk u  b a n a ln y ch  g r z e c z n o ś c i r z e k i do S h er -  
lock a:

—  Przypuszczam, że  j e ż e l i  pan j e s t  tutaj... to 
z e  względu na niego?

T a k ...
—  A  w ię c  pan są d z i, ż e  m o ż e m y  sp o d z ie w a ć  

s ię  p o w o d z e n ia ...  w  te j  s tr o n ie .. .
—  J e s te m  cego  p e w n y .
R a u o ść , jak iej B e a u tr e le t  d o z n a ł, ż e  H o lm e s  j e s t  

t e g o  zd an ia  co i on , z m ie sz a n a  b y ła  z  p e w n e m  n ie ­
za d o w o le n iem . J e ż e li  A n g lik  o s ią g n ie  ten. c e l,  to  
z w y c ię s t w o  b ęd z ie  p o d z ie lo n e , a n a w e t  k to  w ie ,  c zy  
n ie  o s ią g n ie  on g o  p ie rw ej ód n ie g o ?

Ma p an ja k je  d o w o d y  ? w s k a z ó w k i?
N ie c h  s ię  pan  n ie  boi —  r o z e śm ia ł s ię  A n ­

g lik ,  od g a d u ją c  p o w o d y  je g o  n ie p o k o ju  —  n ie  idę  
po p ań sk iej d rod ze . P a n , to  j e s t  d o k u m en t, b r o sz u ­
ra ... r z e c z y , k tó r e  n ie  w z b u d z a ją  w e  m n ie  w ie lk ie j  
u fn o śc i.

—  A  p a n ?
—  Ja , n ie  to  je s te m .
—  G zy d o p u śc ił s ię  n ie d y s k r e 'y i? . . .
1—  N ie . O zy  p r z y p o m in a  p a n  so b ie  h is to r y ę  d y a -  

dem u, h is to r y ę  k s ię c ia  C h a rm era ce?
—  O w sz e m .
—  G zy p a m ię ta  p a n  W ik tO iy ę , s ta r ą  m am k ę  

Ł u p in a , k tó rej m ój p r z y ja c ie j  G anim ard p o z w o li ł  
um knąć w  p o d sta w io n e j  k a r e tce  w ię z ie n n e j?

—  N ie .
—  N a tr a fiłe m  w ła ś n ie  na, ś la d  te j  W ik t o r y i .  

M ieszk a  w  m ałej fe r m ie , n ied a lek o  od  d r o g i n a r o ­
d o w ej nr. 2 5 .  T a  d r o g a  p r o w a d z i z H a v ru  do L ille ,  
P r z e z  W ik to r y ę  d o ja ę  ła tw o  do Ł u p in a .

—  W y m a g a  to  w ie le  c za su .

—  M n iejsza  z te m . P o r z u c iłe m  w s z y s t k ie  in n e  
sp r a w y . O dd ałem  s ię  ty lk o  te j. M ięd zy  m ną a L u  
p m em  to c z y  s ię  w a lk a ...  w a lk a  n a  śm ierć .

S ło w a  t e  w y m ó w ił  z  ja k ą ś z a c ie k ło śc ią , w  k t ó ­
rej c z u ło  s ię  n ie n a w iść  z a  d o zn a n e  p o n iż e n ia , n ien a-
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'O ść  p r z e c iw k o  w r o g o w i ,  z a  w y p r o w a d z e n ie  w  p o ­
le  i  w y s z y d z e n ie .

—  N ie c h  p a n  ju ż  id z ie , s z e p n ą ł. ..  p a tr z ą  _ n a  
nas. . t o  n ie b e z p ie c z n e ...  N ie c h  pan  jed n ak  p a m ię ta  
m e s ło w a :  d z ień , w  k tó r y m  ja i Ł u p in  s ta n ie m y  
p r z e c iw  so b ie , b ę d z ie  tr a g ic z n y m  k oń cem  n aszej  
w a lk i.

B e a u tr e le t  o p u śc ił  E o lm e s a  z u p e łn ie  u sp o k o jo n y , 
ż e  n ie  m a p o tr z e b y  o b a w ia ć  s ię ,  b y  A n g lik  w y p r z e ­
d ził g o .  Jak i je sz c z e  d o w ó d  p r z y n o s i m u to  p r z y ­

p a d k o w e  sp o tk a n ie !  D r o g a  z  H h w ju  do L /lle  p r z e ­
ch o d z i p r z e z  D ie p p e  ! J e s t  to  g łó w n a  d r o g a  w  C a u x ! 
I  w ła śn ie  w  fe rm ie , w  p o b liż u  te ) d r o g i, m ieszk a  
W ik to r y a ,  c z y l i  Ł u p in , p o n ie w a ż  jed en  n ie  ch o d z i 
b e z  d r u g ie j, p an  liez s łu ż ą c e j , ś le p o  so b ie  oddanej.

—  J e ż e li  o k o lic z n o śc i d o s ta r c z a ją  m i n o w e g o  
p o tw ie r d z e n ia , m ó w ił  do s ie b ie  m ło d y  c z ło w ie k , t c  
z n a c z y , że  p r z y p u s z c z e n ie  m e j e s t  s łu s z n e . Z jed n ej  
s tr o n y  p e w n o ść  n a jz u p e łn ie jsz a  c o  do b r z e g ó w  S e ­
k w a n y , z  d ru g iej s tr o n y  ta  sa m a  p e w n o ść  co  do  
d r o g i n a r o d o w ej. 1 S e k w a n a  i d r o g a  łą c z ą  s ię  
w  H a w r z e , m ie śc ie  F r a n c is z k a  I , m ie ś c ie  ta jem n icy . 
G ran ice  z a c ie śn ia ją  s ię . C a u x  n ie  j e s t  w ie lk ie , a p rzy - 
te m  ty lk o  za ch o d n ią  je g o  c z ę ść  m u sz ę  zbadać.

Z zap atem  w z ią ł  s ię  do p racy . „ J e ż e li  Ł u p in  
tc, z n a la z ł, to  n iem a  r a c y i, b y m  ja t e g o  m e  z n a la z ł14, 
n ie  p r z e s ta w a ł p o w ta r z a ć  sob  e Iz y d o r . Ł u p in  m u ­
s ia ł m ieć  z  p e w n o śc ią  jak ąś w y ż s z o ś ć  nad  n im , m o ­
ż e  zn a ł d o sk o n a le  c a łą  o k o lic ę , s ły s z a ł  w s z y s t k ie  l e ­

g e n d y  m ie js c o w e , ty m c z a se m  B e a u tr e le t  n ie  w ie ­
d z ia ł n ic , n ie  zn a ł z u p e łn ie  kraju , raz ty lk o  g o  p rze ­
b ie g a ł i to  bardzo  p o w ie r z u o w n ie , z  p o w o d a  w ła m a n ia  
w  A m b ru m esy .

N ic  co n ie  z n a c z y !  C h o ćb y  m ia ł p o ś w ię c ić  d z ie ­
s ię ć  la t  s w e g o  ż y c ia  n a  z d o b y c ie  t e g o ,  n ie  b ęd z ie  
ich  ż a ło w a ł. Ł u p in  b y ł  ta m . W id z ia ł  g o . O d g a d y ­
w a ł  g o . O cz ek iw a ł na k a żd y m  z a k r ę c ie  d r o g i, j a  
sk ra ju  la su , p rzy  w y j ś c iu  z k a ż d e g o  m ia ste cz k a .  
I  ch oć  s ię  c ią g le  z a w o d z ił,  z a w s z e  z n a jd o w a ł r& cyę, 
b y  u p iera ć  s ię  p r z y  s w e m  m n iem a n iu .

C zęsto  s ia d a ł w p r z y d r o ż n y c h  r o w a c h  i z a g łę ­
b ia ł s ię  w  bad an iu  k o p ii d o k u m en tu , k tó rą  z a w s z e  
m ia ł p r z y  so b ie  z  l ic zb a m i, z a m ien io n em i już n a  s a ­
m o g ło sk i:

e . a. a., e .. e .. a, a . 
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C zęsto  ta k ż e  k ła d ł s ię  w e d łu g  sw e g o  z w y c z a ju  
na w z n a k  n a  tr a w ie  i ca łem i g o d z in a m i r o z m y ś la ł.  
M iał c za s . P r z y s z ło ś ć  n a le ż a ła  do n ieg o . Z d z iw n ą  
c ie r p liw o śc ią  p rz ec h o d z ił od S e k w a n y  do m o rza  i o d

m o rza  do S e k w a n y , t o  o d d a la ją c  s ię  s t o n n io w o , to  
p o w ra c a ją c  z n o w u  i  n ie  o p u sz c z a ją c  d a n e g o  te r e n u  
d o p ó k i n ie  s tw ie r d z i ł ,  ż e  tu ta j n ie  z d o b ę d z ie  ż a d n y c h  
w s k a z ó w e k . Z bad a ł, z m ie r z y ł  w z d łu ż  i y /s z e r z  
M o n tiy ill ie r s , S a in t  R o m a in , 0< t e v il le ,  G o n n e y ilD  
C r ią u e to t. W ie c z o r a m i p u k a ł do w ie ś n ia k ó w , pro  
sz ą c  ich  o  n o c le g . P o  o b ie d z ie  p a 'o n o  fa jk i i g a w ę ­
d zo n o . P r o s i ł  ich , b y  m u o p o w ia d a n o  m ie j s c o w e  le ­
g e n d y , jak iem i sk ra c a li so b ie  d łu g ie  z im o w e  w ie ­
c z o r y . I  z a w s z e  p o w ta r z a ło  s ię  to  w ie c z n e  p y t a ­
n ie :

—  A  I g ła ?  L e g e n d a  o  W y d r ą ż o n e j  I g le . . .  N ie  
z n a c ie  je j?

—  N ie .. .  n ie  s ły s z e l i ś m y  ta k ie j .
—  P r z y p o m u ijc ie  so b ie  ja k ie  o p o w ia d a n ie  s ta r e j  

k o b ie ty . . .  c o ś , g d z ie b y  c h o d z iło  o I g łę . . .  M oże  t,o 
b ęd z ie  z a c z a r o w a n a  ig ła ? . . .

N ic . Ż ad n ej le g e n d y , żadnej b a jk i!  N a  d r u g i  
dzień  ra n o  o d c h o d z ił  na  d a lsz e  p o s z u k iw a n ie .

P e w n e g o  dn ia  p r z e sz e d ł p r z e z  m iłe  m ia s te c z k o  
S a in t  J o u in , w z n o s z ą c e  s ię  nań  m o rzem  i s p u ś c ił  s ię  
p o m ię d z y  u r w is t e  s k a ły ,  c ią g n ą c e  s ię  w z d łu ż  m o r ­
sk ie g o  b r z eg u .

(Ciąg Jalszy nastąpi),

Z A K Ł A D  P O G R Z E B O W Y  J A N A  W O L N E G O
U elefoa SSL KRAKÓW, u!ica św. Tomaszs L. 4.

/(alosze rosyjskie i amerykańskie.
t r i  e la s t y c z n a ,  k it  i  g ip s  d o  u s z c z e ln ia -  

uivVlI\1 n ią  d r z w i  i o k ie n  o d  z im n a .

ROGOŻKI K O S Ó W  SZ C Z O T K O W E

OLIWY do m aszyn i autom obilów
k r a jo w e , m in e r a ln e  i  k a u k a z k ie .

Oliwa lecerska i rzepakowa. 
LATAE. KI  stajenne i ręczne.

Wyroby s^zotkarskie. IS ltL
S z c z o tk i  d o  z a m ia t a n ia .  S z c z o tk i  i  a p a r a t y  do fr o ­
t e r o w a n ia .  S z c z o tk i  i a p a r a t y  do czyszczenia d y w a n ó w .

SHPID3L ds c g s a n U  ciułali i przyM w  i k a n n y c h .

Sanki
jRoiil]) sportowe

Sanki
dla dzieci. -

Sanki
szwajcarskie z 

kier. i hamulcem

SKI (NARTY)
-jaski bambusowe do liiart. — Obręcze śniegowe.

T*oIecają najtaniej

T § i j | : i  S k ą  l \ r a | ^ o w
K Y J f N K  37.

M Y D Ł A ! MYDŁA!

1 karto n 3 npzskzako ourS1- .

P erfum y, m yd ła  i p u d ry
K r a jo w e , f r a n c u s k ie  i a r .g ić ls k le .

CCHAMPCO-TAROOL do mycia głowy i przeciw ipieżowi 
„ADA iŁID" krem i płyn przeciw cmarszczkon..

Mydlą kwiatowe o sii: ycli zapachach l  karton 
fi sztnk za k oro o 1 •—

Pierwszorzędna
Pracownia SUKIEN MĘSKICH

Leona Grabowskiego GabćJtGrabowski
w  K r » łica’ i« . n l i e m  Ł . a * . T e l e C i f r - i  W r .  R © 1 .

.... j:: ,y |  Zabawki, Konie na biegunach, p 07P7 
j j L| | i  |  Gry towarzyskie HISwSfcl U. U/lli

K R A K O W I E .  U,"LIT3A A jcjj

Ilasta limm, Mi
Ulica i f t p i  L 3. —  Hotel p  —  Teleton 518. 

Magazyn galanteryjny. 
Skład b ielizny, kapeluszy, 

obuwia i przyborów do 
podróży.
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Zagadki do nagrody.
T rójk ąt m a g iczn y .

Ułożył H. A. Kruj-ocki, Warszawa.

Z a g a d k a .
Ułożyła K. Bartnikówna, Żarki.

Ł am igłów k a
Ułożył S. Darziger, Osiny.

Wprost jestem rzeką w Azyi znaną 
A wspak postacią w biblii opisaną.

Kwadraty i kreski zastąpić w ten sposób literami, aby pows 
tały wyrazy o podanem niżej znaczeniu. Pierwszy rząd pozio­
my i pionowy utworzą nazwisko niemieckiej prowincyi.

□  □ □ □ □ □ □ □ □  

□

A ry tm o g ra f.
Ułożył H. A. Krupecki, Warszawa.

Cyfry zastąpić literami, aby utworzyły szereg wyrazów' 
o podanem znaczeniu. Środkowy rząd da imię i nazwisko het­
mana polskiego.

j wadraty i kreski zastąpić w ten sposób literami, aby rząd 
środkowy, czytany z góry ua dół, utworzył imię i nazwisko 
króla polskiego.

ł

n -  
□

□

□

□

□

Znacsenie. it i/riiióir : 1 Szukany w i raż. 2. Bogini myśliw- 
stwa 3. Inąfcże; podanie. 4. Imie męskie. 6. Moneta pruska. 6. 
Olbrzym, znany z mitologii skandynawskiej, od którego ma po­
chodzić Świat. 7. 1 rzyiuiek.fi?. Nażwa jednej z kart. 9. Spół­
głoska.

L o g o g ry f.

Ułożył H. A. Krupecki, Wurezawa.

Kwadraty i kreski zastąpić odpowiedniemi lihrami -.by 
powstał szereg wyraiów o podanem znaczeniu. Środkowy rząd 
pionoiyy i poziomy utworzą nazwisko poety polskiego

□

□

□

□  □ □ □ □ □ □  

-  □

-  □  

n

2 3 4

1 5 6 7 5

11

10 2 1

8 2 1 7  6

18 4 7 16. - n '

! W 6 1 2 .

5 (i 8  6

1 7 ■ 13 1 M Ą  4 

14 11,;10 
7

4 5

15 16 2 II IG

10 16 5

? 6 8 5 6

7 fi 11 5 2

4 5 ;H 5
o

□

□

□

□

□

□

□

□

□

□

□

□

ućfSienie wyrazów: 1 O.tafl. 2. Imię męskie. 3. Miasta 
te Włoszech. 4. Inaczej komik, błazen. 5. Ptak. 6. Spółgłoska 

7. Po arabsku syn. 8. Sprzę' lomowy. 9. Muzyk i pisarz polsai 
10. Miasto w Królestwie Poiskiem. 11, Okres czasu. 12. Spół­
głoska.

Snop,
s u w a .

Z agad k a .
Uiożył H. A. Krupecki, Warszawa, 

s'ew, sok, statek, sroka,^en, sk>, sak, ser, sygnet,

Z podanych tutaj tobijHslów 
Po jednej bierz b $§§§&!• 
Otrzymasz męża, co był z mów 
I z kizań stawnym wie'ce.

Znaczenie /////iisó/c: 1. Samogłoska. 9. Rodzaj poezyi. ł$(J 
Inaczej tąthrka. 4. Szukany wyraz. 5. Rodzaj drzewa. 6. Rzeka 
w Europie. 7 Samogłoska

Ziunx'enic ////rasów: 1. Spółgłoska 2. Znany japoński mąż 
Bjtanu. 3. Miasteczko we Wschodniej Gallu®. 4. Spółgłoska. 5. 
Zwierze z rodziny psów. 6 Rzeka w Po'sre 7. Małe zagtę 
hienie. 8. Miast na Podolu. 9. Ptak 10 Sprzęt domo 'V. 11. 
Owad. 12. Spółgłoska. 13. Rzeka w Rosyi. 14. Poeta niemiecki. 
15. Inaczej lekarstwo. 16. Sprzęt. 17 Nazwisko jednego z słyn­
nych arcybiskupów gnieźnieńskich. J8. Organ wzroku. 19. Sa­
mogłoska.

Widz,

Z adanie do p r zesta w ien ia .
Ułożył H. A. Krup.ecki, Warszawa. 

Z podanych liter ułożyć znane przysłowie
ó, o, rota toźa, Don, noc.,

Za dobre rozwiązanie wszystkich powyższych zagadek prze­
znacza Redakcya do rozlosowania iSt. Mafusse/rs/clego. Ciernie,

-

m m m m m m i i

W  KRAKOW IE  
UL. ZACISZE L. 5
(W  P O B L IŻ U  D W O R C A  KOLEJ.)  
N A  I-SZEM i II-GIEM P I Ę T R Z E

OD 2 KOR. i WYŻEJ".

|| N A  ŻĄDANIE: ||
O B I A D Y ,  K A W A ,  li. J E  K  I ł  A T  A.

W K M M B M 1 1 — I W — i

Kto ma poczucie piękna i jest zwolennikiem dobrej muzyki, wybierze 
jeclyntn znakomity francuski

•  • PA' I iFON ) •

k tó r y  ta k  m u z y k ę , jak  i g lo s  lu d zk i od d aję  n a d z w y c z a j  w y r a ź n ie  
i  c z y s t o ,  z  n a tu ra ln ą  s i łą  i b a rw ą . G ra b ez  z m ia n y  ig ły ,  sza b rem , 
n a  p ly ta c b  n ie sk o ń c z e n ie  t r w a ły c h . J e d y n y  do ta ń ca . N o u e  
-w spaniale o d ję c ia  p o lsk ie . K o r z y s tn a  w y m ia n a  s ta r y c h  
p ły t .  —  P r z e r ó b k i g r a m o fo n ó w  n a  s y s t e m  P a th ó . —  N a p r a w y  

w e  w ła sn e j  p r a c o w n i.

SMoii M i ń s k i ! Tadeusz Berger. Kraków. Szewska 10. u  w.
Ceny niskie. Żądajcie cenników i spisów darmo i ppialnie.

Marka ochronn?: ,K etw lo-l:

Lmimenł.Capsicicomp.,r   v¥łur') «
I iftatąp ien ie  a

Kofw:czn2go Pain~ExpeIIeru T
est powozeujinie znane jako wyśmienite, b ile  Tn r  u^lłlltmalana i niłnla M.la   ._n i i "zająoa i idoiągająoe nacieraniu w za- 

ziębieniaoli !t i. do nabycia we yyszystkieb
pra Tie aptekach po cenie 80 hal., K 1.40 i 2  K 2
Przy kapnie tego wszędzie ulubionego środka M
domowego trzeba przyjmować tylko butelki 
oryginalne w  pudełkach .” nasza ochronną 
ma. \ą„Kotwic4“,wtenozaa jesteśm y pewni, że

0trz v m a liń m V  TVroTinrn+ nr^ innalnT r

a darmo
i opłacony, wysyła bogato ilustr. cennik zegar­
ków, łańcuszków, pierścieni i wszblkich biżnteryi 

złobj i srebrnej, które najtaniej poleca
I

[mii Mńdiasser, Kraków, ul. M k a  %

/yroby ze złota i srebra
poleca najtaniej

JUBILER i ZŁOTNIK  
Adam Batko we Lwowl9

ul. Kopernika I. 5.
Zamówienia ł naprawy uskutecznia w najkrótszym

Kć.cndarze U nera na rok IS

mm wm mus;
P O P U L A R N O  N A U K O W Y

Wydai.y obecnie kalendaiz na rok 19J0 Jiczy 65-ty r< 
istnienia, mieści w sobie artykuły celniejszych pisarzó^ 
obszerny dział inforniąęjjiiy i, adresowy, taryłę doinóv' 

przepis*^ pocztowo i telbgra.iężne. S  
Cena kalendarza kop. 60. Z pizesyłi.ą pocztową kop. 8*

T Ą  i y l  p i  T Y l l y  eena egzbmpl. ozdob. oprawionej;
X . kup. 30. Z przesyłką poczt. kop. a 

Do nabycia w Jiuraoh Ungra: W ierzbow a 8, wprn 
Niecałej . A 'sja Jerozolimska 78, oraz we wszystko 
księgarniach. Osoby zamieszkałe na prowincyi, po na<) 
słaniu rubla jednego na powyższe dwa kalendarze, 

trzymają franko.


